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Paul-Boitcour w y ie d z ie  razem
z min. Beckiem dc Moskwy?

KonferćHcia ambasactorów sowieckich w Moskwie.
P a ry i-R iym -C ap r i

Paryż . 21. 12. P A T . „Jou rnal des Debats“  dcno 
si, że pod przew odn ictw em  L itw in ow a  odbyła  się 
w  M oskw ie kon ferencja am basadorów  sowieckich.

Na kon ferencji te j ustalić m iano w y tyczn e  poli 
tyk i zagran icznej S ow ietów , k tó re  sform ułow ał 
am basador sow. w  Londyn ie, M ajskij. Zdaniem  ko­
respondenta „Jou rnal des D ebats* nie jest w yk lu  
czone, że  min. Pau l-Boncour da się sk łon ić do w y

jazdu do M oskwy, ewent. razem z min. Beckiem . 
Zestaw ien ie tych fak tów  z pobytem  i kon ferencja­
mi w  Paryżu  gen era ln ego sekretarza L ig i N aro ­
d ów  A ven c la  oraz z podróżą sir Simona do R z y ­
mu i na Capri, gd z ie  p rzebyw a szef szturm ówek 
h itlerow sk ich  kpt. Roekm , św iadczy, że jeszcze 
przed upływ em  roku b ieżącego m ogą nastąpić w y ­
darzenia p ierw szorzędnej w ag i po litycznej.

Ca będzie na Capri?
Paryż . 21. 12. P A T . Londyńsk i korespondent 

„Jou rn a l des Dcbats“  donosi, że  m inister Simon 
po dw udniow ym  pobycie  w  Paryżu  uda się do 
Genui, a stam tąd wprost na Capri. Ewentualne 
spotkanie się Simona z Mussolinim nastąpi dopie 
ro w  drodze pow rotnej, g d y  Simon będzie już poin 
fo rm ow an y  o rezu ltatach rozm ów  am basadora 
.W ielk iej B rytan ii Phippsa z H itlerem .

W  londyńskich kołach panuje przekonan ie, i e  
gab inet b ry ty jsk i w  czasie w czo ra jszego  posiedze­
nia w y ra z ił S im onow i zaufanie. P o lecon o  m a 
kontynuow anie i w yc iąga n ie  kon k lu zy j z  kon fe

Berlin. 21. 12. P A T . W  Eensaeyjnym  procesie po 
litycznym  przec iw ko katolickiem u V olksvere inow i, 
toczący m  się przed  sądem  w  Monaehjum G lad- 
bach ogłoszono w czo ra j w ieczorem  w yro k , uw al­
n iający  od w in y  i k a ry  g łów n ych  oskarżonych 
'pro!. Dessauera i K nech ta . K osz ta  procesu p ok ry  
Wa skarb państwa.

Bezpośrednio po ogłoszen iu  w yroku  prezyden t 
p o lic ji m onach ijskiej z ło ży ł na kon ferencji praso­
w e j sensacyjne ośw iadczen ie, że  za ohrońcą oskar 
żonych  dr. Tborm annem  k tó ry  na w czora jszą roz 
p raw ę nie p rzyby ł rzekom a z powodu n iedyspozy

cji, władze rozesłały listy gończe, nakazujące jo­
go aresztowanie. Dr. Tbormann podejrzany jest o 
zdradę 6tanu. Jak wyltazaly dochodzenia, do ostat­
nich dni pozostawał on w  kontakcie z przebywa­
jącym zagranicą znanym pacyfistą prof. Foera- 
terem.

Prezyden t p o lic ji zapow iedzia ł rów n ież sreszto 
w an le w ie ln  w yb itnych  osób z  pośród in teligenc ji
n iem ieckiej nie w ym ien ia jąc zresztą ich nazwisk. 
Ś ledztw o prow adzone jest też w  kierunku ustale­
nia, czy  p ro f. Deęsauer był w m ieszany w  tę aferę.

Wybory rumuńskie 
przyniosły większość rzędowi

Bukareszt. 21. 12. P A T . W czo ra j od b y ły  się
w- Runiunji w y b o ry  do izby  deputowanych. Rząd 
itoyduł wszelk ie niezbędne zarządzen ia d la  zapew­
n ien ia ca łkow ite j sw ebody głosowania. P ierw sze 
B p isw czducia  otrzym ane przez m inisterstwo 
Spraw w ew nętrznych  nie sygna lizu ją  żadnych w y  
fiudków . Udział g losu jących  byt n iższy n iż w  po­

przednich w yborach  co w yw o łan e  zoota ło praw dopo 
dobnie silnemi m rozam i i śnieżycam i. P ierw sze  re 
zu lta ty  g losow an ia  wskazują na znaczną w ięk ­
szość, nzyskaną przez stronn ictwa prorządow e, 
k tóre  otrzym ały  zgórą 40 proc. g łosów .

Bukareszt. 21. 12. P A T . D otychczasow e ozęścio 
we w yn ik i w czora jszych  w yb orów  do gtu lan iM tijl
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rencyj i przedwstępnych rozm ów ., w  k tórych  
W ie lk a  B rytan ja  zachow ałaby ściśle ro lę  me- 
d ja t ora. W  Lon dyn ie  uważają kw estję  S aary  za 
problem  interesu jący w yłączn ie  F ran cję  i N iem cy,
nie ma w ięc  powodu do poruszania tego  zagadn ie­
nia bezpośrednio w  rozm ow ach dyp lom atycznych  
m iędzy A n g iją  a  Rzeszą. S tanow isko rządu an­
g ie lsk iego  zostanie s p re c y zo w ;'- "  w  po łow ie  sty- 
czuia w  przeddzień pod jęcia  prac kon ferenc ji roz 
b ro jon iow ej po zapoznaniu się z  wnioskam i Sim o­
na, k tórego  p ow ró t do  Londynu  oczek iw an y  jest 
7 stycznia.

Dziś w numerze:
(b ):  B ardzie j h itlerow scy od  samych h itlerow ców ,* 
P rzygo tow an ia  do 2ydow sk ieg o  Kongresu Światu, 

w ego  (R ozm ow a z Drem  Nachumem G o ldau S . 
nem).
Smutne w idow isko : K aha l krakowsku 

K ardyn a ł Faulhaber o Starym  Testam encie.
N a froncie w a lk i z h itleryzm em .
Co wprowadza t. zw . nstawa sca len iow a?
Z  litera tu ry  pedagogicznej.

Wite prcfesfecyjny w Paryża
P a ryż . 21. 12. P A T .  W  obecności 15.000 osob 

w  paryskim  „Lun a P a rk u " odbył się w iec prote­
stacy jny, na k tórym  w ielu  m ów ców  dom agało się 
uwolnienia w  procesie lipskim  oskarżonych Torę* 
lera  ■ Bułgarów .

Oświadczenie emigrantów

Sensacyjny wyrok 
i sensacja po wyroku
Listy gońcie za obrońca pro?, Cessauera z Monachium

W arszaw a. 21. i0. P  \T. W  2 pismach, w ycho­
dzących w  Pradzi ukazała się w czora j
publikacja, podpisana . -■■■<■ W itosa, K iern ika , Ba­
g iń sk iego  i Lieberm anna. Zaw iera  ona szereg nie­
w ybrednych  w  tonie i treści in w ek tyw  pod adre­
sem sądów  R zeczypospo lite j, a nawet państwa.

A u to rzy  deklaracji próbow ali zam ieścić ją  w  ca­
łym  szeregu organów  prasowych zagranicą, lecz 
praw ie  wszędzie spotkali się z odm ową, p rzyczem  
nie ukyw ano zdziw ien ia i niesmaku, jak i ogó ln ie  

j w yw o ła ć  mu>iala treść odezw y.

Przemysłowcy i robotnicy neza* 
dowoleni z dyktatury Johnsona

P a ryż . 21. 12. P A T .  Z  W aszyngtonu  donoszą, że  
dyk ta tu ra  gen. Johusona niechętnie była  znoszone 
przez w ielu  przedstaw icie li przem ysłow ców . R ów * 
nież i robotn icy  nie by li zadow olen i z n iego, g d y f  
odm ów ił cn im udziału w  radzie N . R . A . (N atios  
nal R eco w ery  A e t). D yktatu rze Johnsona p o łw  
ży ła  ponadto kres d ecyzja  p rezydenta R oo ee v e lt*  
połączen ia  „Speria l-Iodu stria l R eco ve ry  B o a id “  i  
„N a tion a l Eniergeny C ouncil".

* •  •

P a ryż . 21. 12. P A T  W ed łu g  doniceień % W fc  
azyugtonu w  okresie od 15 październ ika do 16 l i ­
stopada straciło pracę 234.000 osób.

w ykazu ją , że  lis ty  rządów® w szędzie  zd ób y fjj 
w iększość. N a  podkreślenie zasługuje sukces liatj] 
lib era ln ej w  now ych prow incjach, ja k  w  8 ie.lmio< 
grodz ie , uważanym  przez opozyc ję  za  tw ierdsę o *  
rod ow e j partji chłopskiej. W y n ik i w yb o ró w  
stw ierdza ją  rów n ież spadek g łosów  skrajnych u* 
gru pow ać, zarów no p raw icow ych , ja k  1 lew ico­
w ych. P a r t ja  narodow o chłopska znajdu je tlą  n *  
drugiem  miejscu. W  w yborach  przeszli wszyscy; 
m inistrow ie obecnego rządu ora* p rzyw ód cy  opc? 
zyc ji. W  Bukareszcie na CC.028 osób glosujących^ 
34.008 g ło sów  oddano na listę rządow e} pa rtji li­
beralnej. P ozosta łe  g lo sy  p rzyp ad ły  w  posia ła  
innym  stronnictwom .

W  dzisiejszych godzinach rannych w iadom e b ^  
ły  rezu lta ty  obejm ujące 1.400.000 g łosów . W y n i­
ka z nich, że rząd uzyskał G8 proc., narodow a par 

tjacliłopska Manju 13 proc., resztę głosów. U tm tf 
sm  stronnictwa.



Sir. 2 „NOWY DZIENNIK" sobota 23. XII. 1933

N ie  je s l  rzeczą  p rzyp a d k u , że  o s ta tn ie  w y -  
-tn p ien ia  p re zy d e n ta  R e ich sb a n k u  d ra  S c lia -  
«.htn z b ie g ły  s ię  z  o g ło s zen iem  p rz e z  S ta t is i i-  
sches R e ich sa m t c y f r  o  ro zm ia ra c h  n ie m ie ck ie  
g o  eksportu  w  lis to p a d z ie  b r. Jeszcze p rz ed  k i l ­

ku  ty go d n ia m i, g d y  n iem ie ck i u rzą d  s ta ty s ty ­
c zn y  o g ło s ił c y f r y  ek sp o rtu  n ie m ie c k ie g o  z a  
p a źd z ie rn ik  b r., n ie  b y ło  w  c a łe j p ra s ie  n ie ­
m ie c k ie j an i s ło w a  w z m ia n k i o  tem , że  n a  

ś w ie c ie  is tn ie je  dość sp rę ży śc ie  p ro w a d zo n y  
ru ch  b o jk o to w y , g ro żą c y  k o m p le tn em  za ła m a ­
n iem  eksportu  n iem ie ck ie g o  B a rd z ie j d em a ­
gog iczn e  n ie m ie ck ie  o r g a n y  p ra so w e  s z y d z iły  
z p ro w o d y ró w  b o jk o tu  a n ty h it le ro w s k ie g o , 
w sk a zu ją c  na in d o len c ję  m ięd zy n a ro d o w e g o  
i y  des tw a , d osk on a le  ro z ró żn ia ją c e g o  w ła s n y  
in teres  m a tlę r ja ln y  od  c e ló w  id eo w y ch . P o ­
w a ż n ie js z e  p ism a  p rz e m ilc z a ły  w o g ó le  is tn ien ie  
b o jk o tu . O d  czasu  a o  czasu  u k a z y w a ły  się 
w s ty d l iw e  w zm ia n k i o  n ie k o rzy s tn y m  w p ły ­
w ie  ruchu  b o jk o to w e g o  n a  tę lub  inną g a ­
łą ź  n ie m ie c k ie g o  gosp od a rs tw a  sp o łeczn e­
go  jed n a k  n a ogó ł ig n o ro w a n o  ru ch  
b o jk o to w y  w  p rześw ia d czen iu , że  m i l ­
c zen ie  p ra sy  n ie m ie ck ie j zd o ła  p od c iąć  
sk rzy d ła  e n tu z ja s tó w  b o jk o tu  H it le ra . P r z y ­
zn a ć  trzeb a , że  ta  ta k ty k a  n ic o k a zy w a n ia  p rzez  
N ie m c y  za in te re so w a n ia  ru ch em  b o jk o to w y m  
o k a za ła  się o  w ie le  n iek o rzy s tn ie js zą  d la  ru ­
ch u  b o jk o to w e g o , a n iż e li o f ic ja ln a  w a lk a  N ie -  j 
m ie ć  z ty m  ru chem . B liż e j n ie  p o trz e b u je m y  
te g o  w y ja ś n ić . P ra w d a  le ż y  w  sam em  za ło że ­
n iu  sp ra w y .

O p ty m is ty c zn e  c y f r y  ek sp o rtu  n ie m ie ck ie g o  
ta  p a źd z ie rn ik  b r. d a ły  n ie jed n em u  p o l i t y k o w i 
n ie m ie ck ie m u  p o w ó d  do p rzyp u szczeń , że  l i -  
u ja  n ie m ie ck ie g o  ek sp o rtu  b ęd z ie  u s ta w iczn ie  
w zra s ta ła , tem b a rd z ie j że, w e d le  s ta ty s ty k i 
n ie m ie ck ie j,  ek sp ert n ie m ie ck i r z e c z y w iś c ie  
o d  w io s n y  br. u s ta w iczn ie  w zra s ta ł. D e lik a tn ie  
p rz em y co n e j p rz ep o w ie d n i n iem iec lS icgo  In ­
s ty tu tu  K o n ju n k tu r  o  p ra w d o p o d o b ie ń s tw ie  

zm n ie js z e n ia  się eksportu  n ie m ie ck ie g o  w  n a ­
s tęp n ych  m ies ią ca ch , n ie  b ra n o  p o w a żn ie . 
W z ro s t  eksportu  w  lis to p a d z ie  os zo łom ił N iem  
c y . N a w e t  g en e ra ln a  rep re zen ta c ja  h it le r y z m u  
n a  P o lsk ę , en d ec ja , p rz e w ró c iła  b ia łk a m i oczu  
z  z a c h w y tu  tem  „zw y c ię s tw em * ' h it le r o w c ó w  
w  w a lc e  z ż y d o w s k im  ru ch em  b o jk o to w y m .

N ie m ie c k i In s ty tu t K o n ju n k tu r  za p o w ia d a ł 
zm n ie js z e n ie  s ię  ek sp o rtu  w  lis to p a d z ie  ze 
w z g lę d ó w  sezon ow ych . S p o d z iew a n o  się za tem  
o b n iże n ia  eksportu  w  lis to p a d z ie  o  k ilk a  m i-  
1 jo n  ó w  m arek . T y m c z a s e m  sp ad ek  ek sp o rtu  w  
lis to p a d z ie  w y n o s ił  51 m il jo n ó w  R m  ( z  145 
m iljo a ió w  w  p a źd z ie rn ik u  d o  394 m il jo n ó w  w  
lis to p a d z ie ).  R ó żn ic a  m iędzy ’  ek sp o rtem  w  p aź  
d z ie m ik u  i  w  lis to p a d z ie  is tn ia ła  w p r a w d z ie  
za w sze  w  N iem czech , a to  z  p r z y  czym sezon o ­
w y c h , jed n a k , g d y  w  roku  1932 ró żn ica  sp ad ­
ku  eksportu  m ię d zy  c y fr ą  p a źd z ie rn ik o w ą  a 
l is to p a d o w ą  w y n o s iła  za le d w ie  1,4 proc., to  r ó ­
żn ica  ta w  roku  o b ecn ym  w y n o s i a ż  11,5 proc. 
^W id z im y  za tem , że  n a  spadek  ek sp o rtu  w  l i ­
s top a d z ie  b r. w p ły n ę ły  ty lk o  w  m in im a ln y m  
s top n iu  c z y n n ik i sezon ow e, a  p rz e w a ż a ją c e j 
części p rz y c zy n  tego  spadku  szukać n a le ż y  w  
is to tn y ch  tru d n ośc ia ch  e k sp o rto w y ch  N iem ie c .

T e ra z  już w  p ra s ie  n ie m ie c k ie j c zęśc ie j się 
s ły s z y  o  n ieb ezp ie czn ych  d la  g o sp o d a rs tw a  
n ie m ie c k ie g o  sku tkach  b o jk o tu  a n ty h it le r o w ­
sk iego . P o d cza s  sw ego  n ie d a w n e go  p ob y tu  w  
B a p y le i,  w s k a z y w a ł p rezes Re-ichshankii U J 
S ch ach t na m ię d zy n a ro d o w y  ruch  b o jk o tu  a n ­
ty h it le ro w s k ie g o , ja k o  na jed n ą  z  p rz y c zy n  
tru d n ośc i e k sp o rto w y ch  N iem ie c . Sch ach t u czy  
n i l  n a w e t p ew n e  iu n ctim  m ięd zy  sp ła tą  d łu ­
g ó w  n iem ie ck ich  a ru ch  m i b o jk o to w y m . Z d a ­
n ie m  Sch ach ta , e i, k tó rzy  b io rą  u dzia ł w  a k c ji j 
b o jk o to w e j n ic  in o gą  sp o d z iew a ć  się od  N ie ­
m iec  2\vrotu d łu gó w , a lb o w iem  N ie m c y  m ogą  
d łu g i U  zap ła c ić  ty lk o  v, fo rm ie  w y w o z u  to ­

w a ró w .
W ie m y ,  ż e  o p ó r  ż y d o s tw a  a n g ie ls k ie g o  p rz e ­

c iw  s to so w a n iu  b o jk o tu  a n ty h it le ro w s k ie g o  w  
A n g l j i ,  m ia ł  z a  sw ą  p rz y c z y n ę  w ła ś n ie  o b a w ę
0  los  w ie r z y te ln o ś c i a n g ie lsk ich  w  N iem czech , 
k tó re  w  w y p a d k u  p o d e rw a n ia  ek sp o rtu  N ie ­
m iec  zo s ta ły b y  n a  d łu g i czas za m rożo n e , a m o  
że  n a w e t  i w o g ó le  s tracone, a  k tó re  w  b a rd zo  
d u że j częśc i są w ła sn o śc ią  ż y d o w s k ic h  s fe r  f i ­
n a n so w y ch  w  A n g l j i .  D la te g o  n ie ty lk o  n ie  z a ­
n o to w a n o  os ta tn io  w  A n g l j i  spadku  im portu  
z  N iem ie c , a le  w rę c z  n a s tą p iło  p e w n :  z w ię k ­
szen ie  ek sp o rtu  n ie m ie ck ie g o  d o  A n g l j i .  D z ia ­
ła ją  tu n a tu ra ln ie  p ró c z  tego  tak że  i inne p r z y ­
c zyn y , a m ia n o w ic ie  d u m p in g  s c r ip so w y , w y ­
k u p y w a n ie  p rzez  ek sp o rte ró w  n iem ieck ich , o -  
b l ig a c y j  p o ży c zk o w y c h  n a  ryn k u  a n g ie lsk im , 
g d z ie  n o to w a n e  on e są p o  b a rd zo  n isk iu  k u rs ie
1 r e a liz o w a n ie  ich  n astępn ie  w  N iem cze ch  z 
zy sk iem , s ta n o w ią c y m  ró żn icę  k u rsó w  tych  
o b ll ig a c y j m ię d zy  n o to w a n ia m i a n g ie lsk iem i 
a n iem ieck iem u  N ie m n ie j jed n a k , w  zw ią zk u  
z  o s ta tn iem  „u r e g u lo w a n ie m " ’ p rz e z  N ie m c y  
p ro b lem u  tra n s fe ro w ego , ro zsze rza  s ię  i w  A n ­
g l j i  o s ta tn io  ru ch  b o jk o to w y , o p ie ra ją c y  s ię  
te raz n ie ty lk o  n a  id ea łach  o g ó ln o - lu d zk ich , a le  
i na p rzes łan kach  czys to  ek on o m ic zn ych , w o ­
bec p rób  N iem ie c  w  k ie ru n k u  tra k to w a n ia  
s w y ch  d łu żn ik ó w  ta k im  sa m ym  sys tem em  p o ­
lic y jn y m , ja k i s to so w a n y  jes t w  N iem czech  
w obec  w ła sn y ch  o b y w a te li.

N a to m ia s t tam , g d z ie  ruch b o jk o ło w y  n ie  
zn a jd u je  h a m u lc ó w  tak ich , ja k  w  A n g l j i ,  k u r ­
c zy  s ię c y fr a  eksportu  n iem ieck iego . E k sp o rt 
N ie m ie c  d o  S ta n ó w  Z jed n o c zo n yc h  k u rczy  s ię  
w  za s tra s za ją cy m  -Ropniu, a R o s ja  s o w ie c k a  
z re d u k o w a ła  sw e  za k u p y  w  N iem c ze c h  o  je d ­
ną trzec ią . I ’ o ra z  p ie rw s z y  od n ie p a m ię tn y c h  . 
c za sów  n o tu ją  N ie m c y  b ie rn y  b ila n s  h a n d lo ­
w y  w  o b ro c ie  to w a ro w y m  z  R o s ją  sow ieck ą . I

U c z y n il iś m y  na w s tęp ie  u w a gę , że zb ie g  m o -  ! 
w y  S ch ach ta  w  B a zy le i,  i na p os ied zen ia  w y ­
d z ia łu  R e ich sba n k u  w  B e r lin ie  z o g ło s zen iem  
c y f r  n ie m ie c k ie g o  b ila n su  h a n d lo w e g o  za  l i ­
s topad  b r „  n ie  je s t rzeczą  p rzyp a d k u . W  z w ią z ­
ku z  k u rczen iem  się  eksportu  n ie m ie ck ie g o  z a ­
m ie r z a ją  N ie m c y  p og łęb ić  sw e  b a n k ru c tw o . 
Z a m ia s t d o ty ch c za so w ych  50 proc. d op u szcza l­
n ego  tran s feru  d łu gó w  n iem ie ck ich , m a  o d  1. 
s ty czn ia  1934 d o  30 c z e rw ca  1934 o b o w ią z y w a ć
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k w o ta  710 proc. R a ty  a m o r ty z a c y jn e  o b lig a c y j, ]  

z a  w y ją tk ie m  p o ży c zek  D a w e s a  i  Y o u n g a , n ie j 
b ęd ą  m o g ły  b y ć  tra n s fe ro w a n e . P ro c ed u ra ! 
tra n s fe ru  zo s tan ie  zn a czn ie  zaostrzon a . N ie m - ,  
c y  zd a ją  sob ie  sp ra w ę  z tego, że g d y b y  n ie  b y --  
lo  m o ia to r ju m  tra n s fe ro w ego , w ó w c za s  e k s - ; 
p o r t  n iem ie ck i sp a d łb y  do zera . R u ch  b o jk o t o - 1 
w y  o g a rn ą łb y  ca ły  ś w ia t  i w k o ń cu  zm u s iłb y : 
N ie m c y  do zm ia n y  s w e j p o lity k i.  N ie m c y  p o  ! 
s ta n o w iły  za tem  u za leżn ić  r o z m ia ry  a k c j i ' 
b o jk o to w e j z a g ra n ic y  od  j e j  w ła s n y c h  in te re ­
sów . S p ła ta  d łu gó w  n ie m ie ck ic h  zo s ta ła  uza~, 
le żn io n a  o d  r o zw o ju  ek sp o rtu  n iem ieck iego . T e  
pa ń s tw a , k tó re  p rz y z n a ją  N ie m c o m  w ięk sze ; 
u d o go d n ien ia  im p o rto w e , o t r z y m a ją  o d  N ie ­
m iec  w ię k s ze  kon ces je  w  sp ła c ie  d łu gó w . T y m ;  
sposobem  u zy s k a ły  o s ta tn io  N ie m c y  sze reg ! 
zn iżek  c e ln ych  d la  eksportu  s w e g o  do  H o la n - 1 
d ji ,  k tó re j w za m ia n  za  to p rz y zn a li w y żs zą ; 
k w o tę  tran s fe ru  w ie r z y te ln o ś c i h o len d ersk ich .; 
T a k że  i B u lg a r ja  z a w a r ła  o s ta tn io  tra k ta t 
h a n d lo w y  z  N iem c a m i, n a  m o c y  k tó re g o  N ie m ­
cy  o t r z y m a ły  zn aczn e u d o g o d n ien ia  w  e k sp o r ­
c ie  do B u lg a r ji za  cenę p rz y zn a n ia  B u łga r jŁ  
100 p roc. tra n s fe ru  w ie r z y te ln o ś c i b u łga rsk ich ' 
w  N iem czech . N ie m ie c k i ty g o d n ik  „ W i r t -  
s ch a ftsd ien s t", w  os ta tn im  n u m erze , g ro z i n a ­
w e t  że  tego  ro d za ju  u s ta w iczn e  m od y fik ac je *  
kw ot transferowych nie doprowadzą do celu i je ­
żeli N iem cy nie otrzym ają  szerszych m ożliw ości 
ekspertowych, wówczae okaże się konieczność 
„ciner Endregelung de? deutschen Sehuldenpro- 
blems". N a  okoliczność że bez pom ocy bankruc­
twa i dumpingu seripsowogo ek-port N iem iec pod 
rządami H itlera  spadłby do m inimalnych rozm ia­
rów. w skazu je też  obliczenie Schachta że z kw o­
ty  327 m iljonów Rm. w p ływ ów  t. eksportu niem ie­
ck iego w okresie od ii pen. do listopad,, b. r. p rzy ­
pada ok o ło  200 m iljonów  Rm. na eksport dodatko­
wy t.j. forsow any dum.pśtfgiem scripsowym . a czę­
ściow o także w yw ozem  tow arów  przez em igrantów, 
którzy w  ten sposób likwidują, w o j m ajątek w 
Niemczech. Z a ledw ie  L item  127 m iljonów  Rm., 
czyli nieco w ięcej aniżeli jedna tr z e n a  eksportu 
niem ieckiego, uzyskiwana jest drogą w zględnie 
normalną.

G d yb y  zatem  nie było dumpingu finansowanego 
bankructwem Niem iec, eksport n iem iecki spadłby 
do jednej trzeciej dotychczasow ych  rozm iarów , 
czy li spadłby da leko poniżej cy fr  im portu  niemie- 
ck iego, co spow odow ałoby ruinę ca łego gospodar­
stw a niem ieckiego.

W szyscy  uczestnicy ru hu b o jk o tow ego  k tórzy 
z taką tęsknotą oczekują realnych w idoków  swej 
pracy, powinni jeszcze przez pewien czas zacho­
wać cierpliwość. C iągiem  pogłębian iem  bankruc­
twa nie można diugo żyć  C ierp liw ość w ierzyc ie li 
k iedyś wreszcie się musi skończyć

J. D IA M E N T .

N in . Beck przcwociiczącyi?? 
najbliiszej sesji Rady bigi

Paryż, 21. 12. (P A T '.  D zienniki podkreśla ją, że 
najbliższej sesji R ady  L ig i N arodów  w  G enew ie 
przew odniczyć będzie polski rainister spraw za­
granicznych J óze f Beck. O brady rozpoczną się 13 
stycznia roku przyszłegc.

——©§o----

Wyrok przeciwko 23komunistom
K obryń  21. 12. 'F A T ) .  W  dn.ac-h m iędzy 13 a 

17 Inn sąd o k rę g tw y  w Pińsku, wydz nl zam ieje. 
row y  ,v B rześ.iu  nad Bugiem  na ? «* , ’ w y ja zd o­
wej w KohryrPu rc z par rw a ł sprawę 32 oskarżę-
ny.-.h o należenie do órg  .r iza cy j kom unistycznych

!■

W pierwszych dtiisch stycznia - w Krakowie
Jak się dow iadu jem y, odbędzie eię dnia 4 sty- i rej p rzybędzie  do  K rakow a proL B rodetzk i, k le- 

cznia rokn przyszłego  w  K ra k o w ie  narada w szyst- j równik w ydzia łu  po lityczn ego  E gzek u tyw y , 

k ich członków  i zastępców  A . C. z Po lsk i w szel- i P ro f. B rodetzki poinform uje członków  A . C  O 

kich ugrupowań. N arada zwołana została przez : obecnej sytuacji p o lityczn e j w  P a lestyn ie  i w  ru- 

E gZekntyw ę Sjoń&ką w  Lon dyn ie, z  ramienia k tó -  j chu sjońskim.

!i udzie w napadzie na posterunek p o iP ji państw o­
w ej w Now osiółkach . 4 oskarżonych sąd skaza! 
na 12 la t w ięzienia i pozbaw ien ie praw ob yw a te l­
skich na przeciąg la t 10. 14 na 10 lat w ięzien ia ! 

1 pozbaw ien i* praw obyw ate lsk ich  na la t  10, 2 na 
1 1 rok w ięzien ia z zaw ieszeniem  kary na 2 la ta  z 

pozbaw ien iem  praw  obyw atelsk ich  na b t3 . 2 oskar 
! żunyeli uniewinnił. W  stosunku do jednego 
j oskarżonego sprawo w y.;, it l i i  z powodu obłożnej 

f-horoby oskarżonego.
- —— —•— -

Nowa radiostacja berlińska
Berlin, 2S. 12. (P A T ) .  W  środę w ieczór urucho* 

miona została pod Berlinem  w ielka now a radjeata* 
eja nadaw cza o sile 100 k w ,  k tóra  będzie o zycn *  
zamiast dotychczasow ej rad joatacji berlińskiej w  
W ltzleben .
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zle wilraey światiWTkongresijilfiwilii
Konferencja publicystów żydowskich z Drem Go^jmannem

W arszaw a, 21. 12. (Ż \ T ).  P rzed  w y ja zd em  z 
P o lsk i odbyt dr. Naehum Goldmana naradę z czo­
łow ym i publicystam i prasy żydow sk ie j w  Polsce. 
N arada  m iała na celu zapoznania się ze stano­
wiskiem żydow sk ie j opir.j: publiczne, w  spraw ie 

fo rm y  zwołania światowego kongresu żydowskie- 
-gp. Dr. Goldmann referow a ł m od ’U w yborów  na 

'k o n g re s  w ró ir .y .h  kra jsch o w iększych skupie­
n i a c h  żydowskich. W  A m eryce  w yb o -y  oubędą 
* ię  prawdopodobnie d r  drodze plebiscytu  jak  
ijirzyimszer.ajrj, z Udziałem przeszło pól in iljooa wy  
‘borców . ( Z * ,  rozm ow ę z Drem  Ooldinaunem ca  
«tr . 5. R ed .) Obecnie prow adzone są rokowania z 
Ł lorow niezen jj ciałam i ly d o w sk ie jr i ja ! A rbeiier- 
xing i inne w spraw ie ich udziału w p.cłdscycie W  
E iliitó ry ch  państwach europejskich w  Rumu- 
i i j i  i Cz.h noslowacji w ybi ry odbędą *:ę na różne 
■listy. W  kilku innych krajach jak  W łjc b y . G rec ja  
I  Jugosław ia gdzie  społeczeństwo żydow sk ie  jest 
skonsolidowane, tam tejsze reprezentacje żyd ow ­
sk ie w ysy ła ją  swoich przedstaw icieli.

Dr. Goldm ann w y jaśn ił cel sw ego  p jb ytu  w  Pol- 
Bce, gd -ie  odbył narady z przedstaw icielam i stron, 
n ietw  żydow sk ich . Sjonistyczne komitety cen­
tralne w  o. Kongresówce, Malopolsce Wschodniej 
i Zachodniej wypowiedziały się za udziaiem w wy­
borach na kongres światowy. Przywódcy innych 
stronn ictw  żydow skich, z którymi dr Goldmann 
kon ferow ał, do te j pory nie sform ułow ali swego  
d e fin ityw nego  stanow iska. P rzy  te j sposobności 
dr. Goldmann poinformował też zebranych publi­
cys tów  o działalności W ysokiego Komisarza d la  
spraw  uchodźców niem ieckich oraz o współpracy 
z organizacjam i żydowsk .emi w  te j dziedzinie.

W  dyskusji, k tóra  się rozw inęła po le ftra c ie  
dra Goldm anna, publicyści żydow scy  w ypow ie ­
dzie li się za amerykańskim systemem plebiscyto­
wym  w w ypadku jeże li m ożliw a  będzie jedno lita  
lista z udziałem  przedstaw icieli w szystk ich  kierun 
ków  żydowskich, k tóre uczestniczyć t-ędą w  w y­
borach na św ia tow y  kongres żydow sk i.

Zgon prokuratora palestyńskiego Elliota
Jerozolim a, 21. 12. (Ż A T ). Prokurator M. L . E - 

lio t, k tóry  zesta l c iężko ranny przez auto tego  sa ­
m ego dnia gd y  m iał w ystąpić jako  oskarżycie l w  
p i ocenie przec iw ko uczestnikom dem onstracji a- 
rabskiej w  J& fiie, zm arł na skutek odniesionych 
ran.

Jeszcze  przed k ilku  dniam i zastępcą na je g o  
etan ow i*! o m ianowany r stał Muss E ifena i E l 
L^ lan j, sekretarz pryw atny d la spraw  arabskich 
.W ysok iego Kom isarza Pa lestyn y.

Proces 18 przywódców arabskich
Jarfa, 21. 12 (Ż A T ).  O dbył się tu proces prze­

c iw ko 18 przywódcom  aralrskim oskarżonym  o  zor­
gan izow an ie i udział w  demonstracjach arabskich 
w  J a ffie  w dniu 27. października. N a  wstęp ie roz­
praw y  sąd uczcił pamięć zm arłego prokuratora 
'E lliota, k tóry  m iał w ystępow ać w charakterze o- 
e k a iż y .ie ia  w  tym  procesie. Jako oskarżycie l w y ­
stępu je obecnie kap  tan K in g s lty  Heam. Egzeku­
ty w a  arabska w zw iązkn z rozpoczęciem  procesu 
p rok lam ow ała  w  Ja ffie  strajk, w ostatn iej jednak 
chw ili strajk został odw ołany, pon iew aż egzeku ty ­
w a pragnęła umknąć kom prom itacji jak  i nieuni- 
Łh ionegy  fiaska, Arabscy p rzew oźn icy portow i i 
robotn icy nie zdradzili żadnej och oty  do strajku, 
tw ierdząc, że skutkiemW zb y t częstych  stra jków  
ponoszą w ielk ie straty,

Troccs hic- budzi żyw szego  zainteresowania i od-

b yw a  się przy nawpóf pustej sali. Żaden z oskarźo 
nych do w iny się nie przyznaje. O b rm ę prowadzi 
10 a d w oka tów  arabskich. N iespodziew anie obrona 
zg łosiła  wniosek, aby rozpraw a sądow a prowadzo 
na była  ty lk o  do 12 w południe przez ea iy  czas 
trw an ia imizuim, Askiego Ramadanu, aby umożli­
w ić oskarżonym  i adw okatom  uczestniczenie w na 
Łożeństwach w  meczetach.

W n iosek  ten uw ażany jest za manewr ze stro 
cy obrony arabskiej, która przez dem onstracyjny 
udział w nabożeństwach pragnie zaostrzyć nastrój 
p rzec iw ko procesow i wś*ód mahoń. fan. k tórzy  
grom adzą się w  meczetach. D ecyz ja  w sprawie te­
g o  wniosku dotychczas nie zosta ła  ogłoszona.

Demonstracja 
Dźemala el Hosserni

Jan i, 21. 12. (Ż A T ) Sekretarz egzek u tyw y  a- 
rabskiej Dżem al el Husscici, który za udział w a- 
rabskieh demonstracjach w  Jerozolim ie sl azany 
został w dwóch instancjach na iło ż e c ie  depozytu  
w  w ysokości 100 tnntów ja k o  ręko,m i dobrego 
spraw owania, odm ów ił złożen ia depozytu  i w o li 
pójść —  jak tw ierdzi —  do więzienia. Dżem al el 
Husseini jest rów n ież jednym' z 18-tu oskarżonych 
w  obecnym proces*" ja ffsk im  w oprawie rozruchów 
arabskich.

ytafóia sosncdzreza w tówiilteiuu B .B .K .
W arszaw a 21. 12. (S in ) Bank Gojpodaretc, a

K ra jo w ego  w  następujący sposób charakteryzu je 
sytuację gospodarczą państwa w  lis topadzie : L i ­
stopad przyn iósł pew ni odprężen ie w sytuacji ple 
n iężn o-kredytow ej. Zapotrzebow an ie  k redytow e 
zm n ie jszy ło  się. N astąp ił ponow ny p rzyrost w kła  
dćw . W y ją te k  stanow i jedyn ie  ro ln ictw o, k tóre 
zo  względu na niski paziom cen z ien fop lod ów  I 

a rtyku łów  hodow lanych w ykon u je  swe zobow iąza  
nia z opóźnieniem . W  ty rh  warunkach siln iejszy 
W zrost w yw ozu  zboża nic . m ógł przyn ieść pow aż­
n ie jsze j popraw y sytuacji finansow ej ro ln ictw a. 

W  dzia le 

W  dziare

produkcji przem ysłow ej 

pom yśln iejsza konjunkrura sezonow a .rw afa  na

l a l  Ul;, góructwa węglowego, również zapotrzebo 
wi nie przetworów iiartowycn było dość duże, na­
tomiast wywóz produktów był słabszy. W  hutni­
ctwie Żelaznem uastąpił spadek zatrudnienia wy  
wołany skórczeniem się zbytu oraz snadkiem eks­
portu. Ziuaiała również wytwórczość fabryk w łó  
kienniczych, natomiast wywóz odzieży, konfekcji 
ł tkania zwiększył się. W iększe ożywienie pano­
wało też w  przemyśle skórzane futrzanym. W  
przemyśle drzewnym utrzymały się zw yżkjjące  
ceny materjałów dc.ewnych i eksport d rrew  byt 
daleko większy, niż przed rokiem. Zatrudnienie w  
przemyśle spożywczym wzrosło. Po  silnym wzro­
ście przjwozu towarów  do Polski w  październiku, 
import w  listopadzie zmniejszył się bardzo w y­
datnie. Sezonowy wzrost bezrobotnych przybrał 
jak zwykle o .ej porze na sile.

22 E iiniiiiusfóiL* sKazznyeh na śmierć
Londyn . 21. 12. P A T .  Z  Seulu na K c re i dono burzeń w  maju 1930 i 22 oskarżonych skazano na 

iś ią  c 2akor.czoniu procesu przec iw ko 24E komun: karę śmierci. 20 na dożyw otn ie  w ięzien ia , pozo
* lutni k o r t  .usinn, osk-użonym  c w yw o ływ an ie  za  i  stałym i za* a a  ka ry  w ięzien ia  od 1 r o k *  do la t 1$
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Znacsna miżka opłat patento­
wych dla sprzedawców spirytusu

(Telefonem  od oasr.cgo" koretpondenta)

W arszawa. 21. 12. S I ł  W  najbliższych dniach 
ogłoszone zostanie rozporządzenie ministra skarbu 
w sprawie zmian w  opłatach patentowych od hur 
towniWów i detajlistów sprzedaży spirytusu i na­
pojów alkoholowych. D la  zak ładów  sprzedaży, 
znajdu jących się w  1 klasie m iejscowości a  w ięc 
w  Katowicach, w  Krakowie, Łodzi* Poznaniu 1 
W arszawie zniżka wynosić będzie 20— 34 proc. I 
to zależnie od rodzaju sprzedaży. W  drugiej H a ­
sie, do której zalicza się wszystkie inne miasta, 
liczące ponad 10.000 mieszkańców, znizaa wynio­
śle 28— 52 proc. Najwyższa z a l obniżka przewi­
dziana je »ł dla zakładów, zaliczonych do trzeciej 
kla .y  miejscowości, do której należą wszystkie 
gminy wiejskie 1 m iareczka, Uczące pomzej 
10.000 miecuułńców. Obniżka ta wyniesie 40 da  
64 prwc.

W yą łek dla najbardziej 
puszku iłowanych inwalidów

W arszaw a, 21. 12. (P A T ). Jak w;adome, ad  
mocy dekretu z 28. października 1933 roku nowe­
lizują,-egc ustawę inwalidzką, przewidziana b/ła z 
ciniem 31. marca 1934 -oku 10 proc. obniżka rent 
dla wszystkich inwalidów z armij byłych państw  
zaborczych i formacyj obcych, które współ m a­
lały  z polskiemi siłami zbrojnemł.

Obecnie, licząc się z trudnem położeniem naj­
ciężej poszkodowanych inwalidów wojennych tych 
armij, rada m inistrów na ostatniem swmn pó iedze 
ciu uchw aliła  rozporządzenie uchylające tę decy­
zję w stosunku do tych wszystKich inw alidów  by­
łych  państw zaborczych i form acyj ob.ych współ­
działa jących z polską siłą zbrojną którzy utracił! 
zdolność zarobkową od 85 do 100 procent.

Pogorszenie 
w stanie zdrowia p. Hrstka

W arszawa, 21. 12. (S it )  W  stanic zdrow a p. 
M astka nt siąpiło pogorszenie. W edle ostatniego 
badania lekarskiego cukrzyca, na którą cleipi Mu­
stek, czyni dalsze po.tępy.

tfpzrty wynalazca
W arszawa, 21. 12 (Sin). N iejaki W ładysław: 

Bodnowski zjawił się jauiś czas tema w  gaUnecła  
prezesa P. K. O. dra Grubera, proponując mu na­
bycie wynalazku uniemożliwiającego fkłszott aule 
książeczek oszczędnościowych. Po odtzureniu te j 
propozycji zjawił się niedługo potem w  P  K. O, 
i  na podstawie sfałszowanej książę- zk: podjął pe­
wną kwotę, poczem oświadczył, ze książeczka jeef 
sfałszowans i pieniądze zwrócił. Sqd gtodzkl unie* 
winnił Dornowskiego. W  4 miesiące później gdy  
mimo jego nalegań P. K. O nie kupiła jego wy­
nalazku, sfałszował on znów książeczkę i podjął 
pieniądze. Sprawę skierowano do sądu okręgowego  
który skazał opartego wynalezcę na 1 rok więzie­
nia. S ą j  apelacyjny ep-awę odroczył dla zbada- 
bia stanu poczytalności Eoaaowskiegj.

Anglja ogranicza import 
bekonów

Londyn, 21. 12. (P A T , .  Brytyjski mfnfrier tok  
nictwa uprzedził reprezentantów k ra jiw  {gzyw o­
żących do W . Brytanji bekony, że rząd biytyjskf 
zamierza wprowadzić w  roku 1934 dalsze ograni, 
czenie kontyngentu p rzydanego , mianowicie o 19 
procent. Ograniczenie to będzie wprowadzone ir  
dwu terminach: 1 marca kontyngent będzie tmniej 
ezony o 7 procent, zaś 1 czerwca o  dalsze 8 p ro E

Sauolofy ratują ludność 
od śmierci głodowej

Paryż, 21. 12. (P A T ].  Skutkiem  gwrlt iwnycS  
opadów śnieżnych w  A lg ie rze  została unżemożlŁ 
w ioną w szelka kom unikacja z górską m iejscowo­
ścią Inm urzer położona w  pobliżu Fe*u. W ładza  
w o jsk ow e  postanow iły  d os tirc zyć  żyw ności mie*«- 
kańcum tej odc ię te j od św iata m iejscowości -a - 
molot&mi P o  trzykrotnveh  próbach lo tn i*y zdo­
ła li zrzucić w '  m iejscowości Inmurz«*r kiliasęt ki- 
ingramów chleba. zapasy konserw  i  skondenzowa. 
nego mlek ratując w  ten sposób w jjjł-Ó ła jtg eŁ  
ttl»c feknó*ów ,
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Bart ziej hitlerowscy 
od samych łifllerowc6’jr

Żydowska Partia Państwowa
i haało mandatu palestyńskiego 
dla Polaki

• N ie  n a le ż y  t y lk o  an i n a  c h w ilę  p rzyp u szczać , 

ż e  o d d a je m y  s ię  n a js ła b s zy m  b o d a j z łu d zen io m  
c o  d o  szczerośc i o k ó ln ik a  p a n a  m in is tra  
S ch m itta - Z p e w n o ś c ią  pan  m in is te r  'S c h m it t  
n ie  jes t g o rs z ym  h it le r o w c e m  od  in n y c h  s w o ­
ic h  k o le g ó w  za s ia d a ją cy c h  w  g a b in ec ie  R z e ­
s zy . P a n  m in is te r  S ch m itt  p o ra żo n y  je s t  ta ­
k im  san rym  k o m p lek sem  ju d o fo b ji ,  ja k  " -s z y s -  
icy in n i w ie lk o r z ą d c y  p a ń s tw a  h it le ro w sk ie g o . 
'Jeśli jed n a k , m im o  to  w szys to , pan  m in is te r  
S rh n rr.t 'w y d a ł  s w ó j zn a n y  o k ó ln ik  do r zą d ó w  
w s zy s tk ich  p r o w in c y j  n ie m ie ck ic h  i d o  w s zy s t 
k ich  n ie m ie ck ic h  z w ią z k ó w  gospodarnych , 
w z y w a ją c  je  do  s tłu m ien ia  a k c ji b o jk o to w e j,  
u p ra w ia n e j w  ca ły ch  N iem c ze c h  p rz e c iw k o  
f irm o m  ż y d o w s k im  z  o k a z ji sezonu  p rz e d ś w ią ­
te c zn ego  —  to  n ie  u c zy n ił te g o  pan  m in is te r  
S c h m itt  z  p o w o d u  n a g ie g o  p rz y p ły w  u m iło śc i 
C h rześc ija ń sk ie j, le c z  p od  obu ch em  ch łod n ego  
i  tr z e źw e g o  z ro zu m ien ia , iż  a k c ja  b o jk o to w a  
p ro w a d zo n a  p rz e c iw k o  o b jw a te lo n i  w ła sn ego  
p a ń s tw a , je s t  n onsensem  za ró w n o  p o l i t y c z ­
n y m , ja k  i, p rz e d e w s z y s ik :em , gospodarczym . 
B o ik o t  p r z e c iw k o  obyś* a te lom  s w c im  w ła s ­
n y m , ch o ćb y  n a jb a rd z ie j u poś l ed zon ym  i w  
n a js t ra s z l iw s z y  sposób  p o n iża n ym , m n em i 
s ło w y :  b o jk o t  n a w e t p r z e c iw  „o b y w a te lo m  
ż y d o w s k im  T r z e c ie j  R ze s zy  je s t n ic zem  ;nn em  
ja k  za d a w a n iem  ra n  w ła sn em u  c ia łu . P a n  m i 
n is te r  S ch m itt  z ro zu m ia ł to, i d la tego  w y d a l 
S w ó j o k ó ln ik  p r z e c iw k o  b o jk o to w a n iu  f irm  1 
ż v  do  w s i'ich .

A le  n asza  e n d ec ja  —  a  w ię c  s tro n n ic tw o  o,- 
k re o n ie  p a ń s tw o w o - tw ó rc z e  j od  rana do  w ie ­
c zo ra  w a lc zą c e  pod  h as łem  p ra w o rzą d n o śc i —  
tp e d o ir za ła  jeszcze  do  z ro zu m ien ia  tego, zd a ­
w a ło b y  sie, la k  la sn cgo  i p ro s tego  fak tu , —  
tak . iasnego i tak prostego , ż e  z ro zu m ie li go  
n a w e t ju ż  i h it le r o w c y  p ra w d z iw i,  h it le r o w c y
*  pod  znaku  A d o lfa  H it le ra . I  o to  je s te śm y  
Ś w ia d k a m i w id o w is k a , k tó reb c  m o g ło  b y ć  n ie ­
z w y k le  w eso łe , g d y b y  n ie  b y ło  ta k  b a rd zo  
sm utne... Z  o k a z ji n a d ch od zących  ś w ią t  B o ­
że g o  N a ro d ze n ia  o f ic ja ln i  p r z v w ć d c v  h i l l e r y -  l 
JSnu trą b ią  na o d w ró t , ro zk a zu ją  p o d w ła d n y m  J  
o rg a n o m , b v  n ie  c zy n io n o  żad n ych  p rzeszk ód  ; 
f i rm o m  ż y d o w s k im  w  h a n d lu  p rz ed ś w ią te c z ­
n y m i ćo w ię e e j, z e z w a la ją  Ż y d o m  d ek o ro w a ć  
s w e  s k lep y  ch o in k a m i i u m em i sym b o la m i 
św ią te c zn em i d la  c e ló w  rek la m o w yc h , p o d ­
czas  g d y  rów n ocześn ie  i z te j sa m e j o k a z ji n a ­
ro d ó w -  d em o k ra c ja  w  P o ls c?  p ro w a d z i w  sto­
l i c y  p ań s tw a  w zm o żo n ą  ak c ję  b o jk o to w ą , b lo ­
k u ję  p rz y  p om ocy  s w o je j  m ło d z ie ż y  sk lep y  ż y ­
d o w s k i ci rozrzu ca  m a so w o  w  n a jo s tr z e js z y  
sp osób  p o d b u rza ją ce  u lo tk i b o jk o to w o -ż y d o ź e r  
«s e ,  a je j  o rga n  n a cze ln y  ca łą  tę hecę b o jk o to ­
w a  u zn a ie . a p rob u je  i p och w a la .

„U n s e r  E x p res s “  z  20 b o .  za m ie s zc za  o ś w ia d  
ożen ię  Ż y d o w s k ie j P a r t j i  P a ń s tw o w e j y r e w i­
z jo n iś c i z  g ru p y  G ro ssm a n n a ) w  P o ls ce , że  ja k  
k o l w ie k  d r  F e ld s c L u h  je s t  c z łon k iem  K o m ite ­
tu  C en tra ln eg o  P a r t j i ,  to  je d n a k  n ie  m a  on a  
n ic  w s p ó ln eg o  z  je g o  in ic ja t y w ą  w  s p ra w ie  

u tw o rze n ia  L ig i  p o d  h a s łem  p rz y zn a n ia  P o l ­
sce m an d a tu  p a le s tyń sk iego . Ż y d o w s k a  P a r j t a  
P a ń s tw o w a  s tw ie rd z a  d a le j, iż  w s ze lk ie  w ia ­
d om ośc i w  te j s p ra w ie  są n ieak tu a ln e , b o w ie m  
w y m ie n io n a  in ic ja t y w a  p o d ję ta  zo sta ła  je s zcze  

p rz ed  d w u m a  la ty .

Nadwyżka budżetowa 
rządu palestyńskiego

Jerozolim a. (Ż A T ) W  okresie 7 m iesięcy od I-go  
Kwietnia do końca październ ika 1933 dochody 
rządu pa lestyńskiego w yniosły 2.096.890 funtów , 
w yd a tk i zaś 1.436.445 funtów . N ad w yżka  budżeto­
w a w yn iosła  więc 640.000 funtów.

Mizrachs zadtuuoiohy
J e ro zo lim a  (Ż A  T )  E g z e k u ty w a  św ńatow a 

M iz ra c h i w  J e ro zo lim ie  d a ła  w y ra z  z a d o w o le ­
n iu  z  p o w o d u  d od a tn ich  w y n ik ó w  d łu g o trw a ­
ły c h  ro k o w a ń  z  d y r e k to r ju m  ż y d o w s k ie g o  F u n  
duszu  N a ro d o w e g o  w  s p ra w ie  u s ta n ow ien ia  
k la u zu li, d o ty c zą c e j p rz y m u s o w e g o  o d p o c zy n ­
ku  sob o tn iego  w e  w s zy s tk ich  k on tra k tach  
d z ie rż a w n y c h  K e re n -K a je m c th . A c z k o lw ie k  
M iz ra ch i u b o lew a , że n a  Z ie m i ś w ię te j  sp ra ­
w y  te s ta n o w ić  m a ją  p rz ed m io t zo b o w ią za ń  
k o n tra k to w y ch , w j i a ż a  jed n a k  n a d z ie ję , iż  Ko­
lo n iś c i śc iś le  w y k o n y w a ć  będą  sw e  z o b o w ią ­
zan ia , p o w s trzy m u ją c  s ię  o d  w s z e lk ie j p ro fa ­
n a c ji soboty. M iz ra ch i za m ie rz a  k o n tyn u o w a ć  
św ą  ak c ję  o  za p e w n ien ie  od p oczyn k u  sobotn ie  
g o  w e  w s zy s tk ich  d z ied z in a ch  ż y c ia  p a le s tyń ­
sk iego.

W s z y s c y  c z ło n k o w ie  M iz ra ch i w e z w a n i z o ­
s ta li do p o p ie ra n ia  K e r e n - K a je m j th

Pierwsza w „Trzeciej Rzeszy4* 
akaeemja sjonistyczna

B er lin  ( Ż A T )  P o  ra z  p ie rw s z y  od  czasu d o j­
śc ia  H it le r a  do  w ła d zy , K e re n -H a je s o d  w  N ie m  
czech  u rzą d z ił w ie lk ą  a k a d rm ję , k tó ra  z g ro ­
m a d z iła  b a id zu  lic zn ą  p u b lic zn o ść  P r z e w o d n i 
c z y i p rezes  n ie m ie ck ie g o  K e re n -H a je s o d  d y r e ­
k to r  O sk a r W a sse rm a n n . P r z e m ó w ie n ia  o  ż y -  
d o w sk iem  d z ie le  o d b u d o w y  P a le s ty n y  i  o  zn a  
czen iu  P a le s ty n y  d la  n ie m ie ck ie g o  ż y d o s tw a  
w yg ło s iiii p rezes  Z jed n o c z e n ia  S jo n is ty c zn e g o  
w  N iem cze ch  K u r t  B lu m en fe ld , cz łon ek  k ie ­
r o w n ic tw a  „Z e n tr a l V e re in  u“  d r  F r ie d c ic h  
B ro d n itz  (O b a j w ró c i l i  o s ta tn io  z  d łu ższe j p o ­
d ró ży  d o  P a le s ty n y )  i  zn a n y  s o c jo lo g  d r M i­
ch e l T a u t ,  b ęd ą cy  od  n ie d a w n a  k ie ro w n ik ie m

C zy  o k ó ln ik  pana m in is tra  S ch m itta  n ie  p o -  { K e re n -H a je s o d  w  N iem cze ch , n a  k tó re  to s ta -  
w r . i e n  n a sz e j en d ec ji nasu nać p rzyn a d łt fem  n o w is k o  zosta ł p o w o ła n y  p o  u s tąp ien iu  d ra  
cboćbw  ty lk o  p rze lo tn ą  re fle k s je , iż  b o jk o t  yvo- * M a rtin a  R osen b liith a . O s ta tn i b y ł  k ie r o w n i-  
łjeą  w ła sn ych  o b v w a te li je s t  b ro n ią  n ie ly ll-.o  i Id em  n ie m ie ck ie g o  K e re n -H a je s o d  p rzez  5 la t, 
n ie e ty c zn ą , a le  tak że  i —  n iem ą d rą ?  Jeś li to  i ob ecn ie  zaś zosta ł p o w o ła n y  do L o n d y n u  na 
m ó w ią  Ż y d z i,  to  on i są n a tu ra ln ie  za in *e reso - k ie ro w n ik a  cen tra ln ego  b iu ra  d la  sp raw  k u lo ­
w a  ni, a zresztą  są to  —  Ż yd z i.. E n d e c ja  m oże  ; n iz a c ji ż y d ó w  n ie m ie ck ic h  w  P a le s tyn ie .

. w i S S r ^  ten temat* jwst^ąowcyr J^berah" | N u m e r U S  d a U S U S  W  a d w o k a t u r z e

wiedeńskiej?m a so n i i lp  A le — c zy ż  m a  en d ec ja  p ra w o  ( s i e i )  
p rz e< h od z ić  do p orząd k u  d z ien n ego  n ad  o k ó l­
n ik ie m  pana m in is tra  Schm itta?-.. P a n  m in i­
s te r  S ch m itt n je  j est p rzec ie ż  an i lib e ra łem , 

a n i m ason em , an i lo m b a rd z ie j —  filo s em itą . 
P a n  m in is te r  S ch m itt  je s t  m in is tr em  A d o lfa  
H it le ra .  A lb o  —  za m ie rza  m o że  en d ec ja  b y ć  
h a rd z ie j  h it le ro w sk ą  od  ca m ych  o iy g in a ln y ć h  

i  n a ja u te n ty c zn ie js zy c h  h it le ro w có w ? .,.
( b )

P o d p a l e ń  e  b o ż n ’ c y  w  J f a s s a c b
B u k a resz t ( Ż A T )  N ie z n a n i sp ra w cy , k o r z y ­

s ta ją c  z c iem n ośc i nocy. p o d p n ld i b óżn icę  w

W iedeń . (2 A T ) P ism a narodow o-n iem ieckie do- 
[ noszą, iż rząd  austrjack i p rzygo tow u je  nową usta- 

w ę o adw okaturze, zaw iera jącą  tak ie ograniczenia, 
iż fak tyczn ie  stanow ić będą numerus clausus dla 

{ żydow sk ich  adw oka tów  i ap likantów . W  kolach 
stronn ictwa rządow ego  w iadom ości te j ani nie p .■ 

j tw ierd za ją  ani .tie dementują, p rzy z ła ją c  przytem  
j iż istotnie przew idu je się pewne ogran iczen ia  przy 

przyjm owaniu now ych  adw oka tów  5 aplikantów 

j W  te j spraw ie prowadzone są narazie rokow an i-

IłW yjątkow a okazja! Przebojowa

M. G L A S S
K R A K Ó W , D IE T L A  35

poleca nowoczesne i  s ty low e żyrandole e lek trycz­
ne oraz ga zow e  p iecyk i —  po  cenach w y ją tk ow o  
przystępnych, rów nocześnie w ysprzeda je  ża rów k i

T A N Y A iS “ i „ H E L IO S ’4«v
p o  s e n sa c > J n e j o ą  g r o s z y  z a  s z t « k q

w  Bi (włącznie do 25 .. JL)« c u i e

Z  T E A F R U , L IT E R A T U R *  I SZT1 K I
D Z IŚ  .V E SO LA  R F W J A  M U Z Y C Z N A

D ziś w  piątek 22 bm. o  goJz. ST5 w lecz, w ie l­
ka w eso ia  rcw ja  muzyczna w  sali BolońsLiego. 
Na p rogram  składają się najpiękniejsze ut.yor^J 
rew jo w e  w  wykonaniu ca łego  zespołu teatru  ży-1 
dow skiego. W  w ieczo rze  b ierze  udzia ł 5-lem ’ i  
L o la  Amsel, k tóra  poprzedniem i występam i u zy f 
skała n iezw yk le  uznanie ze  strony pu b licziośe l, 
Za in teresow an ie  rew ją  ogrom ne, o  czem  świad-* 
czy  przedsprzedaż b iletów . P ozosta łe  b ilety po 
nabycia p rzy  kasie w  sali Bulońskiego.

 „H to----
—  W Y S T Ę P Y  A . S A M B E R G A  W  T E A T ftZ l?  

ŻY1 ). Bocheńska 7. W ystępy  Saniberga w  ludow e! ■ 
sztuce z  m uzyką i śp iew am i „D e r  Fotksm ensz" 
cieszą się o lb rzym !em powodzeniem . W  niedz;
lę  24 bm. dw a przedstaw ien ia o  g. 4 popoł. (ceny 
zn iżon e) i o g. 8‘45 w iecz „D e r  Folksm ensz", po-, 
n iedzialek  o  g. 4 popęd, (ceny zn iżone) ty lk o  je-; 
dyny ra z głośna sztuka Sz. A n sk iego  ,,Tug in: 
nach t‘, pon iedziałek 8*45 w iecz. i w to rea  o  g. 4- 
pop. ostatnie dw a ra zy  „D e r  Folksm ensz", \vto-; 
rek i środa o  g  8‘45 w iecz. prein jera „S k ąp iec ' 
kon edja M o liera  w  now ej inscenizacji A. Sam*. 
Lerga  z  ilustracją muzyczną. B ile ty  do nabycia, 
w g  f.rm ie  A. Fischhab, G rodzka 46, od n iedziel 
p rzy  kasie teatru.

—  Z  T E A T R U  M IEJSKIEG O . D zis ia j p ow tórze­
nie m iłej i zabaw nej koraedji w ęg iersk iego  auto­
ra Bus- Fekete „P ien ią d z  to  nie w szystko  ‘ Jutro 
w  sobotę p rzedstaw ien ia  nie będzie. W  n iedzielę 24, 
bm. g ra  tea tr  ty lko  popołudniu, da aa lędzie  ró w ­
nież w eso ła  kom edja Bus- Fekete „P iem ą z  to  niej 
w szystko", po cenach zniżonych.
—  W IE L K A  R EW JO - O P E R E T K A  W  T E A T R Z E  

„B A G A T E L A " .  Wt gmachu teatra lny u „B aga te la ” ' 
p rzy  ul. K arm elick ie j p ow s ia je  now a placówka, 
pośw ięcona w idow iskom  rew jow o - operetkowym - 
Na czele n ow ego  teatru  stoi dyr. Lud wik śempc 
liński, k tó ry  na 24 bm. zapow iada  prem jerę  olśnię; 
v  ającoj rc w jo- operetki pt. „K ró le s tw o  operetk i1',' 
"W ob iad zie  tego  przeboju, k tó ry  b y ł grany przez, 
d ługi okres w  W arszaw ie,, znajdujem y nazwiska 
te j nńary a rtystów  co: Iren a  C irn ero , Janina K o ­
złow ska, Janina Sokołow ska, Irena  Soboltówna, 
Lu dw ik  Sem poliński, Jerzy  Sulima Jaszrzotf,, 
Eugenjusz W o jn ar, Zb ign iew  Opolski, M ichał Da­
necki, w  otoczeniu war:-za w sk iego zespołu baie-i 
tow ego. Tańce układu Eugenjusza W ojnara, strona 
dekoracyjna na w ysok im  poziom '?, muzyka nieH 
zw yk le  m elodyjno. B ile ty  w przedsprzedaży w  go-, 
dżinach 11— 18 w  kasie „B a gą t iji* .

T E A T R  IM  J S ŁO W A C K IE G O  
Piątek 7*3*7 w iecz.: ..P ien iądz to  nie w szystko*.' 
Sobota teatr nieoczynny.
N ied zie la  pop.: „P ien ią d z  to nie wszystko''.

T E A T R  Ż Y D O W 8K I (B O C H E Ń S K I 71 
N iedzie la  4 pop. i S45 w ierz.: „D ^r Folksm ensz" 

T ea tr  P o lsk i z K a to w ic  w  N o w ° j W si 
P ią tek  7 w iecz.: „M oja  kochana mamusia”  . 

R E P E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W  K R A K O W S K IC H  
A T L A N T IC :  „J e j K ró lew ska  M ość" i „H ipek  i 

Lopek  w  marynarce'*.
,»D R IA : „O gn isty  tró jk ą t" : „B uster n aw arzy ł 

p iw a".
i iP O L L O : ..Miss F lora  ' (A n ny Oudra, Lucien) 
l'O M  Ż O Ł N IE R Z A : „Gehenna kob ie ty " (S y lv ia  

S icney).
L R o M IE N : „Ben H u r  (Ram on N o^arro ). 
A-LONCE: „W ygnańcy*- (A dam  B rodzisz )
JtW IT: „Poru czn ik  m aryn ark i" (N eag le , Ed*

v  a/ds).
l iZ T U K A : ..Sherloc-k Holm es”
U C IE C H A : „K ró l pech ow ców " (K urt B o is ) oraz 

, j v i a t  słucha"
W A N D A : „B ra t d jabla * (Dennis K in g ) .

cl
W

cl

j z zainteresow anem i instytucjam i. Rów nocześne 
i kop ferencja  adw oka tów  aryjsk ich  uchw aliła w e

zw ać rząd. abv ncw a ustawa o adw okaturze prze
d z ie ln ic y  żydow sk ie j w  Jossach C a ły  gm ach  w idyw ał:: numems clausus dla Żydów, fcharakte- 
spłooyŁ i rysty zaem jest, iż do organizacji tej należą eso-

łowr członkow ie stronnictwa rządow ego  a nawet 
min-stroWie.

W  dobrze poin form ow anych kolach izby  a d w o ­
kack iej w iedzą  o tendencjach rządow ych  do ogra 
nfcaenia dostępu do adw oka tu ry  naskutek ciężk ie 
go k rvzvsu  w  tym  zaw odzie . Nie sądzą jednak, 
aby  rząd  posunął się tak  daleko, jak b y  tego pra 
gn ę ły  zam askowane organ y  narodowego socjaliz­
mu.
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Przyrc i m m do Z y t o s M ig o  Kongresu
Światowego

Rozmowa z Oreih Nochumem GcŁdmawitiiti
K ra k ó w , 22 g ru d n ia  

D r  N ach u n t G o ld m a im  b a w ił  u nas w  K ra k o ­
w ie  D o ra i p ie rw s zy , je s l  to  je d n a k  —  ift im o  
i r » e g o  dość m ło d eg o  w ie k u  (38  la t )  —  p o lity k  
ż y d o w s k i w y b itn y ,  w  ś w ie c ie  ż y d o w s k im  to ia - 
n y  i  p o p u la rn y  o ra z  n ie z w y k le  a k ty w n y . R e fe  
ra t jego , w y g ło s z o n y  w  K ra k o w ie  w  sa li k in o ­
tea tru  „ A d r ia " ,  d a ł n am  p ozn ać  św ie tn e g o  ruó 
wcę, a za ra zem  g łęb o k ie g o  p o lity k a .

K o r z y s ta ją c  z  k ró tk ie g o  p o b y tu  to w . d ra  
t iu ld m a iin a  w  K ra k o w ie , z w r ó c i l iś m y  s ię  d o  
l ie g o  z  p rośbą  o  p o in fo rm o w a n ie  p u b lic zn ośc i 

ż y d o w s k ie j o k w es tja ch . k tó ry ch  to w . dr. G oM  
c ia n n  n ie  m ia ł sposobności p o ru szyć  w  pu b ­
lic zn y m  re le ra c ie .

P rz e d e w s zy s lk ie m  s ło w o  o  sam ym  preSegen 
■’ <e. Jeden  z  to w a r z y s z y  s łu szn ie  pocuiiózl, iż 

« od  w ie lu  w zg lę d a m i p rz y p o m in a  on n ieodża  
ło w a n e go  C h a im a  A r lo so ro w a - Is to tn ie  też 
G o ldm an n . p od ob n ie  jak  b łp . A r lo s o ro w , p o ­
ch odz i z  R o s ji,  a w  w iek u  d z ie c ięc ym  p r z e ­
n iósł się z ro d z ic a m i do N iem ie c . U  obu  ten 
stop n a jlep s zy ch  w ła ś c iw o ś c i ż y d o s tw a  r o s y j ­
sk ieg o  i n ie m ie ck ie g o  w y d a ł doskon a le  r e zu l­
ta ty .

Jeszcze je d n o  za in te re su je  n a szych  c zy te ln i 
k ów . a m ia n o w ic ie , że  w ie lk a  E n e y r lo p a cd ia  
Judaica , k tó re j k ie r o w n ic tw o  s p o c zy w a  w  rę ­
kach d ra  G o ld m a n n a  a n acze ln a  red a k c ja  w  rę 
kach d ra  Jak ób a  K la tzk in a , b ęd z ie  n a a a l w y ­
ch odz iła . D o tąd  w y s z ło  ja k  w ia d o m o  9 to m ó w  

“ (d o  s }ow a  K im c h i ) .  to m  d z ie s ią ty , k tó ry  ju ż  
* jest w y d ru k o w a n y , zo s ta n ie  w  s tyczn iu  ro ze ­

s łany je s zc ze  z  B e r lin a , następn e zaś to m y  uka 
s y w a ć  s ię ju ż  będą w  Z u ry ch u . G łó w n y m  r e ­
dak torem  p ozo s ta je  nada l K la tzk in . D r , S c lo -  
W e jczyk  n a tom ias t, k tó r y  do tąd  zas iad a ł w  re  ­
d akc ji, p rzen ió s ł s ic  obecn ie  d o  P a le s ty n y . R e  
gu ln rn e  u k a zy w a n ie  się d c l szych  tu m ów  E ncy  
k lo p e d ji je s t  w  k a żd y m  ra z ie  za p ew n io n e .

D r. G o ld m an n , za p y ta n y  p rz e z  nas o  cel 
s w e j p o d ró ży , o ś w ia d c z y ł  n am . jś  p o d ró ż  je g o  
m a n a  celu

reorganizację Kom itetu D elegaey j 
ży d o w sk ich  oraz p rzygotow an ie  

żydow sk iego  K ongresu  św iatow ego .

K o m ite t  D e le g a e y j Ż y d o w sk ic h , n a  c ze le  ktu 
r t g o  s ta l n ie za p o m n ia n y  n a sz  L e o  M otzk in , 
zn a jd u je  s ię  o b ecn ie  p od  k ie ro w n ic tw e m  d ra  
G o ld m an n a , U s ta n o w ien ie  p rz ew o d n ic zą c y m  
d ra  G o ld m a n n a  n astąp iło , zm a z  p o  ś m ie rc i bł. 
p. M o tzk in a , n a  m o q  te le g ra fic z n e j k u ren d y  
m ię d zy  w s z y s tk im i c z łon k a m i E g z e k u ty w y . 
W  K o m ite c ie  D e le g a e y j p re zen to w a n e  są 
m n ie js zo ś c i ż y d o w s k ie  n a stęp u ją cych  k ra jó w . 
P o lsk a , Ł o tw a , L itw a ,  C zech os łow a c ja , R u - 
m u n ja , J u g o s la w ja , B u lga r ja , G rec ja , A u s tr ją , 
a o s ta tn io  ta itżc  i W io c h y .  Z  P o ls k i za s ia d a ją  
w  E g z e k u ty w ie  K o m ite tu  D e le g a e y j Ż y d o w ­
sk ich  p o s ło w ie  T h o n , G ru n b au m  i R o zm a r in . 
K o m ite t  D e le g a e y j z a jm u je  się, ja k  w ia d o m o , 
oh ecn ie  a k c ją  a n ty h it le ro w s k ą , u re g u lo w a ­
n iem  stosunków ’ m n ie js zo ś c i ż y d o w s k ie j dó 
k on gresu  m n ie js zo ś c i na rodow Ty ch , w s p ó łp ra ­
cą z W y s o k im  K o m is a r ja le m  p o m o cy  d la  u -  
e k o d źc ó w  n iem ieck ich , o ra z  b ic żą cem i sp ra w a  
m i d o ra źn em i. W  s ied z ib ie  K o m ite tu  w  P a r y ­
żu za s ia d a ją  w  E g z e k u ty w ie  pp. B o lla e , w y b it  
l iy  d z ia ła c z  ż y d o s tw a  fra n cu sk iego , n a d to  d r  
Jacobson , N a jd ic z ,  E ro jk in  i in- C o  a o  k o n g re ­
su m n ie js zo ś c i n a ro d o w y ch , to  n ie  u lega  zd a je  
s ię  w ą tp liw o ś c i,  iż  Ż y d z i z  k on gresu  te g o  w  zu 
p e łn ośc i w y s tą p ią . P ie rw s z y m  ce lem  p o d ró ży  
d ra  G o ld m an n a  jes t z r e o rg a n iz o w a n ie  K o m i­
tetu  D e le g a e y j Ż y d o w s k ic h  p rzez  p rz e p ro w a ­
d zen ie  ro zm ó w  z r ep re zen ta n ta m i ż y a o s tw a  w  
p oszc zegó ln y ch  k ra ja ch , a w  szczegó ln ośc i u - 
s ta n ow ien ie  s ta ły ch  k oresp o n d en tó w  w  s to li­
cach  p oszczegó ln ych  kra jów , k tó r z y b y  r -g u la r  
n ie  in fo rm o w a li  cen tra lę  p a rysk ą  o  s y tu a c ji 
lu d n ośc i ż y d o w s k ie j

D a ls zym  ce lem  p o d ró ży  d ra  G o ld m a n n a  je s (

p r z y g o to w a n ie  Ż y d o w s k ie g o  K o n ­
gresu  ś w ia to w e g o

K on gres  od b ęd / i- s ic  w  le c ie  1934, w  S z w a j- 
c a r ji ,  p ra w d o p o d o b n ie  w  G en ew ie . O b ecn ie  
n a le ży  p rz y g o to w a ć  te ren  w  p oszczegó ln ych  
k ra ja c h , a k c ję  w y b o rc z ą  itd . K o n g re s  Ż y d o w ­
s k o -  A m e ry k a ń s k i ro zp o czn ie  ju ż  w  s ty czn iu  
w ie lk ą  p ro p a ga n d ę  na sze rz  ż y d o w s k ie g o  K o n  
gresu  ś w ia to w e g o . N a s i p r z y ja c ie le  chcą  w  A-- 
m ery ce  zm ob ilizo\Vać pó ł m iljo n a  w y b o rcó w .

N ie z h m ą i iO i id  

r a d o ś ć  z e s p o r i ó w  

z i m o w y c h !

M ożesz jej doznać tylko 
w iDdy, gdy  ochronisz ,, 
na ieżycie c e r y  r rzed k 
mrozem, wiatrem i za- < 

w ieją  śnieżną.

E u k u io n  6
L  em horm onowy tłusty I 
jest idealnym  kremem L 

sportowca. ł -

k J S l = r  , 

tu .k r d e iSNiim ę*o»-» <Me«io»o
T fań  Aiatiaciowy 

(Śorw ku,.J 
t łu sty

E.15

Do nabycia w rptekach, 
drogeriach i pei fumerjach
Cena duż. pudelka Zl. 1.40 
Cena mai. pudelka Zł 0.75

Jeś li to  się uda, to d ru g ie  t y le  w y b o rc ó w  P a ­
d z ie  do u rn y  w  E u rop ie , tak  żc  m n jo n  Ż y d ó w  
w y b ie r z e  r ep re zen ta n tó w  Ż y d o w s k ie g o  K o n ­
gresu  Ś w ia to w eg o . D r. G o ld m a n n  p rz y b y ł d o  
P o ls k i d la  p rz ep ro w a d zen ia  ro zm ó w  z  p rzed ­
s ta w ic ie la m i p os zc zegó ln y ch  u g ru p o w ań . B u u d  
n a jp ra w d o p o d o b n ie j d o  w y b o r ó w  n ie  pó j et; f i ,  
co  do le w ic y  s jo n is ty c zn e j, to p e rtra k ta c je  są 
w  toku, a d e c y z ja  le w ic y  za p a d n ie  p r a w d o p o ­
d ob n ie  w  lu ty m  lu b  w  m arcu . D r. G o ld m a n a  
sądzi, iż  ś j.o n M yc zn a  le w ic a  s iłą  fa k tu  p ó jd z ie  
na K o n g re s  w y b ra n y  na p o d s ta w ie  d em o k ra ­
ty c zn ych  w y b o ró w . P e r tra k ta c je  z A gu d ą  są w  
toku , p od ob n ie  ja k  z  in n em i u g ru p o w an iam i. 
C o  do  A g u d y , to  rep re zen ta n t je j  d ’ -!"*!
jedn o  ty lk o  z a s tr z e ż e n ie , .^  m ia n o w ic ie  b y ł  
p r z e c iw n y  p rz ep ro w a d zen iu  w y b o r ó w  n a  dosJ 
s ta w ie  d em o k ra ty c zn e j. A gu d a  w  ta i m ie r z e  
p o w e źm ie  jeszcze  osta teczn ą  d e cy z ję . j

P a ry s k ie  b iu ro  d la  p rz y g o to w a n ia  Ż y d ó w -  
sk ieg o  K o n g resu  Ś w ia to w e g o  p ra cu je  ju ż  p e l-  
ną para. a od  1 s ty czn ia  w y d a w a ć  b ędz ie  sta­
ł y  b iu le ty n  w  5 -c iu  ję zyk a ch  P on a d to  B iu ro  
p a rysk ie  w y d a  se rje  n u b lik a ey j r o z p a tru ją -  
•cych sy tu a c ję  ż y d o s tw a  ś w ia to w e g o  z  ró żn ych  
a sp ek tów . P ie rw s z ą  p u b lik a c ją  b ęd z ie  ro zp ra ­
w a  zn an ego  ek o n o m is ty  ż y d o w s k ie g o  J a k ó b o  
L es zc zyń sk iego , o gosp od a rcze j sy tu a c ji żN d o - 
s tw a  w  os ta tn ich  czasach. L e s zc zyń sk i, k tóry, 
jfT O ipa lyzu je  o b ecn ie  z id eą  pa lestyń ską* 
w k ró tc e  p ra w d o p o d o b n ie  p rzen ies ie  się' do P a ­
le s ty n y  ja k o  korespondent! a m e ry k a ń s k ie go

L E O P O L i i  H I C E L E R 5 8 )

Śmiertelna l̂ shnota
' " r . f a k  jest, i sama to  naw es uznasz, gdy  c ię  o  coś za p y ­

tam ."
„O  co  mnie zap y tasz? "
..B erto ! C z j m ów iłaś k iedyś  z ojcem  o t« Jtam encie?"
P rzerażona zapyta ła : ,,J »K  m ożesz mni< o  coś podob­

nego p y ta ć ? "
.W id z is z , ja  w iedzia łem , że n ie m ów iłaś z nim o teut, 

i tak k a żd y  pom yśli, k to  cię zna K a żd y  będzie w ie d ija ł 
że  ajeu-c z w łasnej w o li napisał testam ent, nie w iem  w ięc  
dLaczego m am y mu w  tern przeszkodzić, tem bardziej, te  
te  nm odniesie skutku."

„O wszem , ośw iadczę mu. ż e  n igdy  się na to  n ie z g o ­
dzę .1

„ T o  nie b y łoby  m ądre."
,,ŚIoże być. A le  zgod liw c  pożycie  z rodzeństwem  jeet mi 

w ażniejsze. D la tego  proszę cię, F ryderyku ..."
„C o . B erto? ‘
..W ejdź do ojca i pow iedz mu, że m ówilcJ ze mną i zg 

ty  także się na to  n*e zgadzasz. P ow ięd z  mu. niech t i  
skreśli w  testam encie."

„ T e g o  nie zrob ię ."
,»A  je że li cię o to  proszę. F ryd eryk u ? "
„N ie , to  jest nonsens!"

„Pam iętasz F ryderyku , dw a łata temu m ieliśm y eię 
przenieść do W iedn ia , t y  nie m iałeś zby tn ie j dc tego  
och >ty. W id zą c  to. uległam  twojej prośbie. Dsl| ja  cWUft

proszę, ustąp tym  razem . I m nie w ów czas trudno by ło  zre­
zygn ow ać. W ie rz  m i, F ryóeryicu . Z rób  to  d la  mnie. P ocą  

m ają m oi bracia..."
„A le ż ,  Bertu ..."
.P ro s z ę  cię, id ź  do ojca  i p ow iedz mu to. K to  wie, c zy  

doczekam , c zy  o jc iec  mnie nie p rzeży je , czn ję  cię bardzo 

osłabi cn a ."
P roresor nie rzek ł e łow o, powstał 1 podszedł do ir rw i. 

Tu  dop iero  zapyta ł:
„C z y  pójdziesz ze m na?"
„T a k  jest, F ryd eryk u ."

„ L ó ż  t o ? "  —  zaw o ła ł u radow any pan Herman, g d y  
córka i zięć w eszli do m ieszkania. Co to  znaczy, że m aci1* 
na ty le  czasu, ażeby  popołudniu odw iedzić  ojca. W łaśn ie 
zjadłem  obiad, m ożecie dostać jeszcze leguminą. Skosztuj 
berto , dobra jost. A  w ięc  Berto, czemu nic nie m ów isz? "

„ l a k  ojcze, w łaściw ie, a le  w łaściw ie  chcie liśm y..."
.C o  w łaśc iw ie? " —  zapyta ł pan Herman.
P ro feso r rów n ież zaczą ł: „C hcie liśm y w łaściw ie ..."
A le  B erta  zebra ła  się na odw agę i r z e k l i :  W iesz ojcze, 

opow iadałam  Fryderykow i., coś mi dziś m ó w i o testam en­

cie, w iesz..."
..T a k ? " —  zaw oła ł pan HermaD. „J a  już o tem zapom­

niałem . N o ? “  —  zwTÓcił się do sw ego zięcia: „N o  F ryd e ­
ryku . co n ó w is z  do B erty?  L ic z y  się tak  bardzo z opin ią 
rodzeństwa, co za  g łu pota ! C zy  nie mam ra c ji? "

„Jeszcze  ja k i"  —  b y łb y  zaw oła ł cro fesor, a ie  w iąza ło  
g o  przyrzeczen ie , rzek ł w ’ęc:

„N ie , o jcze, ija przyłączam  d c  do B erty .”
wCtę co  m ó w iła ? " —  sawwłał pan Herm an, jakgdyby,
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D o p ó k i ż y d o w s k i K o n g re s  Ś w ia to w y  n ie  w y  
ło n  i s ta łe j E g z e k u ty w y , is tn ie ć  b ęd z ie  K o m i­

te t D e le g a c y j Ż y d o w sk ic h , n a  c ze le  k tó re g o  —  
ja k  ju ż  w s p o m n ie liś m y  —  s to i r ó w n ie ż  dr. 
G o ldm an n . K o ir .ile t  D e le g a c y j m a  s w o je  g łó w  
o< b iu ro  w  P a ry żu , a także i b iu ro  w  G en e ­
w ie . W  lu ty m  1934 od b ęd z ie  s ię  p o s ied zen ie  
E g z e k u ty w y  K o m ite tu , k tó re  za s ta n o w i się 
n a d  —  w sp o m n ia n ą  ju ż  w y ż e j  —  k w e s t ją  sto 
su nku  m n ie js zo śc i ż y d o w s k ic h  d o  kon gresu  
m n ie js zo ś c i. W ię k s zo ś ć  c z ło n k ó w  E g z e k u ty w y  
—  ja k  już ró w n ie ż  w y ż e j  w s p o m n ia n o  —  je s t 
za  d e f in i ly w n c m  w y s tą p ie n ie m  z  kon gresu  
m n ie js zo ś c io w eg o .

P y ta m y  d ra  G o ld in an n a . jak s ię za p a tru je  
n a  zarzu t, jak ob y  Ż y d o w s k i K on g res  Ś w ia to ­
w y  m óg ł s zk od z ić  lu b  b y ć  k on k u ren c ją  d la  
K o n gresu  S jon i? tvczn ego .

' D r  G o ldn .an n  od p ie ra  ten a rgu m en t z ca łą  
s ilą  p rzek on an ia . N iem a  m o w y  o  żad n cm  szko 
d zen iu  an i o  ża d n e j k on k u ren c ji. K o n g res  s jo -  
n is ty c zn y  z a jm u je  s ię  P a le s tyn ą , Ż y d o w s k i 

K o n g re s  Ś w ia to w y  za jm o w a ć  się b ę d z j"  s y tu ­
a c ją  ż y d o s tw a  w  go lusie . N a le ż y  pam iętać , że 
K o n g re s  S jo n is ty c zn y  ju ż  od  10 la t n ie  z a jm u -  j 
{je  s ię  —  { n ie  m oże  s ię  z a jm o w a ć  —  sp ra w a m i j 

z y d o w a k ie m i poza  P a le s tyn ą . P o  p ie rw s ze  ro z  ■ 
'ro s ły  s ię  s p ra w y  p a le s tyń sk ie  tak  d a l .'te. żo w  
zu p e łn o śc i a b so rb u ją  K on gres , a  p o w tó re  —  
l in je  p o lity k i p a le s tyń s k ie j ró żn ią  s ię  za sa d n i-  j 
c zo  od  l in j i  p o l ity k i g o l u « o w e j. P o k a za ło  się ’ 
t o  n a jd o b itn ie j n a  o s ta tn im  k on gres ie  s jo n i-  
s t y c z n y w  w  k w e s t ji  n ie m ie ck ie j. K o n g re s  s jo -  : 
■Mistyczny n ie  m oże  b y ć  p la t fo rm ą  d la p o lity k i : 
g o lu s o w e j. Z  d ru g ie j s tron y  k on gres  ś w ia to w y  
,n ie b ęd z ie  się z a jm o w a ł P a le s tyn ą  —  w obec  
b z e a o  u pada  w s ze lk a  ob aw a  o kon ku ren cję . 
■Zresztą K o n g re s  s jo n is ty c zn y  zb ie ra  się co  
idwa la ta  podczas g d y  k on gres  ś w ia to w y  /bie- 
irać s ię  b ę d z ie  p rz yp u s zc za ln ie  r za d z ie j, co  
c z te r y  p ięć  la t, p o m ija ją c  do ra źn e  sesje  w  ra ­
z ie  k on ieczn ośc i- P a m ię ta ć  ró w n ie ż  n a leży , iż  
• tw o r z e n ie  Ż y d o w s k ie g o  K o n g re su  Ś w ia to w e ­
g o  le ż y  w  ż y w o tn y m  in teres ie  n a szego  ru chu  
n a ro d o w e g o  w o gó le , je ś li n ie  ch cem y , a b y  a - 
• y m t la c ja  s ta ła  s ię rep rezen ta n tk ą  ś w ia to w e ­

g o  żyd o s tw a .

Ha
froncie 

walki z  hitleryzmem
(Komunika. Zjedn. Antyhitlerowskiego Frontu 

M Iouz. Żyd.)

G LO S Y  N A  C ZA S IE . S tk re ta r ja t frontu o trzy ­
muje szereg  lis tów , których au torzy  obok w a r to ­
ściow ych  niekiedy u w ag  odnośnie do rozw ijan e j 
p rzez nas akcji i sposobów rea lizow an ia  bojkoiu, 
dzielą  się z  nami swe mi w ątp liw ościam i i obaw a­
mi a także k rytyką  nic pozbaw ioną naogól słu­
szności, w której d rga ją  ńerzadko uczucia g łę ­
bok iego bólu z pcOójlu obecnego stanu akcji.

Oncgdai otrzym aliśm y obszerny list, w  którym 
autor daje w y ra z  swym  poglądom  na małą sku­
teczność przedsięw ziętych  doty liczas akcyj oraz 
w ypow iada  się co do p rzy fzyn . k tóre /daniun je­
g o  stan ten spow odowały.

Zdaniem autora przyczyny lś\yią w  decentra li­
zacji, lozb ic iu  w a lk i na małe ośrodki, k tóre akcję 
tę \’ ia facta p row adzić  muszą nieudolnie i v  ma­
łym  stylu, w e  w prow adzen iu  moincr.U'\. c y w i l i ­
zacji politycznej do akcji o tak zasndniczen, /na 
czeniu. w reszcie, żc na czele akcii stanęli ludzie, 
przeciążeni różnetni ohowiuzkmm soo lw znem i

..Należy akcję ujednostajnić, w prow adzić  to niej 
ten sam porządek i skrupulatność juką p rzeja ­
w ia ją  N iwncy przy studjowańiu swych paragra ­
fów  aryjskich. N ależy ustalić jednolity  plan dzia­
łania, pow ołać do życia  w ódk i aparat, nałożyć 
na społeczeństwo oDowiąz^k finansow y b ezw zg lę ­
dnie egzekw ow any, pom yśleć o stworzen iu odpo­
w iedn iego banku C zyżby Żydzi nie byli w st t 
nie p row adzić  choćby jednej spraw y porządnie,
bez kłótni, bez waśni wzajem nych.'' — kończy
autor swe słuszne w yw ody.

«  ■». ł

Także Sekrelarjat Frontu Antyiiill. w swtfj pra 
cy  codziennej napotyka ustaw icznie na trudności 
w yn ikające z braku centralizacji w  pracy, ścisłe­
go porozum ienia poszczególnym  ośrodków . ..b- 
koteż braku odpow iednich środków  finanso vyćii 
P rob lem y le b y ły  przedm iotem  obrad ostatniego 
posiedzenia Sekret W ykonaw czego. odzie ustało 
no w ytyczne akcji jaką ma podjąć Front w  ce­
lu uzgodnienia w alk i na teren ie Polsk i. Praca ta 
stanow ić będzie jeden z najistotniejszych punk­
tów  naszej działalności v. in ju liliższy l czasie.

* *  •

Okres osłab li oracy  1'roniu sia l pod tnukiem  
1'e 'illiz 'irj' bojko;,i w  życiu  endziennem, ispraw - 
nieiiiu oś,ocłków  iiiow n icjoii.tlnyeh i troski o  pod­
staw y finansowe dla pracy na szerszą skalę. W y ­
dano szereg  okó ln ików , instrukcyj, p rzeo ra  ra­
dzono interw encje w  szeregu firm , ukaz iły  lę. 
now e w yk azy  tow arów  i mat w ia ły  propagando­
w e  P raca  sekiotarjatu  u legła w zm óż-n iu  izięk i 
w spółp racy  tow. nigra K. Fbersoim a.

W Y K A Z Y  A R T Y K U Ł Ó W  D E N T Y S T Y C Z N Y C H  
N IE M IE C K IC H  I Z A S T Ę P C Z Y C H  ukazały się w e 
v  ielk.ioj ilości staraniem Frontu. U praszam y i *  
ciiogą w szystk ie  nasze ośrodki prow incjonalne o, 
podanie nam niezw łoczn ie ilości dentystów  ’ le ­
karzy  dentystów  (Ż yd ó w  i nie- ży d ó w , *•- danej, 
poczem uskutecznimy n iezw łoczn ie w ysy1 kę potrz„ 
fcnej ilości egzem plarzy wykazu. W ykazy  te -vln- 
ni k o jp o rtc izy  Fronłu w ręczyć  osobiście każde-, 
mu lekarzow i i technikowi dentyście. Apelu jem y 
tej drogą do ogółu lekarzy  i techników dentysty- 
iznycli, by w  poczuciu sw ej solidarności z 1 asem 
ca łego żydostw a om ija li bezw zględn ie w szełh .c 
artyku ły z llitlerlandu  pocricdzncc. U praszam y le-i 
karzy 1 techników w  K ra kow ie  i w  pow iecie, z tó - 
rym pr/oz przeoczenie w ykazów  nie przesłano, 
by zechcieli zaw iadom ić o tern Sekretarjnt K ra ­
ków . Dieil.i. SI.

O soby lub Instytucie iragnace otrzym ać w yk a - 
zy a rtj ku lów  ru sowach :lla w łasnego iż.ytkn lub 
w  celu dalszego ich kolportow ania , otrzym ać jc  
irogu w  Sekretarjacic.

F R O N T Y  P R O W IN C J O N A L N E , które nie w y ­
rów n a ły  swych zobow iązań  w  slosunt u do Cen­
trali nie brane sa pod liwnae przy udzielaniu in- 
slrul. \ i. m elerjn lów . W zyw a m y je tn d rogą  do 
w yrów naniu  za ległości i zlik vido.vania akcji 
zt.acvkó\\.

DO O fJrilA  F IR M  z 1! IK tW s k lt  ii W  K IJA K O ­
W I E ł

Vć tych dniach odw iedzą ogól firm wySJliiłulcy 
Frontu, zaopatrzeni w  znaczki :m l\h itlerow skie 
z godłem  Frontu -.złamana sw-ns;yka , • 'i  cen i'1 3 
groszy  z napisem ..Ani grosza n.i tow ar h it lerow ­
ski". I. pras/amy ta drogą PT. firm y u odpow ie 
dnio. ustosunkowanie sic do naszych wysłanników '
1 zabupno odpow iedniej ilości /.naez.ków. z któ­
rych dochód prze znaczony jest na dalsze- konty­
nuowanie naszej akcji a u tyhi llerow sk  icj. Fprn 
szum'- znacz.kami naszemi zaopatryw ać b.ity. fak­
tury i tp Delegaci Frontu zaopatrzeni są- w  spe­
cjalne upoważnienia, w ystaw iona na hlankietaidi 
Sr ni ow v«h

Pragnąc ułatw ić P T . firm om  naw iązan ie konta­
ktu 7. kupcami w  innych kra i u ' -kn żujem y uaj 
żądanie nowe źródła zakupu jakoteż / m tw ia -  
my korespondencję w  jeżyku  angielskim  i francu­
skim. Zgłoszen ia w  tej spraw ie  przyjm uj 'n v  w  
godzinach urzędowych od 10—1, D ietla 81.

ćU brze n ie zrozum iał, o ćo chodzi. ..C zy użyła przem ocy, 
ozy innych środków , ja k ie  m ogła  c ię 'd o  tego  nam ów ić?'

P ro feso r trzym ał się dzieln ie i zapew n ił. „N ie . T o  jest 
m oje przekonanie, ie  B erta  nie m oże się na to  zgodzić  ze 

.względu na rodzeństw o .11
.. I 'o b rze ."  Pan Herm an uśmiechnął się enyrrze 5 rzekł 

zm ienionym  bonem: „D obrze , zm ienię to  w  takim  razie
Napiszę, i e  F ryd eryk  dostanie w ięcej. N ik t nie będzie 
m ieć dc ciebie pretensyj, co? “

„A le ż  o jc ze " —  zaw oła ła  Berta. —  „P rzec ie ż  to  jc-st w

„N ie  sąd zę" —  ośw iadczy ł profesor.
..Czy n ie  w stydzisz się tego . F ryderyku , p rzec ie* to 'jest. 

w y łudzan ie  spadku?"
..Berto, na co t y  sobie pozw alasz? Proszę, co fn ij to aa- 

tyehm iast."
„ T y lk o  w tedy , jeże li się nie zgod zisz  na to . W iesz bar­

d zo  dobrze, F rydei yku, że to  jest obojętne, c zy  ja, c zy  ty  
dosta jesz te pieniądze. Że też ty  mnie nie rozumiesz, o jcze ! 
A lb o  m oże jestem  tak  m ało w arta , że  za  m oje dobre 
u czyak ’ musi się płacić. N iczego  >d ciebie nie żądam, o j­
cze. K ocham  cię i chcę, żebyś d ługo ży ł. Proszę cię. aże 
byś innie trak tow a ł tak  samo, jak  inne d z iec i."

-wBachetne stanow isko żon y  w p łyn ęło  rów n ież na d e cy ­
z ję  profesora. P o  chw ili raekł w ięc : „N ie  ojcze, ja  też na 
tp  się n ie god zę ."

.,Otc m acie dwóch g łu p có w " —  rzekł pan Herman.
A profesor ośw iadczy ł: „ A  może ona ma wzniosłą du- 

■ 1   ̂ V9 W  Ktonle jest racja."

R O Z D Z I A Ł  X m

o j  k ilka godzin  późn ie j zjechała się cala rodzina z W ie ­
dnia. B yli zaproszeni na urodziny syna.

Całe popołudnie upłynęło na rozm ow ach  i wepomnie- 
niftPti przeszłości, k ied y  to ży ła  jeszcze pani Sala. Pan  
Herman znalazł naturalnie k ilka  razy  okazję do robienia 
dzieciom  różnych zarzu tów .

W ieczorem  postanow ili wybrać- się wszyscy na w iedeń­
ską m uzykę do Grand hotelu. U radzili rówuieź zabrać se 
sobą pana Hermana. Przypuszczali, żeż, nie obejdzie się 
bez dłuższej debaty i byli mile rozczarow ani, g d y  im o j­
ciec niespodziewani! odpowic-dzkó: ..Owszem, m ogę z w a ­
m i pójść, chciałbym  ly lko , ażebyśm y w domu zjed li k o la ­
cję, nie m ogę patrzeć nn, trefne restauracyjne jed ze­
n ie .-

„A le ż  proszę, natura ln ie" —  rzekła pani Berła   ..mo­
żem y tc natychm iast za łatw ić, na prędec- p rzygotu je  zj- 
mną k o la c ję ."

M imo protestu rodzeństwa pośpieszyła do kuchni p rzy ­
go tow a ła  ko lac ję

W  H otelu  Grand p ra n ie  w szystk ie  m iejsca b y ły  zajęte. 
B lisko drzw i by 1 jeszcze jeden w o lny  stolik-. Rodziny Mau- 
tnre— Fried za ję ły  ten stolik : zam ów iono napejf a .-yn ji 
w ie  pana Herm ana z w ielk iem  zadowoleniem  p ipij.- ii m  
zneuskie p iw o. Pan Herman niechętneni okiem  patrzył na 
swoich syn ów  i chociaż postanow ił tym  razem  nie k r y ty ­
kować,, nie m óg ł jednak pow strzym ać się od uwag! „ T y l ­
ko !ać i lać to  p iw sko, a  jak i bodzie koniec tego m elu iz- 
idego picia, i żarcia? A  co petem, jak nie starczy plenię- 
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Z dniem i  styczm a p. r. w i b o iz i  w  iy c ie  J t a w a  
o  scaleniu ubezpieczeń społecznych.

U staw a ta w p row ad za  szereg  daleka id-4'yclL 
zm ian dotychczasow ego systemu ubezpieczen iowe­
go. P rzcdcw szystk icm  w prow adzone 'os ta je  no­
w e  ubezpieczenie em erytalne dla p racow n ików  
fizycznycn. Natom iast obniżone zostaną staw ki u- 
bezpieczcn ia chorobow ego do 5 proc. zarobku dla 
p racow n ików  fizycznych  i 4,0 proc. d la p racow ­
n ików  um ysłowych.

Składka zasadnicza w  ubezpieczeniu em eryt al- 
nem w ynosić  będzie 5,2 proc. zarobków , obok tego 
zaś na pok ryc ie  za leg łośc i pobierać się o ę iz ie  0,5 
proc. składki Ubezpieczen ie w ypadkow e w ynosić  
będzie śi cdnio 1,4 proc. ^od 0,48 do 6,6 p r o c )  za­
robku. U bezpieczen ie chorobow e 5 proc. zarobków  
Opłata na Fundusz Bezrobocia  2 proc. i opłata na 
Fundusz P ra cy  2 proc. Razom  w ięc op ła ty  z  ty­
tułu ubezpieczeń społecznych od p racow n ików  f i ­
zycznych w ynosić  będzie ok o ło  16,1 proc , z  czego 
na prarodaw cę 8,55 proc., na p racow n ika zaś 7,55 
proc, W  sumie obciążen ia ulogną zw iększę  ilu  

T ak  w ięc  nnprzykład w  w o jew ództw ach  central­
nych, wschodnich i  południowych dotychczas ob­
ciążen ie zarobkow  robotniczych z  tytułu •ibezpie- 
czeń socjalnych w yn osiła  12,7 proc. za rooków , o- 
b eu iie  będzie w yn os iło  16,10 procent zarobków . 
Dla pracodaw cy zw iększen ie  obciążenia w ynosi 
0,3' proc., zaś dla pracow nika 3,85 p ioc.

N a teren ie G órnego Śląska ubezpieczenie em ery­
talne robotn ików  o ra z  ubezpieczenie chorobowe, 
unormowane będzie wedlr dotychczasowych za­
sad.

W  ubezpieczeniu robotn ików  rolnych zajdz*e ta 
zm  nna, ż  nie będą oni podlegać ubezpieczeniu cho­
robowemu, co zresztą juz w esz ło  w  życie.

K oszty  ubezpieczeń p racow n ików  um ysłowych 
w  zakresie ubezpieczeń em erytalnych nie u leg ły  
zm :?nie. Natom iast obniżce u legają op ła ty  na K a ­
sę Chorych, k tóre w ynosić będą 4.6 proc., d z ie lo ­
nych po po łow ie  m iędzy pracow nika i D raco iaw - 
cę. Pon iew aż dotychczas składka w  ubezpiecze­
n i  chorobowotn w ynosiła  7,5 proc. p łacy podsta- 
w e j, z  czego trzy  piąte p łacił pracodawca, przeto 
obecnie obciążen ie p racodaw ców  z  tego tytułu u- 
lego ie  zmniejszeniu

O rgan izacy jn ie  ubezpiecz .nie od  w ypadków , u- 
bezpieczen ie chorobowe, ubezpieczenie emeiyi. ilno 
robotn ików  i  p racow n i! ów  um ysłow ych zespolo­
ne będzie w  jedną całość dzięk i czemu powstaną 
oszczędności od ubezpieczenia i  uproszczenia dla 
zak ładćw  pracy, gayż w ie lok ro tn ie  pow tarza jące 
się różnorodne form alności zg łoszen iow e, opłata 
składek, w ym eldow an ie  itd. będą p rzeprow adza­
ne raz ty lk o  p rzez jedną instytucję.

N atom iast d la p racow n ików  nowa ustaw a nie 
będzie zbyt korzystna, a to  dlatego, żs w prow adza  
op ła ty  za leczen ie w  Kasach Chorych.

W prow adzen ie  w  życ ie  ustaw y scalen iow ej p o ­
łączone będzie z  o łbrzym iem i trudnościam i natu­
ry  organ izacyjnej. Ostatn io jednak Rada M ini­
s trów  zdecydow ała nie odraczać w  życ ie
tej ustawy, w obec tego w  najbliższym  czasie spo­
dziew ać się należy ożyw ion e j działa lności w  za 
kresie w ydaw an ia  różnych rozporządzeń w yk o ­
nawczych do ustaw y scaleniow ej. P rzypuszcza ln ie 
n iektóre p rzep isy tej ustaw y będą w c ie l ine w 
życ ie  stopniowo, z  powodu w ie lk ich  trud lości zor- 
gan zow ania  ubezpieczeń na nowych podstawach.

2 chw ilą  w ejśc ia  w  życ ie  now ej ustaw y przesta­
ną istnieć w  dziedzin ie ubezpieczeń społecznych 
następujące instytucje:

Z w iązek  Kas Chorych, Zw iązek  Zak ładów  U- 
bczpieczeń Prac. Urnysłowycn. U bezpieczen ie K ra ­
jo w e  w  Poznaniu i K ró lew sk ie j Hucie, Zakł. U - 
Dczp. od W yp  wc L w o w ie , Zakł. Uoezp. od W yp. 
w  R o ln ic tw ie  \y Poznaniu. Ponadto przestanie ist­
nieć nazwa „K a sy  Chorych ’ , k tóre przekształcone 
będą w  ubezpitezain ie i rozszerzą zakres działa­
nia.

Natom iast w  m iejsce dotychczasowych pow sta­
ną nowe, a m ianow icie:

Izba Ubezpiecz ‘ń Społecznych, posiadająca cha­
rakter nadrzędny nad innenti instytucjam i lbcz- 
p icczen ioweuii. Zakład Ubezpieczenia na W yp i- 
rfek Choroby, Zakład Ubezpieczenia P racow n ik ów  
U m ysłow ych Zakład Ubezpieczen ia Em eryt ilne- 
go  Robotn ików , Zakład Ubezpieczen ia od W ypad ­
ków , o ra z  U bezpieezaln ie Społeczne. T e .o s ta tn ie  
w ykonyw ać bedą ubezpieczenie na Wypadek cho- 
■oby. oraz czynnośri wspólne dla w szystk ich  ro ­

d za jów  ubezpieczeń (np. rejestracja, kontrola iM ).

Kto będzie prezesem Izby 
Ubezpieczeń Społecznych?

Jak się dowiadujem y, w  dniach najbliższych 
podpisana ma być nominacja b. w icem in istra op ie­
ki społecznej i b. w icem in istra skarbu p. K azim ie­
rza R ożn ow sk iego  na stanow isko prezesa Izb y  
Ubezpieczeń Społecznych, pow sta jącej w  zw iązku  
z  w ejśc ie  ni w  życ ie  ustaw y o  scaleniu ubezpieczeń 
społecznych.

Składki przy ubezpieczenia 
od wypadkń*

W  w ykonyw an iu  przep isów  ustaw y o  ubezpie­
czeniu od w ypadków , m in isterstw a op iek i spoi -  
t znej op racow a ło  rozkład składek na najbliższy 
3-letnt okres i p rzys ła ło  sam orządow i gospodar­
czemu do zaopin jow ania. P r y e k t  p ow yższy  prze­
w idu je  zw iększen ie mnożnej 75,05 na 0,06, zm niej­
szenie ilości K ategoryj bezp ieczeństw  z  14 na 12 
oraz zw iększen ie  klas n iebezpieczeństwa ze 100 na 
110. Z w iązek  Izb  P rzem ysłow o- H andlow ycn  po 
rozpatrzeniu projektu  w yp ow ied z ia ł się p -z -e iw  
powyższem u rozk ład ow i składek og łasza jąc  na­
stępujące w utoski: zaniechanie zw iększan ia  jed­
nostki ta ry fo w e j 0,05 na 0,06; poddanie dokładnej 
rew iz ji proponowanych zaliczeń do katego -ji nie­
bezp ieczeństwa; ogłoszen ie podstaw  statystycz­
nych za liczen ia  poszczególnych przedstęb io-stw  
do ka tegory j niebezpieczeństwa.

Ponadto sam orząd gospodarczy w skazał, i i  
p rzec iw ko jak im ko lw iek  nowym  po Iwyżkorn w  
zakresie obciążeń socjalnych przem aw ia ogć  na 
sytuacja gospodarcza, k tóra  uzasadnia racze j po­
trzebę w ydatnego obniżenia składek w  j^ a m c ich  
m ożliw ości ustaw ow ej.

- » o » -

Nowe pnepisy o iwalczanio 
nieuczciwej konkurencji

N a podstaw ie n ow ego  kodeksu handlow ego 
obostrzone zosjaną warunki re jestrac ji firm  dla 
un iem ożliw ien ia n ieuczciwej konkurencji. Sądy 
nie będą p rzy jm ow ać zg łoszeń do rejestrów  nazw 
firm  przypom inających swem  brzm ieniem  naziey  
już istn iejących p laców ek gospodarczych. Kup­
com  przys łu g iw ać będzie poza ten  p ra w o  w ystę­
pow an ia  do sądu o  zmuszenie konkurentów  do 
zaniechania u żyw a n ia  bezpraw nego nazw y i zna 
ków  firm ow ych

Za te g o  rodzaju  w ykroczen ia , sąd będzie na­
k łada ł na n ieuczciw ie konkurujące przedsięb ior­
s tw a g rzyw n y  w  w ysokośc i do 1.000 zł.

Zoiika opłat stemplowych 
od spółek

Jak s ię  dowiadujem y, na oątatniem  posiedze­
niu R ady M in is trów  uchwalone zosta ło  obniżenie 
op łat stemplowych, opłaconych przez w sze lk iego 
rodzaju  spółk i handlowe.

W ed łu g  ustaw y o  opłatach stem plowych spółki 
Blacą 2 p roc Już w  la lach  1927/28 i 1931/32 staw ­
ki te b y ły  zm niejszone do 1 proc Tak ą  sama zn iż - . 
kę uchw aliła  w czo ra jsza  Rada M inistrów .

Ulgi taryfowe na drzewo
Z dniem 31 grudnia w ygasa ją  lak zwane inek- 

sow c u lg i ta ry fo w e  rpzy  eksporcie irze.yst. P rze ­
mysł d rzew ny czyni starania o przedłuożnU' 1y.'h 
uip jszcze na pół roku. M in isterstw o Roln ictw a 
popiwa to itaraut.

W y t t a r a y  z u p e i n i *  l e Ł k o r w -

t . i * i  i j j c a .  P r a c o  d o m o w a  

n l a  p o z o s t a w i  w t a n c z a s  f a  r w  

Łach żoi1 j 5 ilaaów, i J:6ra 
stanie si« ’ Łrółce dsillcatn; 
ł cdpomq Zł 0.40-2.60

P IĄ T E K , 22. G R U D N IA .

K raków  (312.8) 7— 8 Audycjo poranna, 1140 
P rzeg ląd  prasy, 11,50 W iadom ości bieżące, 11 5 
Sygnał czasu, hejnał, 12,05— 13 P ły ty , -—  ć  12.30 
dziennik południowy, w iadom ości .m eteoro logicz­
ne, 13 Komun. Min Opieki Społecznej, 15,25 W ia ­
domości eksportowe i gospodarcze. 15,10 K o nuni- 
katy P. U. W . F. i L. O. F. P., la,55 Koncert t ric  
salonow ej H .* Adam skiej- Grcssm annowej, 16.4(1 
P rzeg ląd  w ydaw n ictw . 16,55 K w adrans nastro jów  
zim ow ych w  w yk  H. Szatkowskiego, 17,10 S ® ia ‘y  
w  w yk L id ii K m itow ej (sk rz :), J. L e fe lda  ( t o r t ),
17.50 „10 minut o  teatrze*1, 18 „Legen da  o B ih ły ii 
Domu w  Zakopanem ' —  p. T  M alicki, 18,29 
„D źw ięk ow iec  i groteska w  muzyce ja zzo w e j*  w  
wyk. O lgi Ład y  (śp iew ). M. A ltenberga i W ito ld a  
R ybczyńsk iego ( fo r t ) ,  19.05 Rozm aitości, komuni­
katy, 1920 ..Dokąd jechać ,v św ięto? ’ * 19.25 Odczyt 
aktualny, 19,40 W iadom ości Sportowe, 19,45 Komu­
nikat narciarski, śn iegow y, dziennik w ieezo in y , 
20 Pogadanka muzyczna —  p. K. Stromenger, 20 i5 
Koncert i  F ilharm onii W a rs z , drv. 6 . F ite lberg, 
W  p rzerw ie  o 21 fe ljeton  literack i; „B ó g  się ro­
dzi, moc truchleje** —  p ro i K. Górski; 22,40— 23,39 
Muzyka cygańska z  Domu Fukiera, —  o  23 w iado­
mości m eteoro logiczne i  policyjne.

•  *  *

W a rszaw a  (1411,8) 7— 11.50 p. K raków , 11,50 
Ż yc ie  artystyczne stolicy, 11.57—17,50 p. K raków ,
17.50 O h odow li drobiu, 18—23,30 p. K raków . '

• ** •

K a to w ice  (408,7) 7—17.50 p. K raków , 17,50 Z ży­
cia Zw. M lod fceży Po lsk ie j, kron ika harcersko, 
18— 19,05 p. K raków , 19,05 Rozm aitości, 19,10 ..Los 
w czów ek  ‘ (w  rocznicę boju ) —  St. Gąiirską, 19,25. 
-  23 p K raków . 23 Skrzynka pocztow a w  ją  yai* 
francuskim.

• • e

L w ó w  *380,7) 7-— 10,55 p K raków , 16,55 „ W  słu­
żbie m iłosierdzia  17 Komun. V I. Okr. Zw . Strzs- 
Icrk iego, 17,10 p. K raków . 17,50 Kucik Polsk. T o w . 
K ra jozn aw czego , 18--23,30 p. K raków .

*  V 0

W iedeń  (517,2) ¥ > Audycja szkolna, l t .2 f  K on­
cert popularny, 15,35 P rogram  dlu dzieci, 17,20 
R ecita l w oka lny, 20 IConccrl pośw  utw orom  Puc- 
ciineso, w yk. Ćhór O pery Ludowe*. Veza S thw ara 
(sop r ), J. Scłimidt (tenor), 21,50, Koncert sofistów*

t •  •
P a ry ż  (1725) 13 Muzyka żydow ska, >21,45 H Isio- 

r ja  Mignon** —  w g. Goethego-muz. FcL i nacina.
* • •

Iiondyn (355,9*. 13 Muzyku popularna. 20,19 Mu­
zyka taneczna, 21,15 The Kentucky M instruls’ * —  
rew ia  murzyńska, 22.15 Koncert muzyki współ, 
czesne*, w  progr. poemat muzyczny A . H on tggera , 
23,30 M uzyka taneczna.

Upadłość Banku Przemysłowców 
w Poznania

W alne zgrom adzenie w ie rzyc ie li pozuzfisk iego 
Banku P rzem ysłow ców , zw ołane ćęleni g łosow a­
nia nad proponowaną ugodą. K tórego term in zo­
stał ustalony przez Sąd Grcrteki w  ro.łnnniu nu 
dzień 20 bm. m e doszło Jo skutku po 1 ew aż Bank 
P rzem ysłow ców  ptw lnw ił ■ wn iosek o  uchylenie 

j rr 'Izaru sądow ego zę w zględu  na pow Z lę lą  dlCjf* 
xję zg łoszen i*  Upadłości.
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Smutne widowisko: kahał krakowski
Weisalskie komplementy.

K ra k ó w , 22 gtuuuaia..

D zięk i w a d liw e j o ig a n iza e ji kanałów , Ż yd z i w y ­
b orcy  do tej instytucji m aja szczegó lnego pecha, 
j i  Ł igny nie m ogą s ię ' dow iedzieć, x> się tani w łą- 
śCiWie dzieje. D z iw o lą g  ten, p rze ję ty  z- N iem iec 
p rzez p rzyw ó d có w  A gu dy  w  'Z ts ie  okupacji hie- 
ju cck ie j w  Kongresówce^, s tw o rzy ł ni ano w ic ie 'w  
W iększych ośrodkach żydow sk ich  Zarząd i Radę.

' ®  pozbaw ił tem samem obyw ate li w ła śc iw e j ■ho­
jn o ś c i  kon tro li w łod a rzy  kahalnych w  ich działał 

noś ci N a  Zarządzie bow iem , k torego  pcsiedzeuia
■ są  tajne, zapadają na jw ażn iejsze uchw ały w  sprar 

iwach na jzyw oln iejszych , dotyczących ludności ży-
... dow sk ie j, a na Radę przychodzą już odpow iedn io 

spreparow ane, a p rzec ież Rada jest li ty lk o  cia- 
-* ‘ 'łem  doradczem , a naw et i w  sp raw ie  buażelu, acz 

Co do tego  Rada ma w ładzę m ocodawczą, ostrze 
• ob rad  jest tam już mocno stępioue. T a  aDomalja 

je s t też n iezaw odnie g łów n ym  powodem, ż e ’ d a w ­
ne zain teresow an ie  Ż yd ów  dla *prł\v gm m y ż y ­
dow sk ie j w  zupełności zan ika w  ulicy żydow sk ie j,

• A p rzecież na Zarząd zie  om aw ia  się n iejedookrot- 
uie spr iw y  don iosłej w a g i, tam też odbyw a s ię ' 
g ra  stronn ictw  politycznych, i  to  bardzo często

■ Zajm u jąca. a niemniej m ająca w p ły w  na tok życna 
Ż yd ó w  w mieście.

Tak im  też pięknym  obrazkiem  „m elodram atu 
F y ło  ostatn ie posiedzenie Zarządu kahhlu krako 
orsk iego z  dnia 14 bm. Jakoś nagle odpadły spra- 
—y  w szelk ich  konkursów  dla najrozm aitszych po­
sad dla „nem enów ", k ie row n ik ów  cm entaiza, ,-szo- 
C htlćw , inkasentów  itd., i ni stąd ni zow ąd rozpo- 
c.7r ły  się „dyskusje wersalskie',*. Ostatnie wypad- 

'Ł i,  k tóre  się ro zeg ra ły  na u licy żydow sk ie j w  K ra ­
k ow ie  z  rac ji w yb o ró w  do Rady Aliejakiej,. dały 
tsom p t p d ro w i N atanow i O berlaenderow i do 
rozm aitych „ad w on icy j‘ pad adresem sw oich  do­
tychczasow ych  sojuszn ików  z  pod znaku Agudy 
I  Cnarujdim, z k tó iym i, jak tw ie rd z ił, szedł zaw - 

' fcze i w szędzie społem  jak o  z w iększością, i t.o na­
w e t  często w b rew  swemu przekonaniu i przc- 
św iadczeniu, i e  niejedna z rych ubhwał była nieje- 
dnok otz ie  ze szkodą dla Gminy jak np saboto­
w a n ie  w yboru  w iceprezesa Zarządu prze/, pełne 
4 lata , nieuf-ominanie się d l«c z  go  specjaln ie w  
K ra k o w ie  kreślą w ładze w  budżecie Gminy pozy­
c je  na K eren  Hajesod i K e ten  Kajemetb, mimo, ż? 
sam  jest członkiem  A gen c ji .Żydow sk iej, a m ógłby 
Jeszcze w y lic zy ć  w ie le  *o.Kich m om entów i raklów. 
A  jak  w dzięczaość za to "  Otóż ci sami, których 
on  tak mocno pod trzym yw ał, nagle, niepomni w ie ­
lo le tn ie j „w sp ó łp ra cy  i  ugody , jak  szczury opu- 
,śc ili to iiący  o k rę tu  zdradzili sw ego  dotychczaso­
w eg o  „stern ika oddanego im -iu ;zą i piałem 
^W iernego slugę“ , dotychczasow ego ji'ze .v>dn i- 
.Cżącego Zarządu Dra tta fa ła  Landaua. T a  n iego 

. dpa  robo la  iych od łam ów  musi się na nich .amy ii 
Aemścić To uderzem e sztyletem  w  p P cy  jak lo  za­
zw yc za j rob ią tchórze, powodują nim, że vystę- 

' puje z te j w iększości, k tóra tak haniebnie. zJrądzi- 
łs 'en sztandar, i  a la tego  też składa mandat zł De­
ka  Zarządu.

P iękna to  b j ła  konsternacja, zw łaszcza  gdy  do­
tych czasow y w iern y  „szerm ierz  ‘ z d ra d z i p rzy  tej 
.Sposobności, że nie z przekonania, ale s ilą  um owy 
fa tya rte j pom agał tej w iększości w  tej „os la w io - 
M j*  gospodarce gm innej, k tóra  się w y ra ża  tem, że 

' kasy  są puste, że  szpital żydow sk i za w sze lk ie  do- 
•taw y  płaci znacznie y-yższc ceny, bo b ierze  je  ty l- 
kó . j ia  b o rg "  j niepunkiuałńie się w yw iązu je  ze 
ew yeh  zobow iązań  wobec swych d o s tiw có w  id.

K ażdy  bezstronny słuchacz, słysząc te w yw ody, 
m óg ł -sobie snadnie dośpiewać, że ten w ie lo le tn i 
pwezaijans'* m iał jedno jed yn e  na celu —  w alkę z 
ię|ouizmcm. Co to. za W ecsa i był. . Jak ci panow ie 
Z . w iększości, uderzeni obuchem znienacka, p iie -  
jhieli. N ie  spodziew ali się, że z w łasnego łona w y j 
dzie ten pocisk i skonsternowani lo iz ę l i  się w y ­
m awiać. A czko lw iek  —  co m ogą m ieć w spólnego 
w y b o iy  do Rady M iejsk ie j z Kahałem . jak i w p ływ  
fliożo mieć na tok ży c ia  Ż ydów  w K rakow ie , żc 
£..*kon.y w ó d z  pap ierow ej arm ji asyrm laturów , 
Agudj i Charajdim  nie będzie zasiadał w  Radzie 
M ie jsk ie j?  Skutek chyba ten będzie, że ulica ży- 
(fowsku nareszcie się dow ie, że  nie dobro ogółu  u 
tych panów było  dominującym momentem w  ich 
pracy, a le czyste p rzyw iązan ie  do godności i jak- 
łm T-czn iejsze skupienie tychże w  jod nem ręku

A  zatem tegoroczna dyskusja budżetowa rozpo­
częła  się ta piękną ..im p row izac ja ', .a >’ zy  i w o - 

jaku to  bę.izie m iało w p ływ  na w iędnący fcy- 
w ó t obecnego Kabu lu  krakow sk iego, to  może do­
p iero  przyszłość okaże.

'Dla urozm aicenia tego  pięknego w idow iska  
pTzeustawicicl s jon islów  w  Zarządzie  Dr. H ilfs tłin  
o ś w fe d c f)&  im mitu© tjrhrJ-otałe ob ja w la oc j do-

—  Większość rozpada się?,..
b re j chęci w spo ip racy  ze  strony s jon islów  dla 
Gminy, była  oaa  przez obecną w iększość z  cala 
brutalnością zw alczana, uważa w ięc, że b r in ie  
udziaiu w  obradach nad budżetem Galiny na rok 

.1934 b y lo b j czasem straconym , składa przeto  w  i- 
m ieniu członków  Zarządu s jon istów  .-lastępjjącą 
deklarację: „W obec  tego, że w sze lk ie  dotychczaso­
w e  budżety Gminy uchwalone przez obecną w ijk -  

.szość Zarządu  były  ty lk o  fikcją , a w  szczególno­
ści g łó w n ie  pozycje  w  dzia le społecznym, dobro­
czynnym. ośw ia tow ym  i  o rgan izacji szpitala, b y ły  
ty lko  na papierze, p rzeto ośw iadczam  im ieniem  
członków  Zarządu sjon istów , że na znak protestu 
p ize e iw k o  obecnej gospodarce w iększości w  obra­
dach budżetu na rek  19S4 nie weżn iem y udziału'2.

Podobną deklarację z ło ży ł też przedstaw icie l 
M izrachi p Dr. Markus.

P o  złożen iu  tych ośw iadczeń członkow ie Zarzą ­
du ob.i grup  opuścili salę obrad.

Z  Rady gminy żydowskie!
Wy bór syna błp. rabina Hornitzera 

na asesorc rabinatu
N a ostalniem  pos iedzę i.n  R ady gm iny żyd ow ­

skiej w  K ra k o w ie  dokonano w yboru  asesora 'ab i 
nr-tu Posiedzen ie odbyło  się pod przewodn. w i­
ceprezesa rady p. F e iw ła  Stempla jak o  prze v->- 
dr.iczącego kom isji w yborczej. P rzy  vvyborze od­
dano 14 ważnych g łosów , z  których w szystk ie  
o trzym ał p. Samuel K arn itzer.

P o  dokonaniu w yboru  przynląoioaD  -io p o iz - jl-  
ku dziennego. Na w stęp ie prezes Rady dr. F is c l lo  
w itz  pośw ięc ił kilka serdecznych s łów  pam ięci 
prezesa Rady gminy żydow sk ie j w e L w o w ie  po­
sła błp Ign acego  Jagera Rada przez powstanie 
.. m iejsc uczciła pamięć zm arłego. Na porządku 
dziennym zn a jdow ały  się sp raw y  czysto fo rm a l­
ne, jakoro uchwalenie opłat rz zilni.anycń, op ła t 
za śluby, za chowanie zmarły_-h i spra va  opodat­
kow ania mac w  sumie 10 gr. od kilogram a. W  
czasie om aw iania opłat rzezalnianych, zabrał 
o łos r. Abraham er, k tóry  żądał obniżenia 'ych 0- 
płat wobec znacznego obniżenia cen b y lła . \Vmo- 
■sek jego  pozostał atoli w mi niej-./.ości. P rz y  tej 
sposobności przypom niał r. inż. Feldman, że w ła ­
dze zam ierza ją  wog-Me znieść rzeź drobiu w  obrę 
bie dzieln icy gęs io  zam ieszka ł;j p rzez ludność ’ 
przenieść ją  na inny ieren. Przcw odn iezący  Zarżą 
Gil ośw iadczył alnli *x: jest to  spraw a jeszcze oa- 
jc lfie j przyszłości W spraw ie innych opłat, któ­
rych uchwalenie zji l ia z lo  s ię  na porządku dzler- 
r ym zabrał g łos  r. Spirn. k tóry  dom >gnl się, by 
taksy ustalane przez radę by ły  ściśle p rzestrzega­
ne i by lud i w ' nie była naiiaLywan.i trzcz r oz- 
ina-tc osoby pos lr>m e. dom agające oe  speija i- 
nych opl it. Dłuższa dyskusje w yw o l.iła  sDecia, 
nu opłata 1>i g ro szy  od k ilogram a mac It. Abr:t- 
liam er podkreślił p rzy  tej sposobności, że  opłata

E C H A  ZE  Ś W IA T A

Po raz 29 ty stała się matką...
W iedeńska kon ika położnicza ma swą sensacje. 

P ew n a  pacjentka przed Kilku dniami w ydała  nn 
św iat swe 29-te dziecko. K ob ie ta  ta nazyw a >ie 
Marja Urmann, jest W iedeńką, ik-zy lat 4u i od jM1 
lat jest zam ężną ..— P ierw sze dziecko w y.d iła  na 
św iat w  19-tym  roku zvcia . Od tego  czasu eoroes 
nie w ydaw a ła  na św .at dziecko, raz urodziła blii 
nięta i dwa razy była  matką w  ciągu jednego r -  
ku. P rzy  życiu pozostało 16 dzieci: 12 d ziew cząt 
i 4 chłopców . Lekarze uważają ten w ypadek  £■ 
n iezw yk ły : m edycyna nie zna w ypadku, by jedna 
para małżeńska w ydała  na świat 29 dzieci

N a jc iekaw szym  ednak w tern w szys tk im i j- it  
fak t że kobieta owa jiotraiita  dziec- swe wv-żywi-A. 
J e j mąż jest furmanem i zarabia 'ty go d n io w e  
szy lingów . W szystk ie  dzieci, z w yją tk iem  jeduc- 
go , są bezrobotne, a rodzina nie otrzym uje żadte- 
go  wsparcia. Matką, chcąc dzieci w e  utrzymać, 
musi też pracow ać jak o  dochodząca. O jciec ni- 
bardzo ułatw ia je j zadanie, bo ma jeszcze czwór... 
dzieci nieślubnych, za k tóre  płacić musi tWimentw 
W  dodatku, korzysta jąe z pobytu swej' żony k  
k lin ice położn iczej, zabrał dc sw ego m ieszkania 
sk łada jącego się z dw óch pokoi, swą przyjac ió łkę 
M arja 1’ rmann nie straciła  jednak rezonu i o4w 
czyla, że Jak ty lk o  w yzd row ie je , p rzy jac ió łkę  mę 
ż a  wyrzuci z  mieszkania...

WIELKĄ SENSACJĘ
w z b u d z i ła  J i l a d t n u iM  e

D A N C I N G U
SEKCJI KOL. ŻJLS MAKWAB1 

Jutro w sobotę 23 bm. w Żyd. Domn Akad Pncm yaLa a

Nowy kierownik Idbtytutn 
Pastenr^a

N h miejsce zmarłego kierownika lujstytu.UT -'.c i -ur*a 
w  Paryżu, prof. R ouk, został ostatnio pjiaTiową,iy

prof. Ramon, którego zdjęcie powyżej podajemy,
■ ■  ■ M m i a w — b— —— ■s p u .

ia jest zupełnie nierealna, żc  ściąga !ip io tylko 
od pewnej ilo śc i niezamożnych r.ekar/r. w j’ pic. 
kojących mace w  K ra k o w ie  a natomiast nie możr.al 
je j ściągnąć od producentó.v ma- • poza Krako*! 
\va M ów ca żądał obniżenia tej ophsty dn ? g ro  
szy. AVniosek ten podjął jo ten i rabin Klierrer, w y ­
k i żując rów n ież zupełną nierealność, opl.it. zapro*. 
ponowanych przez zarząd. W iększością  g ło sów  
p rzyjęto  ato li w n ic iek  zarządu.

s * »

N ow ow yb ran y  członek rabinatu krakow skiego, 
p. Samuel K orn itze: jest syne.n zm arłego nr.iedl 
S m iesiąram i błp. nadrabina krakow sk iego Józe­
fa K ornnzcra . Zaraz po zgon ie n ieodżałow anego 
nadrabina K orn ilzs ra  Rada i Zarząd kah.ilu k ra­
kow sk iego  jednogłośn ie posfiino-w\łv o w ołać sy 
r.r, ' \go (In Rabinatu. Fornatn ości przeci-ig i» ly  
sie przez k ilka m iesięcy, a na o-^-.tnlem posie­
dzeniu Jt.udjf? fnrinalnie ltsIflMóoz-.iił \vvbór rabi­
na Snr.mcia K om ifzorn . Rnł)i-i Sir::u.-1 K o -o iłz e r  
jest daskonnirm  t jlu jm lysln czt iwiekieir. dużej 
w ied zy  i w ielk ich  zalet osobistych! ;? jednogiośac 
je go  w yb ór  odpow iada v całej j i jn i  życzeniom

Najlepsza porcelana chińska 
fabrykowana.,. a na Węgrzech

P r a w .0 sto la t t-iun  /.ułożył m ło d y  g jtfn - 
| ia r z  M. F is c lie r  m ałą  la b ryc zk e  [ io ic c Iu d v  w 
I w io s k i w ę g ie rs k ie ; H cren d . F isch er  m e  m óg ł 

ocz;  ̂ si-jc /,c n l . .? ycue z w ie łk  c in i f-łbrt Lam - 
! p o m d  m\ w  A u s lr j i  i w  C zechach , p rzerzu c ił 

I sie v i ‘ic d ia zu  na la h iyk n c jo -k c ip ji .stiuoj cc:.’
; n e j pocelany . a n lyk ó w , tKuąlzo d ro g ich  oka  

zów . O d r ll-rlO fa b rt k i I 'is c h e ra  os iągn ęła  
v. ti-j d z ied z in ie  laką  s ław ę  i reputac.,'', jż  w i l  
cy  i lagnac i fdji. Hp. ks. Lt^|)ko\ itz. ł^slerhazy, 
lo rd  P a ln ic rs lon . C h es tc rfic ld , ks. GorczakoW  
e tf za m a w ia li u F is ch e ra  za s la w e  s to ło w ą !»  
d w o .y  ks iążęce i k ró lew sk ie  n a leża ły  rów n ież, 
d o  M ałych  k lie n tó w  fa b ry k i w  H ereu d  

Fr*bryku Fischc-iu zd ob y ła  szereg  n agród  
. od zn acza li na w y s ta w a c h  ś w ia to w y ch  za s w o ­

je k-ąpjc s la ro j p o rce la n y  sew rsk ie.j, sask ie j 
Nieco- p óźn ie j, w  r. 185G F is c h e r  o d k ry ł w  H p - 
ren ó  g lin k ę , k tó ra  f io zw o lila  m u na fa b ry k o ­
w a n ie  n a jrza d s ze go  ga tu n ku  p o rce la n y  c h iń ­
sk ie*  W y s p e c ja l iz o w a ł  s ię  za tem  w  te j d z ie ­
d z in o  i w  r. JSR2 p os ia ł n a  w y s ta w ę  w  L o n ­
d yn ie  pó łm isek  z re la don u  ch iń sk iego  c ie n k ie ­
go  y «k  pap ier. P o rc e la n a  ch iń ska  z H tr e n d  
s ta n o w i d z iś  rza d k ą  ozdobą m u zeó w  i zb io ró w  
p ry w a tn y ch , a na jlepszy- n a w e t zn a w ca  n ic  
z n a jd z ie  ża d n e j ró żn ic y  m ię d z y  p o rce la n ą  ch iń  

sk§ x Chin s porcelaną chińską a

i  n a s t r o j o m  K r a k o w s k i e g o  ż y d o s t w a
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DENNIS KING 
r RAT DIABŁA

D zl&  w kinoteatrze , , W A M ) A “  
s u .  ( ,e r < r n d >  5

w żyw iołow ej komedji intizyŁŻw.-i 
czarującej romantyzmem. zabawą 
amiuJiem i bezustanną wtr.olofrią 
Ponadto występują: pełna wdzięku 
śpiewy Przepych w ystawy. Upojno sceny nrlosne. Szrapnelowe wybuchy śmiech a. Pikanteria. Zabawa.

W prCj . mie tygodnik f W  niedziel*;, cłn' 24  Im . o 
dźw iękow y , F O X A l .

n ^ b r n k W  u i )  . e g o r o p e r y  
„ M \ . i r o p o l id u n  f f o n s e *4
1001 przygód. roiicsn, największego 
bandyty XVIII wieku, który pieśnią

mmmmm— i  ................ ..  i— zdobywa serca kobiet i ich klejnoty
i b c l m a  T o d d  oraz najweselsi komicy F l t p  1 L sa p . Przecudowne

aud i. TO 112 p rn d p o ł. Wc w to .M , dni_ 26 bm. o  noda. 
lO I 12 p n ed p e t. PORANKI FILMOWE —- Btatoi -— r.y f j»S —  (P .-*c i z .. .c to J a ł
W glóur.ftj roli BUSTER KEATOM, Sliat S u n m «l« ilic . Coi.y młojąc od  80 | ro u y .

I
KarJ>ha! Faułhaber o Starym Testamencie i jego etycznej wartości

,W ie lk i  k o śc ió ł św . M ich a ła  w  M onach ju in , 
yt k tó ry m  p om ieśc ić  s.ę m oże 1- óitOń lu d zi, 
'jpat tak p rzep e łn io n y , że l\s ińce lu dzi o d e lm - 
tLią, n ie  m ogąc  zn a leźć  m ie js ca  a  p o lic ja  zm u ­
szon a  je s t  zam k n ąć  dostęp  do  k ośc io ła : w nu- 
s tęp n ą  n ie d z ie lę  t r z y  r. t jw ięk s ze  k o ś c io ły  w  
M on a ch ju m  sn p rzep e łn io n e , l>o z a p o w ie d z ia ­
n o  p o w tó r ze n ie  kazan ia  ks. k a rd y n a ła  m o n a ­
c h ijs k ie g o  Fau lhab-m a m ega fo n em .

A  ty tu ł k a zan ia  b rz m i: „C h rzc ś  i ja ń s tw o  i 
iy d o s tw o * . A  ch o c ia ż  ?,gleichscbal.t'a\yana" pra 
s a  n ie m ie ck a  p rz em ilc za ła  te kazan ia , o d b ih  
'sę on e  po tężn em  ech em  n ie ty lk o  w  N iem czech  
a le  na ca łym  św icc ie . K a rd y n a ł F au łh ab er , 
syn  p ie k a rza  z  m a łe j fra n k o ń sk ie j w io sk i, d o ­
szed ł d o  n a jw y ż s z e g o  s ta n o w isk a  w  kośc ie le  
k a to l ic k im  n ie  p a k to w a n iem  i la w ir o w a n ie m , 
n ie  u k iad n em  szu k an iem  k om p ro m isu , lecz  
n a z y w a n ie m  rzeczy  po  im ien iu  i o d w a żn em  
w y z n a w a n ie m  p ra w d y . Podczas  w o jn y  b y ł  
k a rd y n a ł F a u łh a b e r  p ie rw s zy n i kap łanem , 
k tó ry  u zysk a ł ż e la zn y  k rzyż , n a leża ł b o w ie m  
do  ty c h  k ap łan ów , k tó rzy  służbo swą sp e łn ia li 
n ie  _>oza fron tem , lecz  \> p ie rw s zy c h  ok o p a ch - 
g d y  w y b u ch ła  rew o lu c ja , k a rd yn a ł p rzed  n ią  
się n ie  ugią ł, lecz nam iętn ie, i o tw a rc ie  ją 
zw a lc z a ł T e ra z , gd\ za ra za  d u ch o w a  ogarn ę ła  
N ie m c y  w spó łczesn e , k a rd yn a ł F a u łh a b e r  u w a  
ża  za  s w ó j o b o w ią zek  stanąć w  p ie rw s zy c h  
szeregach  i p od n ieść  d on ośn y  g ło s  p rotestu .

W  p ie rw s zem  sw em  kazan iu , p ośw ięcon em  
s tosu n k ow i ż y d o s lw a  do ch rześc ija ń s tw a , k a r ­
d yn a ł F a u łh a b e r  w m ocn ych  s łow a ch  n a p ię tj 
n o w a ł tc lak  ob ecn ie  w  N iem czech  p ro tes ta n c ­
k ich  p op u la rn e  p oc zyn a n ia  u s iłu ją ce  C h rys tu ­
sa p rzed s ta w ić  jako a ry jc z y k a . K a rd y n a ł 
s tw ie rd za , że C h rys tu s  b y ł Ż yd e m , że  p ie r w ­
szy kośció ł ch rześc ija ń sk i b y ł  k o śc io łem  ż y ­
d o w sk im  i że c h rz ę ś c ija ń s lw o  t>ez S ta rego  T c -  
rnmmmmmmmmmimmmmmm \ i i ■ im

stam -aitii n ie m o g ło b y  w o gó le  za is tn ieć , (T ir z e  
śc ip jń s tw o  w sze lk ich  od c ien i p ow in n o  w ięc  
zesp o lić  swe. s iły , by  e n e rg ic zn ie  od ep rzeć  a ta ­
k i na S ta ry  . T es ta jn ę iit .

W  dn igie-m  kazan iu  za jm u j.- s ię  h n id yu a l 
e ly c zn e m  .ośw tiJtlin ieiu  S t a r e ®  1 lam en tu . 
Z d a n iem  je go  m a m l w S ta ry m  T es ta m en c ie  
•potężny kodeks p ra w d  e ty c z n y ,h . k tó ry  w y ­
tr zy m a ! próbo dz-iojoiwą, i m a w a rto ść  po w szc  
i z asy. Z  czc ią  w sp om in ać  n a leży  trzy  w ie lk ie  
postac ie  ż y d o s lw a , a m ia n o w ic ie  Józefa . M o j­

żeszu i H io b a ; pełen  ob u rzen ia  p iętnu je, k a r ­
d yn a ł ta k ty k ę • „N ie m ie c k ic h  C h r z e ś c ija n '1, u s i­
łu ją cy ch  zd y sk re d y to w a ć  d z ie s ięc io ro  p r z y k a ­
za li ja k o  produkt du ch a  żyd ow sk iego , z. k tó ­
rym  p o go d z ić  się n ie  m óże  rlujflfi g e rm a ń sk i. 
Z w ła s żc za  c z y o r t e  p rz yk a za n ie  ..C zc ij o jc a  i 
m atkę, b y ś  d łu go  ż y ł  i b y  c i sic d ob rze  d z .a ło  
na z ie m i ',  jest p rz ed m io tem  o fe n z y w y  h itM - 
rc.sYskie.go od lan iu  jorotostantyz.im i, k tó ry  k w a  
l i f ik U je  to  p rzyk a za n ie  ja k o  p rzyk ła d  H v k i 
u ty lita rn e j. N ie  d la  ś w ię ty ch  lu d zi dan o d z ie ­
s ięc io ro  p rzyk a za ń . • le c z  d la z w y k ły  eh lu d z i; 
j< li ktoś ]j >w:ada. ze. n ie  chce ża d n e j z ie m ­
sk ie j n a grod y , jes t a lb o  c z ło w ie k ie m  ś w ię ty m , 
k tó ry  żad n ych  n ie  p o trzeb u je  p rz y k a za ń  a lb o  
o b łu d n ik iem . A c zy  lu d z ie  ci. k tó rzy  tak  m ó ­
w ią  m on  ne gon ią  za  nr żyd am i j syn ek u ram i?  
O brzu ca  się b lotcnr b ib l i jn e g o  Józe fa , p rz e d ­
s ta w ia ją c  go  jako lic h w ia rza , za p o m in a  s ię  j e ­
dnak o  tem , że  n ic  d la  s ieb ie  zb ie ra ł p rzez  s ie ­
dem  tłustych  la l zboże, le c z  k a rm ił n im  łu d  
p rzez  s iedem  la t ch u d ych . U s iłu je  się te ż  zd ys  
k w a l i f ik o w a ć  Ju dytę , tę p ra w d z iw ą  b o h a te r ­
kę w ie lk ie g o  narodu , za rzu ca ją c  je j ,  że  k ła m a ­
ła, g d y  opu szcza ła  sw e  m ia s to  ob lężon e , b y  
u ra to w a ć  sw ó j lud . „A le ,  m o i p a n o w ie  a n ty ­
sem ic i. — w o la  k a rd y n a ł. —  k tó r z y  za rzu cac ie  
te j b o h a te rsk ie j k ob ie c ie  k łam stw o , c zy  w y -

JLF Hiszpanii spokój — pod Oswona bagnetów

P o  ostatnich wypadkach zao um a ił v tliszpan j' znów  spokój. Pom im o to jednak rząd hiszpański 
me rezygnu je z szeregu znęzndzań, k tóre  udarem n ić m ają próby  w szelk ie !) zamieszek, 'idjęcie po- 
w v is z e  pokazuje nam w łaśn ie  jeden j  takich „ś ro d k ó w  zap ob iegaw czych1 Oto odclzMł żo łn ierzy  
z nejeżonem i karabinam i, pilnuje rem izy  tram  w a jo w e ] w  M atencji. Ze w zględu  aa panujące

m rozy, ż o ła iu ie  g rsg ją  s ię  p rzy  ognisku.

S l Ł * %
Rsaaoeotrc-crr? *tt

byśeie sóę sami na ruozncnl zawaimM kłamać, 
gdsbysó mogli ratować ż y c ie  swego narodu? 
Nic, legołiyócśf nie uezymti, ale widzicie źdźbło 
w oku M iinkgo. a me, widzicie bełLj przed 
swemi własnani drzwiami.1,

Kazanie swe zakończył slowaiui wielbiący­
mi zasługi narodu żydowskiego dla ludzkości, 
i wezwał kapłanów katolickich, by młodzież w  
tym duchu wychowywano

Onegdaj wygłosił kardynał F a u li,ł c \ 'trze­
cie z rzędu kazanie, które zostało ró\viux ze.śnif 
transmitowane rk> i..lega szeregu kościołów.— 
Tym razem -poświęci! kardynał swe uw agi so­
cjalnym zdobyczom przekazanym nam prze* 
Stary TeMaoKSJłt.. Kardynał wyworlz.il: „Prawo 
mojżeszowe podporządkowuje każdego 'czło­
wieka całości państwa, ale iw itoezesnię uzntM 
je. prawo każdej jednostki do wolności osobi­
stej także wobec f aiistwa i wielkich [Hrtęnła- 
iiw  świata- ilibljn itroki ara u j i  dostojeństwo 
pracv V, epoce, klótu znała lylso j rurę niewól-1 
uików. i dzięki tepra 'ię  p-raiM) mojie-
b w *  nonad ws/ysikie 'nu< lnd\. Siacy Tc- 
tmmmt nic uznaje nierówności prawa przed 
sadpiu, wychodząc % założenia, żc niesprawie­
dliwość je s t  ruiną naioaoW. Każdy powinien 
mieć odwagę do wyznawania prawdy Proro­
cy odważali s:ii króknu j kaplśtjAn rzucać, w 
twarz osii o słowa, jeśli tego domagała się-spra 
w ic d łiw o ś ć . S p ec ja ln ą  och ro n ą  oU*cza p ra w o  
m o jż e s zo w e  oŁ cyeb  i b i .d n y rh  w d o v 'y i  s ie ­

ro ty .
Kardynał FAufluiber doszedł do* następują­

cych cwników: Każda krzywda społeczna ;jesC 
tylko rc-zullatan utiaty wiary w Boga a ,poA 
rządek społeczny tylko wtedy zaponuje, jeśli 
ludzkość z powrotem zacznie wierzyć w Boga. 
Trwały może hyc tylko syS-tem społeczny, o i i i  
się opiera na przykazaniach z góry Synaj. Dla­
tego nie można widzieć w prawie mojżeszo- 
wcm tylko ducha naiodu żydowsłciege. lec* 
inspirację Ducha Świętsgo. Musimy aJLo wie­
rzyć w tę inspirację, albo widzieć w  narodiii 
żydowskim nadnaród, najgenjalniejszy naródl 
w historji świata. My wierzjmiy w inspuację. 

| dlatego wzywam lud niemiecki do zarhowańi* 
Starego Testamentu zwłaszcza w  ^zkołach.

 o§o— —

Przed wyrokiem w Lipsku
i RO M AIN  R O L L A N D  W  O B R O N IE  TORGLEKM .

Rornadn R oh aiy l p r z e la ł  do światom, e go  k c** i-  
tetu pom ocy dla o fis i faszyzm u hitlerowafeiego * -  
poi w  obronie Torg lcra . Romaiin RołLwict pisat:

P loku ra to rja  cofnęła, się przed  —Ju—W .*** 
swych począ tkow ych  oskarżeń n jaeciw ko D yu jn  
trow ow i, P op ow ow i i T an ew  ow i, Kzórt< w  sfM*ńV' 
w ysoce n iezręczny przed  oczyma, op te ji poM tcs- 
n e j p rzy  p om oc ; fidszy wycb św iadków  i ja d a * "  
w  eg o naruszenia w ykazan ego  a lt ot ueiłow aia  *•< 
trzym ać w  m ocy. ProŁuratoi musiał uw ać m ew i*  
noóć ty e li oskarżonych. A le  w  swej wAchattioftOl 
bezsilnej, k tó ra  znajduje sw ó j w y ra z  w  obłędnych 
m ajaczeniach G oeringa, chce Ookatrżyoiei pnbBon 
n y  pełen lęku przed Goeringi m zerośsić. się i  w yy  
dać T o rg le ra  w  ręce kata,

Ernst T o rg le r , na jbardzie j n i«v  in n y  cgłowiefc, 
jak iego  k iedyk o lw iek  oskarżono, n a jc iy s te iy  i  bo­
jow n ików  polityeznycb , człow iek , którego ćafcl 
ży c ie  w ypełn ione było  U  zin tera  0Tu«i«* po*R jęce  
niem. k tó ry  jeśli chodzi o d yscyp lK ę  i  tempera­
ment; na jda le j stal w  sw ej partji od wszelkich oh 
k tów  indyw idualnego tw oru , a k tó ry  wprost był 
n iezdo lny do tak  bezm yślnego, teatra ln ego  i z k w  
d liw ego  aktu terom. jakiem  jest podpalenie 
Reichstagu —  Ernest T o rg le r  nu  paść ofiarą zbrod 
ni swych katów , k tó rzy  godząc w  n iego, chcą trt  
fić  partję  jego ...“

CO S IĘ  S T A N IE  Z T R Z E M A  B U Ł G A R  \Mi? -

Berliu.'-.ki korespond'*ut „D a ily  Expresfe‘: JonOEi, 
żo Dyuurrow. 1’ opow  i Tanew  jirzed swym  wyja­
zdem  z Rosji sow ieck ie j d o  N iem iec htaJi sję oby- 
w atolam i sowieckim i, w obee czego sow ie ty  doma­
gać  się będą ich wydania po w yroku u w a ln ia ją ­
cym . W  m iędzyczasie nazwano w  Rosji sow ieck ie j 
duży zakład fabryczny im ieniem D ym itrow a, k tó ­
ry  też ma w  M oskw ie otrzym ać katedrą 08 * * ł -  
wenytecie.
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Początek scanaów codziennie o godz. 5-tej, w  święta o godz. 3-ej-

WIADOMOŚCI Z KRAJU
i m i y  żydcuishle a DazproEcntowB 
kw  p^fyezMGW8

Oblot ni numer organu bezprocentowych .Ka$ pp-
ź3"c‘zfeo\yyi‘ti '^FołUshilf1' oo^.yi^cpny uWoji kas
L c 7.procen 1 o w y c h o uzyskanie* stule*}. -*ub .yooęji 
gmin zydowskLch Akcja ta ma dla kus dom osic 
zeac/onio ' i >vinnćv w ed le dokonanych obi.cz£ii <1^6 
i.asour bezpt oceutowym  sumę m iijooa złotych ro- 
cjbto '.Redakcja „F o lk s u ilf"  w yd rła  spe.-jalny na­
mi .v  p o i w  ięćor.j : akcji, z  artyku łam i posła d ra  
The na, p ro f LcboiTa, <!•'••» W y g o lz id c ga , Ira Inąle 
jpn. rabina • o o s łi F^e^yina.

ZieZii nBuszyciElt rtligii żytfcutsklij
\Y dniiićh 2<‘» 27 i 28 bm odbędzie się w  W as- 

• sz .iw ii Z.uiżd N auczycieli Religi.'- M o jż e s z o w i 
T it lie zn y c h  Szkół Powszechnych Izp i1 -■’] Polsk ie j

J. róczyste. zagajeniu Z jizd u  odbędzie się d na 20 
bii,. .> jfrthz -i-tej u iorzorcu: w  lokalu P utsUve>- 
w ego  .Se.imiarjuni Naur/yeit-Iske:go '  a r .z iw ą ,  
C yrti c, piiccijośri W ładz i przedstaw ię! N i iń- 
s(Vtucyj ‘ kulturalno- ośw iatow ych .

Porządek dzienny Zjazdu obejm u j* uajżywcu 
ric-jsze zagadnienia. z.'.viązauc z bytem i pracą ne- 
nczycieli rei. mojż {n ow a ąeagaiatyua. zw iana 
program u szkolnego, etaty, stab ilizacja itp.)
' N „  plenum Zjazdu i na posiedzeniach ;o n is y j 

będz-i cvyfi!. o . -7- •. ,y szereg  referatów.- treści. aoda- 
gogicznej i zaw odw aj. ='•' •

Że ’ w s z y --,(kich dz-i h-ic kraju nadchoitzą z g ło ­
szenia ’ dcleg itów  nr« Z jazd. .

P o  usilnych 'staraniach udało się Zarz.jdp\Vi 
Głównemu Zw iązku N auczycie li R c lig ji uzyskać 
u lg i d ia delegatów  na drogę powrotną. K oledzy 
będą zaopatrzen i w mieszkania : la n i: a zdrow e 
utrzym anie na czas trwania Zjazdu.

BMDrdsićwnd rawtala w „ to i ie ' 
warszawskim

W czoraj donieśliśmy o przepwwądzonej pr?.p« po­
licję warszawską rew izji w pewnej żydowskiej insty 
tucjr społecznej, Chodzi tu o ..Toz1'. R ew izja nło u 
jawcila żadnych podstaw do dalszych krokór; w ład9. 
bezpieczeństwa. T e in ' niemniej fakt odbycia rew izj: 
policyjnej w jedue.j ?, najbardziej zasłużonych ipsty 
tucyj wywołał w najszerszych sferach społeczeństwa 
żydowskiego niebywało poruszenie. Członkowie pre­
zydium  „T o zu  * iu tcrw eitfow ali w  sp raw ie  tej zttpeł 
ńie bezpodstau uej rew izji w Ministerstwie spraw we 
nętrznych i Ministerstwie opieki społecznej. Ze stro­
ny czynników oficjalnych zapewniono przedstawicieli 
„Tozu “ , że rew izja ta nie była bynajmniej wym ie­
rzona przeciwko „T ozow iu. Chodziło raczej ty lko o 
pewne poszukiwania, na terenie samego gmachu, po. 
uurważ, przez lokale j.Tozu*' przew ija się bardzo wie 
ie- osób obcych w  charakterze interesantów

Jeden z brukowców warszawskich wyzyskuje fakt 
przeprowadzonej r*-wizji dla nagonki przeciwko, tO*r. 
„T oz". Pismo lo donosi o aresztowaniach w  lokalu 
,vTozu“ , o wykryciu ,.jaczejk?“  i inne podobne bzdu­
ry. Jasnem jest, że podobne wysiane z palca wiad i 
mości mają na celu tylko skompromitowanie zasti 
ionej instytucji żydowskiej.

Zażegnanie nowegn strajku 
w uiarsiawskle] gmiofe żydruisklij

Groźba ponownego strajku pracowników gmin., 
żydowskiej w Warszawie została zażegnana, W  dniu 
wczorajszym wypłacano pracownikom resztę n »W  
nośei na poczet pensji za miesiąc .wrzesień.

TjłjEDtnieta sprawa iasnouiiifta iytfaur- 
ikiego i jego tony —  neofitki

Onegdaj odroczona została w Sądzie Grodzkim' 
•  Warszawie- sensacyjna sprawa jasnowidza. Jako- 
ba' Kaszeroacbera, który w dzielnicy żydowskiej ety 
nął jako wielki przepowiadacz przyszłości pod tajem 
niczym pseudonimem .,mr. Jack‘ ;. Kaszemachera o 
skarżyła żona: jego. Cywja Dyna. która przeszła ;■.» 
katolicyzm, przybierając Imiona Czesława ' Janina. 
Mąż. według skargi miai groźbami itaralnemi zmu' 
sić ją do powrotu ua judaizm. Kaszeiuacherowa iw iei 
dci, iż przejście je j na katolicyzm było usankcjou 
wene zgodą męża, za cenę,5.500 dolarów, które mu 
wpłaciła tytułem ! odszkodowania, gdyż Cjrwja» bę

OK M  wk MMwtb otrzyma okaziciel iego wycinka 
U k n P I U  A L iB IJM  na płyty wartości /.i 6 -  
przy zakupriie 3-ch płyt gramofonowych w e firmie

SYREHA** Silić crestifCEJs i ;l]t
U  r a k ó w ,  S zp ita ln a  1 1 (dom Kasy Oszczędności; 
— Kupon ważny do 8-gu stycznia 1934 włącznie —

* •

Ajsesztowanie przywódcy 
kasz} sto w Iriamdzkicii

dąc ruationką znanego maga. pełniła jednocześnie 
funkcję medjum.

Pownego dnja ao tnwstka^ia C j w ji przybył neku- 
sąo Kaszemacher i ukazując je j butelkę z jakimś żół­
tym płynem, zażądat uda-iu. się z nim do rabinatu, 
grożąe, iż w  przeciwnym wypadku wypali je j oczy. 
Cyw ja udała się więc z mężem do rabina i tom nąst-ą 
pił powrót na łono judaizmu.

Poniehaż już po wszczęciu sprawy przeciwko mę­
żowi, Cyw ja powtórnie zapragnęła wrócić na łono 
kościoła katolickiego, w obawie przed zemstą męża 
zwróciła się o pomoc do policji. Wówczas uwięziona 
je j męża, sama. ona zaś otrzymała eskortę policyjna

T ło sprawy jest romantyczne, gdyż C yw ja jest. a »  
rzeczoną komisarza policji S.

Polar miastecka
7 nieustalonej przyczyny wybuchł pożar w domu 

R. 'zp iry  w Czyżeryio (wojew. białostockie). Pla­
mienie ogarnęły wiele mieszkań. Akcja ratunkowa 
była utrudniona z powodu bruka wody. W iele rodzin 
żydow skich s trac iło  dach nad głow ą.

Z m ę ż n ia  ctiree śmierć
Niezwykłą sprawę rozpoznał Sąd Okręgowy w 

W ilgie. N iejaka Sząlcowa w zaścianku Kotyszc, 
gui. trockiej, oskarżoną była o próbę zaszczepienia 
swej J-miesięcznoj córce Zofji ospy, co zakończył.: 
się tragicznie. Szulcowa widziała prawdopodobni- 
jak dokonywa, zabiegu szczepienia ospy lekarz i pa- 
stanowiła dokonać, tej operacji na swej córce. Za na 
rzędzie do szczepienia posłużyła je j brzytwa i piór: 
kurze. „Surowicę** otrzymała Szulcowa przez przyh 
żenić pióra kurzego <Jo blizny po ospie u córki stye i 
sąsiadki. Szułcowa dokonała operacji przez zrobi, 
u!o brzytwą d\yóch nacięć na rękach dziecka, a mi- 
stępńie prtez posmarowanie ranek piórem. Dżjoęk-: 
po kilku dniach zmarło wskutek ropnego zapalenia j 
mięśni rąk i piersi. Sędzia skazał Szulcową na i I 
rok w-ięzionią ź zawieszeniem na 3 lata

Fałszywy aplikant a dwa hieni
Zuchwale poczyna! sąbie niejaki Grpsgang fal?.: 

Pawlicki, który przez dłuższy czas uchodził w  Gór'"' 
Kalwarji za aplikanta adwokackiego i występowsi 
w  tamtejszym Sądzie Grodzkim na mocy substytucji 
nieistniejącego adwokata Napicrskicgo. Dopiero pz 
pewnym czasie ustalono, że Gressaug nie jest apli 
kantom adwokackim, wobec czego został on are­
sztowany. Co najciekawsze, że Groesaog stawał 'w 
Sądzjo zupełnie darmo, nie dopuści) się więc przf‘ 
Btępstpą z chijci zysku.

W  międr.yc2asie Urząd Prokuratorski oirzynia) 
wiadomości o inn.rph sprawkach oskarżonego, wober. 
czego sprawę zwrócono do śledztwu. Sąd w am s 
wski z uwagi na tp, ze Grossang dłuższy czas prze j 
bywał w więzieniu, postanowi? zwolnić go narazić i 
pod dozór ppliejf.

SfliStBtBtl iWildBClWB SilB IlB
Lawę oskarżonych przed Sądem Okręgowym w 

Warszawie gają) b. uczeń 18-Ietni Ludwik F „  który 
pozostawszy na drugi rok w 6 klasie, afałszował 
cenzurę szkolną, z którą zgłosił się następnie do 
nego gimnazjum, jakp kandydat do następnej klas-:

KaneęUrja szkoły w ykryta fałszerstwo, slderowu 
ła sprawę do kuratorjum szkolnego, które z kolei po­
wiadomiło tjrząd Prokur*tppski. Ludwik P. na roz 
prawie przyznał się do winy, wyraził skruchę, twie: 
dząc, iż .ifałszpwął eenzprę tylko poto. by nie mnr 
fcw'ć rodziców.

Sąd Okręgowy wydął wyrok, skażający oskarż*’ 
nego na 4 miesiące aresztu ?. zawieszeniem wyko 
minia w yroku  ta  p rzec iąg  la t dwóch.

Generał 0 ‘Duff\, przywódca faszystów w irlandji 
(,na zdjęciu), zosi.ał - jak  wiadomo _  na poleceni? 
prezydenta do Yalory  aresztowany i ..-tanie w najbliż 

szym czasie przed sądem wojskowym.

W  K A L E J D O S K O P IE  P R A S Y

C zy  p o s e ł  ż s fO o w sk i 
m a  m ilc z e ć ?

Na m arginesie on egda jszego inerdeutu na kom i­

sji budżetowej, k iedy lo  p rzew odn iczący poseł 

B yrka  un iem ożliw ił kontynuowanie przem ów ien ia 

pąsla Rozń iarłno, pisze ,,IIaj'.it*'-.

„P o s e ł Roznm rin chciał opow iedzieć o listach 

żydowskich, ogłaszanych przez ..Gazetę W arszaw  

ską*. B y ły  lo  lis ty  nic /.łodzieji. i nie podpala­

czy. ani też fa łszerzy  pieni-?.Izy B yły  to  spisy 

uczciwych i spokojnych obyw a Leli, których jed y ­

na zbrodnia polega na tem, że zajmują sio w yk o ­

nywaniem  sw ego  pożytecznego zawodu, którego 

się w yu czy li w  ciągu długich i m ozolnych lat siu 

d jów  L is ty  tych łudzi ! s ic zy , adwokata c

deutystów. artystów    zostały ogłoszone w  orga-

r i  endeckim \\ tym jedynie celu. ażeby wszcząć 

hece prze.ciw!;o tym ludziom, p rzed stie  ić ich ja ­

ko ..zaborców " wolnych zaw odów , w yw o ła ć  p rze ­

c iw k o  nim bojkot ze strony 1; ilo lick iegn  spało 

czeństwa. A  rząd nie znalazł w  iem nic niedopu­

szczalnego, nic dopatrzył sio w  iem i* d n : j  św ia ­

domej złej w o ii. żadnej zbrodniczej hecy, która 

m oże doprow adzić jo średn io  łut* bezpośrednio do 

najgorszych rezu ltatów  Zachodzi tedy pytonie, 

czy  posłow i żydowskiem u nie w o ln o  poruszyć ta­

k iego  faktu na kom isji budżetowej, kiedy dysku­

tuje się o  budżecie m in isterstw a -.praw w ew n ętrz ­

nych? C zy są to tylko, jak  tw ierd zi poseł Byrka, 
„po lityczn e  porichu ak i z  prasą endecką'*?

P itigrilli test m oralny,
ale Arnold Zwieg —  niemoralny

W  N iź tn c ie c h  is tn ie je  o f ic ja ln a  in s ty tu c ją  
W atk i z  n ieunoralnem i k s iijżk am i. ć.> p ew ie ij ! 
czas og ła s za  tą „Z e n łra ls te lle  zu r . i^kajnpfun*.

{ u n s ittieh er  B iich er* ' lis tę  k s ią żek  zakazanych  
I O s ta tn io  na to j l iś c ie  zn a la z ła  się a i  m- g ło -  i

in a  jw w ie ś ć  A rn o ld a  Z w e ig a  „J u n g ę  E ra u  von  
1914“ . R ó w n o c ze śn ie  k o m u n ik u je  „Z e n tra ls te l-  
lc “  że  u ch ys lcn o  zak az od n ośn ie  d o  d z ia ł P i -  
t 'g r ił ie g o .

A  w ię c  p ięk n a  i w  n a js z la c h e tn ie j :z y m  sen 
s c  tego  s łow a  g lę lx )k o  e ty czn a  ksify.-yn A r n o l ­
da  Z w e ig a  zn a la z ła  się na in d ek s ie  książek, w  

N iem cze ch  za k a za n ych , na teu n ast d z ie ia  P i t i -  
g r i l le g o  b e z  ża d n e j p rzes zk o d y  m o gą  d a le j k rą ­
ż y ć  p>o w s zy s tk ich  b ib ljo te k a c łi p ry w a in y a h  
p u b lic zn ych . N ie  je s te śm y  p u ry ta n a m i, a le  
k a żd y  ch yb a  p rzyzn a , że  A rn o ld  Z w e ig  la k  z a ­
s ięg iem  s w ego  a r ty zm u  jak/ i n a js z la c lie t in e j-  
Szym  pa tosem  e ty c zn y m  o  ca le  n ieb o  p r z e w y ż ­
sza  ta k ie g o  P it ig r i l le g o .  A le  P it ig r i lU  j-M  W ło  
ch em  i fa szystą , a A rn o ld  Z w e ig  —  Ż yd em  

n iem ie ck im
M im o  to  cała ta sp ra w a  n icp o zb a w io n a  jest
w n o j p ik a n te r ji :  O to  P i t ig r i l l i  r ó w n ie ż  jes t 

—  Żydem .-,.

t
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Od natzych koretpondentów
-OnOi

KRONIKA BIELSKO-BIALSKA
R E D A K T o k Z V  .PISM G Ó R N O Ś LĄ S K A ™  S K A ­

Z A N I  Z A  Z N IE b l Y W IE N IF  K O M IS A R Z A  R Z Ą - 
DOTTEGO M IA S T A  B IE L S K A , D R A  M IK T O R A  
.P R Z Y B Y Ł Y .  \ a  wokandzie sadu ok ręgo w ego  w  
Katow icach  znalazła się *oii‘ g(ln.j spraw a odpow io- 
dzialnych redaktorów  kilku dzienników górn oś lą ­
skich, oskarżonych o zn iesław ien ie E ra  V ‘ stora  
P rz yb y ły , kom isarza rząd ow ego  na miasto B ie l­
sko. P o  przeprow adzonej ro zp raw ie  sąd skazał re­
daktora odpow iedzia lnego „K a iło w it^ e r  Z e 'tn ng ‘‘ , 
W ehera, na tydzień aroszlu i 20 zl. g rzyw n y, reda­
ktora odp. „Y o fc sw illc ", R aiw ę, na tydzień aresztu 
i  zl. g rzyw n y  i redaktora odp. .G azety  R obot­
n ic z e j ‘ , Janię. na m iesiąc areszlu i 200 zl. g r z y ­
wny. Pozosta li oskarżeni, a m ianow icie redakto­
rzy' odpow iedzia ln i ,.0bersehles,scher K u rier '1 i 
„Óhersch lesischer YYanderer', w yco fa li podnie­
sione zarzuty, um ieszczając odpow iednie sprosto­
w an ia  w  swych pismach. W obec tego skarga prze­
c iw k o  nim została umorzona.

F E S T Y N  C H A N U K O W Y  D L A  D Z IE C I urządza­
ny w  uh. poniedziałek w T ea lrze  M iejskim  w  B ie l­
sku przez Kom itet T rn lru  Żydow sk iego w r i z  z 
„W iz o “ . był nadzwyczaj udaną imprezą. M lo u i pu­
bliczność bawola się jaknajiep ie j Starannie p rzy ­
gotow any program  składał się z jednoaktów ki he­
bra jsk iej. kilku pieśni palestyńskich, oraz s e ;a  z  
życ ia  żydow sk iego , połączonych ze śpiewem  i tań­
cem. W szystk ie  p raw ie  numery program u b yły  
wykonane przez, uczn iów  i uczenicc szkoły  hebraj­
skiej. .jeden lyfkn obraz nr z o d d z i a ł  dzieci z 
,.Mnkknl)i‘ . Na z ikończenie została "d:\grana 
piz.cz, członków' Chóru Żydow sk iego, udana op<- a 
komiczna. L w ia  rzęsę pracy p rzygi da w aw cz zj. 
spoezyw  ila no barkach p. prof. F K e lle r  i '. isłu- 
ż on ego k ierow nika szkoły hebrajskiej, w  p rz y g o ­
towaniu program u p-oma/iali mu pji. Tlntii : .Schli 
chler P  Sassówna przy fo r l .'pianie doskonal'.' 
m-wia.znła sin ze s .yrpBŁ /mdonin. Praca tcchnicz 

Dą k ierow a ł p inż. B ieicher. w ra z  z pp. Hnsplnus- 
sową, B irm w ą  i B liehecow ą z, w ydzia łu  ..iW za'

T E A T R  M IE JS K I M7 B IE L S K I Dzis o 3 c j ; 
..Bal w  hotelu Savoy .opan t;<n P a w ia  Abrahama.

D ZIŚ W  K IN A C H : Apu .lo: „Ż yc ic  za z ło tu '
(Ton i >Iixj M iejsk ie B ielsko: „M ola  H ari * (Grota 
Garbo, Ramon Noc nero,. M iejskie B iała: „LtK izic  
zu kratam i" p o r y ł  Knrlo-ff

Z Bochni
W IE C E  P R O T E S T A C Y J N E  p rzec iw ko ostatnim 

ograniczeniom  nliji do Palestyny, —  jeden, urzą- 
dzouy star Komitetu Lok. A rg  S.icui. i . M jzrach i' 
w  bóżn icy „G haduszim ', n drugi star. snifu ,,He- 
ciialucu" w  „B uej S jon ie" — w ypad ły  imponująco 
P rzem a w ia li na p ierw szym : im. Kom itetu  Lok.
tow. S ilberring, im. ...Mizrachi ‘ tow. Mgr. B raw , 
im. Kalia lu  to w  Salomon Feig , a na drugim  —  re­
prezentanci wszystkich kierunków m łodzieży słoń­
skiej.

F R O N T  A N T Y H IT L E R O W S K I, pow sta ły  z  in i­
c ja tyw y  erg . ..A k iba ', rozpoczą ł swą działalność 
p tzez urządzenie /gromadzenia ludow ego w  sa li 
posiedzeń Rad i M iejsk:“ j. WT prezydjum  zgrom a­
dzenia zasiadali reprezentanci organ izncyj sjoń- 
skicli i kalialu. -świetne przem ów ien ie w yg ło szo ­
ne p rzez Iow. Mgrn RosUmia z, K rakow a w v va r- 
łc» silne w rażenie. Podziękow an ie należy sic Ivo- 
m isarziowi Miasta p Pacule za bezinteresow ne 
odstąpienie sali.

W7Y B O R Y  DO R A D Y  M IE JS K IE J  nie odbyły 
się u nas z powodu zgłoszen ia  jedne5 ty lk o  lis ty  
Na ogólną liczbę 24 radnych w eszło  6-ciu Żydów , 
w  tem 4 sion istów .

7 !\BAW ’ A C H A N U K O W A  urządzona star K o­
m isji Ż F. X. przyn iosła  ’ ak na dzisiejsze czasy 
pow ażny dochód, za co należy się zw łaszcza  po­
dziękow an ie pp. Silbct r in gow ej i Sl dlmnuowoj.

A K C JA  W ipO LO W A  dzięki g o r liw e j pracy pre­
zesa Komitetu Loka ln ego  Iow  S im igera, p. Freu- 
deiffieima : u Spruigora. p rzyczyn ia  się w  znacz­
niej m ierze do ulżenia doli najbiedniejszych 
w a is tw  społeczeństwa żydow sk iego  w  naszem 
iiiieście. 5 w agon ów  w ęg la  zakupiono z drobnych 
składek tygodni ow y  eh. po jednym w agon ie  zao­
fia ro w a li:  Kahał. Bank Spói tziok/y, S low  „Tou :- 
chcj- A m iiim ". p H enryk Mltnzer, a 10-ty w agon 
w spóln ie  kilku obywa t et i m iejscowych.

Z  B R Z O S T K A .

Tutejsza m łodzież zorgan izow ana w A iu b ie  da- 
■; ła  piękny dow ód je j żyw otn e j działalności, urzą 
i, ti/.ając w  uh. n iedzielę m imo nader trudnych w a  
'■ ranków lokalnych . w ca le  udatny w ieczó r  chanli 
i kowy. urozmaicony "bogatym program em , nu k tó­

ry  z ło ży ły  się liczne okolicznościow e deklamacje: 
przem ów ien ia, śp iew y i obrazk i palestyńskie. W y ­
konawczynie: obie Kau lm anów nc / ich bratem. 
Spc. berćw na, N olhów na i inne pod reżyserią  rlan- 
ki K o m fe ld ó w n y  zb iera ły ' zasłużone ok lask i i g o ­
rące użalanie liczn ie  zebranej publiczności.

A icczór b y ł poprzedzony przeprow adzoną te­
goż dnia akcją na rzecz K. K . L. z pomyślnym  
WYiiikiem.

Z  C H R Z A N O W A .

W  ub. sobotę odbyła się u nas w  lok 
Hanoar Iłacijon i uroczysta w ieczorynka 
w a, połączona z  jubileuszem  cztarolecia 
Felach T ik  wie. P o  zagajeniu przez 
Schwarza p rzem aw ia li Iow. J. G olzlcr, n 
w  imieniu K. L. O rg  Sjon., Bnei Sjonu i 
tow . H. Bochenek, w reszcie  tow. M K atz 
mu dopełn iły  deklam acje i śpiewy.

alu org. 
■Itanuko- 
ibucu w  
i o  w, S 

aslępM c 
H ateh iji 
P r o  gra-

Z Jasia
Na ostalnicm  pos.edtem u Zaiządu  kabulu u- 

chwalono jednogłośn ie na wniosek tow . F ron to ­
w i cza rezolucję w yra ża jąca  protest p rzec iw ko  °*  
stalnini ograniczeniom  in iigracyjnym  do Pa le -
sR '"y

Akcja na „Kf.ai Usyszkin ' 1 jest w pełnym loku
in ic ja tyw y Iow. F i om ow icza prezesa lok. kom. 

o ia z  tow. Seinw la nkoifsty iuow af się komitet, na 
(z i le k torego  stoją iow . B. K ram er i dyr. łgtor. 
\i zw iązku /, pow yższą akcją p rzybyw a do nas z 
K rakow a tow . pro f Szinulcw iez. k tóry  w n ie lz ic -  
lę dnia 21 bm -cygiosi w »ali Domu Żydow sk iego 
le ic r it .

W  ni), n iedzielę odbyło się doi oczne W alne ze­
branie Stów. kult ..Jeszarun ', pod przew odnic­
twem Iow. Iglera. Sprawozdanie złożył prezes 
Iow. Seinw el a po idzielcniu absołulorju.n ustę­
pującemu Zarządow i, ■ dokonano wyboru now ego 
Zarządu: prezes —  tow . Seinwrl, w iceprezes to : 
Di W eirstcin , sekretarze, tow. Bab i Puretz, skar­
bnik Iow , Schwarzmnn. ponadto 7 członków  Za­
rządu.

Dzięk i ruchliwości now o p rzyby łego  do nas na­
czeln ika poczty p. W orka czynne będzie od N o ­
w ego  Roku jeszcze jedno okienko w  oddzielę ka­
sowym , a doręczanie poczty odoyw ać się będzie 
(Iwa razy dziennie.

Z in ic ja tyw y  lekarza  pow. p. Dr. G rochow iaka 
utw orzony został kurs ratow nictw a ogólnego i 
p rzec iw gazow ego  Kurs licz.y 10 uczestników.

Ruchliwe K o lo  Dram atyczne w ys ła w iło  onegdaj 
pod doskonałą reżyser ją  • p. Dr. S tw o rzęw ic za . ar- 
oyw eśołą  farsę: .Jutro pogoda ', zdobyw ając za ­
służony sukces. N a  specjalne w yróżn ien ie  zasługu­
ją  p Zembątowu. i p. Mgr. Kierpicc,"

Onegdaj donosiliśm y o  ujęciu tajem niczej ban­
dy podpalaczy, k tóra dopuszczała się zbrodniczych 
podpaleń na terenie p ow ia tów  go rlick iego  i ja ­
sielskiego, będąc postrachem tamtejszych m iesz­
kańców. Obecnie dow iadu jem y się ż c  spraw cam i 
są- M ichał 1 Józef W o jn arow icze  i Stan B iernac­
ki Ten ostatni przyznał się, że należał do pąrtji 
komunistycznej i d z ia ła ł z je j ram ienia, podpaia 
jąc z zemsty dw a ż jd o w sk ie  dom y ii.ilcżaer do 
Scltiihmana i Betka. Za każde podpalenie pobie­
ra li po 100 złoiYch. Dochodź uniami k ieru je- spe­
cja ln ie p rzyb y ły  z K rakow a sędzia apelacyjny do 
sp raw  w y ją tk ow e j w a g i p. D r Szrombu. Dochu- 
dzcnic toczy  się w  tryb ie  doraźnym- (T -t.)

Z M AK O M  t .
NY duiu 17 bm. odbył się w  salr p Brąnckj. bez­

interesownie na len. cel udzielonej, w ieczó r  chanu­
kow y  O rgan izacją w ieczoru  z.ająl się Kom itet pod 
przew odnictw em  p. dra A rtu ra  Edelsteina p rzy  
Wbpólnuzinlc p Dr. E dels le inow cj p. l le l i  R icht 
m a now ej i p dra Lustgartcaa, P o  za św iezm .a  
św ieczek znakom ite przem ów ien ie wygło-sił p. 
Bernard S cm in itz  z K rakow a. Następnie m łodzież 
odegrała  szereg u tw orów  scenicznych R e-
licm " taniec chasydzki i td W śród  w ykon a-vców  
odznaczyli t ię  szczególn ie uraciu M finzcrow ie, 
Aneld Pittor, uak Perl 1 St-Tnfjlduwna. Udit*

nie reżyserow a ł p. Sdnuind Adler. Wykonawcum/ 
części m uzycznej w ieczoru  by li nrao a 'Wareo- 
hauptowic. OdśpiewatLiem „llaL ikw y : :■ akończył
się m iły  w icczór. Dochód przezuaczosio « ; i  ż. F. N.

2 btW lU rw  A.

"Z in ic ja tyw y  z iłożocych u nas uiedawuo y*ga- 
n izacyj Ak iba i Bńej S joo odbyło  się w ie lk ie  zg ro ­
m adzenie protestacyjne p rzec iw  ogran iczca iu  inu- 
g ra e ji żydow sk ie j do Palestyny. P rzem aw ia ł ta w 
O zjasz Am sterj.zasłużony działacz Bnej Sjonu, po- 
c-zem ucłiwrsJono odpow iedn ie rcujolucje protesta­
cyjne

D ziała u nas ko iiU ot antyh itlm ow skł. złezoay 
z członków  Akiby. Bnej Sjunw i B c łiru  ood pików, 
tow . S. B im bacha.

Z  oO KO LO kEA K O LO  R Z E S Z O W A .

\V uh. sobotę odbyło  się u nas, przy udziale 
wszystk ich  tutejszych ugrupowań sjor.istyczaycłj, 
zgrom adzen ie protestacyjne w  zw .ązku z  ogran i­
czeniem im igrac ji do Palestyny. P i  zeimó wieuie 
w yg ło s ił tow  Dr. Schrattar. N a  w n iosek  tow. J. 
W tinsłc inera  zgrom adzeni uchw alili jednom yślni? 
odpow iednia rezolucję protestacyjną.

W  dniu 10 bin odbyły  się u nas w yb o ry  do R a­
dy m iejskiej, jak  już o tem pisaliśm y, za w a rii Ż y ­
dzi tutejszy blok w yborczy  z B lokiem  W spółp racy  
Gospodarczo] L ista  ta NP. 1. uzyskała 11 manda­
tów , zaś lista N r. 2 (L u d ow cy ) 1 mandat. Z lis ty  
N r  1 zostali w ybran i z ż y d ó w : Dr. Sch.-atter,
Izak P.cicb, Leon  Kaufmann i tow , Takćb W ein- 
steiner. (Jew ti).

Z E  S Z C ZU C IN A .

W  ub. sobotę odbył s ię u nas \v lokalu  A k iby  
w ie c zó r  chanukowy. P o  zaśw ieceniu św ieceK t 
w y g ło s ił re fe ra t tow , O zjasz Płużnik, nadto prze­
m aw iał nauczyciel hebrajski tow . Izak  Sokoler. 
rrograźn u  dopełn iły  deklam acje i  śp iew y

Z  ŻYW CA.
Stu. a ni em Ż ydow sk ie j Szkoły o i-

ł.yła sic w  dniu 17 bm. uroczystość cbannkov>a, 
połączona z bogatym  program em , wykonanym  
w yłączn ic  p rzez m łodzież szkolną. L ic zb ie  zebra­
ni rodzice w ra z  z uziećmi spędzili w  ten sposób 
bardzo m ile całe popołudnie,

Z  inicjatywy „Ak iby" u rą lzpaą  zostaje w  Ż y »>  
cu kilku tyg.Mlniowa kolon ja sim owa dla członków  
(.kręgli k rakow sk iego i łód zk iego  

Na ostatniej herbatce ,,W iza“  w y g ło u ł tow. Łer- 
ner oko liczucściow e przem ów ien ie na cześć błp. 
P.rn Motzkina, poizcm  zebrani jednogłośme u- 
chw a lili ufundowanie drzew ka oliwnego na na­
zw isko  błp. ffotzk ina. Ż. T . G. S. „Maajcabi" ró w ­
nież iifundow alo dr/ew ko na naz.wisko błp. Dra 
Motzkinn.

'Akcja na rzecz .,K far U «j '-  źkin“  rozpoczyna się 
u nas na p rzysz ły  tydzień W sze lk ie  prace p rzy ­
go tow aw cze  sn hiż ukończone i Kou iitct H onoro- 
w y  dla je j ‘ i -  .iiw adzcn ia  ustanowiony. Nalepy 
pi ?ą  puszczać, akcja ta uw ieńczaną będz-0 suk­
cesem i że nałożony ua Ż yw iec  kontyngent będzie 
osiągnięty. (C h ad ).

Mówiący zegar
Wstępem do wynalazku maszyny, która ua ką- 

danii* będzie mogła odczęiać nam gazetę jest „et" 
gar. który mówi", zainstalowany obecnie w On- 
s {.wutorjum w Paryżu. Posiadacz telefonu ląoy  
się z Obserwatorjum i otrzymuje wypowiedzią’^  
dokładna, godzino: naprzykłatl (5-ta 27 minut. rG 
sekund. Techniczna konstrukcja mówiącego zega­
ra'przedstawia się KaMzc pomysłowo i interesu­
jąco. Na wielkiem kole rozpięty jest film dźwię­
kowy z ..nagadanemi 24 ma godzinami. oO-ciow* 
minutami i sekundami. Na vr-«zystkta zapowiedzi 
pada- kolejno promień świetlny, a przy . pomocy 
oka foloelektryezuego zamieniony zostaje ua 
dźwięki. K o ło  wprawiane jest w ruch przv usy -1 
ciu zegara astronomicznego 5 zaezypa ..mówić"' 
w -tej samej chwili, gdy abonent informuje *i« * 
czas dokładny.
mmmmmmmm— mmmmmmrnmmmmmii u l  . . ■ u l
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PROJEKT lECZU KOLAiWKrBGO 
BERLIN—WARSZAWA.

Polsk . Zw . l v « \  K i la r s k i c~ o trzym a ł propoty  
e jt  od N iem ieck iego  Z w iązku  ko la rsk iego  na urzą­
dzenie m eczu ko larsk iego  P o lsk a— N iem cy na szo ­
sie W arszaw u— B erlin  M e :z  len składać sńj w a  u 
trzech e tapów  i ma potrw ać 4 dni. P ie rw szym  eta­
pem będzie trama B er lin — Poznań, pczzem  nastąpi 
jednodn iow a pi ze rw a  w  Poznaniu, drugi etap  P o- 
-flań— Lódż. trzec i Ł ó d ź— W arszaw a.

Po lsk i Z. r  K. zastanaw ia się obecnie nąJ *> «? *  
jęciem  p ropozyc ji n iem ieckiej

U N IE W A S iT iE N lE  H O K E JO W E G O  T U R N 1 fi.Il*  
ELIMiN At:y j  n uOO W E LW pW IB.

Fojsk i Z w iązek  H okeja  ua uodzio itnew ażp it ró ­
zeg . any n iedaw no w c  lw o w ie  e.li.ni.tacyjny. t j r -  
niej b o k o jo y y  o  w ejśc ie  do k lasy  A, j «n io w a ż  
w szystk ie kiubv lw ow sk ie , b iorące odzia ł w  *ur- 
n ieju  b y ły  zaw ieszone. Jak wiado.no na zasadzie 
v  yn lk ów  tego  turnieju do k lasy A. w esz ły  A Z S  i  
Hasmone.,'.. K luby te b iorą  już ODcęnic tiuział w  
rozgryw kach  o  m istrzostwach k lasy  A okręgu 
U n iew ażn ien ie lum ię ju  i konieczność powtąrzdnia 
gc m usiałoby w y w o ła ć  chaos. L w o w sk i Zw iązek  
H oke jow y  zg ło s ił w  te j spranne ostry  protest i 
gdyby Po lsk i Z w :ozek H ok e jow y  podtrzym ał sw o­
je zarządzen ie w ów czas  L x ó  v  jest zdecydową.- 
nym pozostaw ić  Polsk iem u B w iąękow i liok e jow e- 
fflu p rzeprow adzen ie m istrzostw  okręgow ycU  w e 
L w o w ie .

N ara zie  p ie rw szy  m ecz r o ze g ra !'- I.eeb ja—-U- 
kra ina z w yn ik iem  <5:1.

4,31 METRÓW W  Sk OKU O TYCZCE W  tiALÓ
W  N ow ym  Jorkn w  nali Z fr .ow e j w obec 16-tu 

tys ięcy w idzów  odbyły  się zaw ody lekkoatletycz­
ne, na których  K e iih  B row n  uzyskał w  skoku o 
tyczce fantastyczny w yn ik  4,31 m etrów . D rugi z. 
ko le i nieznany zaw odn.k nazw iskiem  Tompsou u- 
Ł j skał 4,29 m., a trze j następni m ieli rów n ież po- 
x id  4,11 m tr

80H JA  Mf Nj L  Z A R Ę C Z Y Ł A  SIE  I K O Ń CZY  
K A R JFR E  Ł Y Ż W IA R S K A

Sou> i H enje Zam ierza poi zucić ły żw ia rs tw o  za­
w odn icze po m istrzostw ach św ia ta  w  r. 1934. N o r  
w eżka za ręczy ła  się z  Haakonem  E yde synem zn a­
nego przem ysłow ca i w yna lazcy  norw esk iego  stu- 
d jn jąeego obecnie w  Zurychu i zam ierza w y jść  
n iebawem  zam ąż

51,d W  H OKEJU! d
W  C zecLosiow acji zaczą ł się już intensywny sę 

zon h okejow y  i na prow incji. N a  inaugurację padł 
Ł iczw yk ły  w yn ik  na jednym z m eczów , m ianow i- j 
e lc  S. K. V itkov ice  pokonało sw ego  przeciw n ika j 
w  stosunku.. 51:0. Ten rekordow y wynik w y w o ł ił  j 
sensację w  Czechosłowacji. I

NOWE WL.AUZE POLSKICH TEKNllsISTÓW.
W  W a rsza w ie  odbyło  się walne ''.gromadzenie j 

P o ls& iego Zw iązku  L a w o - tem atow ego . P o  ndzie- j

lejDiu abaolutorjum  ustnpuiącym władzom, pośta-
n ow ió .io  m istrzostw a k ra jow e  rozeg rać  w  Pozn a­
niu w dniącii 11 Jo 17 ezerv  ca 1934 r., a m iędzy­
narodow e in is irzos i'vn  w  W a rs za w ie  w  term in ie 
t.ieusl.iionym  narazić

Skład n ow ego  zarządu przedstaw ia sic nasięjm- 
jąco : prezes gon. GąsiorpwsK i, w icep rezes i: M il­
le r  i pik. Steifer, sekretarz inż. E iger, sk-irbnik 
Zarębski, kapitan zw iązkow y; r|m, R iedf.

N O W IN Y  B 0 R 3 F R 3 K IF .

M ecz łKP (Łód ź)- -SLcila  W a rszaw a  odbędzie 
się dop iero  7 styczn ia 1934 r. —  M ęcz W arszaw a- 
L£d£ nie odbędzie się 31; g .u dn ia  b r

jP tB R R E  OH ARLES, b y ły  m istrz boksersk i Eu­
ropy w a g i c iężk iej, pokopał w  B rukseli słynnego 
N o rw ega  Y m » P p ra ttią  już w  d ru gie j rundzie przez 
nokaut

R O u u A R D  w y g ra ł b ieg  na przeła j 8 kipa w  Pa- 
ryżu w  czasie 27.09,1 min

H O K E IŚ C I L T C  P R A H A  zw y c ię ży li ąugjęłską 
drużynę O xford  w  Pradze 1:0, m ecz O s fo rd — T a r * ' 
S tarła  i Sparla zakończył się. .em lsow o  l : t .

D w K o Ł A  P IŁ K A R S K IC H  M IS TK K O Ś I W 
Ś W IS T A

K oszt sprow adzen ia 16 p ierw ito i-^gjipycb  łfb '  1 
żyn, \v czem przew ażn ie  zav odowców ,' jest tak jl- 
brzym i, iż \V}vsi zączynąjn zastanaw iać się, czy 
podołają kosztom  organ izacji m istrzostw . W szyst 
ko za leży  od tego. czy W ło s i zdoła ja  zestaw ić  ta! 
silną jedenastkę, aby prżeb iła  s ię  ona do finału 
.leżeli jednak zdarzy  się, i*  w ioska  drużyna odpa- j 
<lnie w  p ierw sze j rundzie, co  nic jest w yk lu czo ­
ne, jeś li się z.waży. jak  silnych L . j z i e  m iała prze- j 
e iw n ików , to w ów czas  deficyt ay#? s ię okazać j 
fantastycznym. T o te ż  s fery  w łosk ie  oczekują z t 
w ie lką  n iec ierp liw ością  i w  zdenerw ow aniu  w y - \ 
lilkn losowań, k tóre niogą z m iejsca przesądzić u j 
dział W łoch ów  w  daiszyrch rozgryw kach .

H IS T R Z O S T W a  A T L E T Y C Z N E  PO fig fC f iW U L  
D Ą S I?  W  Ł t łD Z I

M istrzostw a Polsk i w  ząpasącii i Rpupuszęnpu 
C iężarów  odbędą s ię ostateczn ie w  L o  lz. w ga i ich 
10-go i 21-gO mają 1934 roLą.

N a jb liższą  m iędzypaństw ow ą impreza. Po lsk ie ­
go  Zw iązku  A tle tycznego  będzie mecz, P  Mstta—  
Rumunią k tó ry  odbędzie się 4-go lu tego w e  L w o ­
wie.

O l b r z y m i  d r a p a c z  c t i m n r  
s t a j u i c  w  S z a n g h a j u

W  Ijzangl.aju kończy się bu iow o o lb rzym iego dra- 

pąęza ehmar, k tóry  sięgać b ę lz ie  do w ysokości 

80 ni. Zgodnie z tam ięiszcm i przepisam i policy jno 

Ludowlanem i. cnly budynek — aż do i ego w ykoń ­

czenia otoczony jest .lim iancm i mata ni. Tym  
speisobcin na się uniknąć spadania na k łow y  p rz i-  

t lo d n ió w  odłam ków cegieł iiib gruzu W  budyn­

ku tym mieścić się będzie1 -lOlel i bank.

1»1vuJBKT L IG I  E IL K A R 8B IB J  
B 0> .

f»LA Ift liU t

Onegdaj ob radow a ł Zarząd L ig  P  X. P. N. D j 
skiisją nad aktuałnemi tematami t r y a ła  bardzo 
długu, a w m k m n  je j jest sensacyjna uchwala, 
k tórą  ma Zarząd zg łos ić  jako wnioRej: na w a lne 
zebranie w  dn. 20—21 stycznm  193-ł r. W  m yśl te­
g o  wniosku liczba klubów l ig u .y c h  u r. l9S| m ia­
ła b y  zostać zmniejszoną do liczby 19, w eszłyby 
m ianow icie do l ig i kluby gru py fina listów , a w ięc 
P.ucl- Pogoń , W isła . C r.jeoyin, Le^ jp  i Ł . K  S „ 
o ra z  tr zy  p ierw sze  kluby g rap y  „shadkpytrcji< 
W arszaw ianka, Strzelec, W a rta  i  w r js ztd o  Polo- 
nja, jako zw yc ięzca  tego . ocznej ro zg ry w k i o  w e j­
ście do lig i. W  ten eposób rozs ia łyb y  się z  ligą o- 
p rócz Czarnych, także P o a gó rzc  o ra z  G arbarn ia

K to  w ie. czy wniosek ten nic jest zbyt rewolu- 
cyjnym

R E S T Y T U C J A  T E N N IK A  N A  O t.H llM  ADACH?

N iendecki komitet o lin ip ijs jj zy n star inia w  
K.wTunku w prow adzen ia  Jo ą r jg -a m u  la jb liższych 
ig rzysk  olim pijskich  1930 roku w B erlin ie  —  tu r­
nieju tenn isow ego Spraw a ma być rozpatryw ana 
jprzc!" m iędzynarodow y zw iązek  lonnisowy. Jak 
W iądomo, tennis reprezentow any był w  ig rzy - 
kach olim pijskicii poraź ostatni w  roku 1924, w  

Paryżu . Od tego czasu nn tle  sporu o  przep isy 
.'ima tors twa m iędzynarodow y zw iązek  itn n isow y  
nie bierze- udziału w  igrzyskach.

S T A N Y  ZJED N O C ZO N E  już w yznaczyły  g raczy  
puharowyeh. Zwi.ązak Tenn isow y Stanów Z jed ­
noczonych ustalił już skład reprezentacyjny sw e­
g o  kra ju  w  wałkach o  puhar D avisa  1931 roku. 
W  skład reprezentacji w esz li: van Ryn. W ood
i  Shieids.

ii ijm o  ii iii s L L J L u i jd is m m m m m a Ę a m m m

dr mu i szkoIy orąz w pływów  innych. Skuteczność 
icb tłumaczy sugestywnościa oraz dysnozycją do 
naśladownictwa. Następnie omawia szczegółowe 
strukturę środowiska rodzinnego, dając przytem 
r.ądzw ycęąj jasny obraz sytoanjj dziecka iedyaegp 

Obszernie zostały leż u\\>glęJuiouc inne możli­
wości konstelacji rodzinnej, w  "zcsególnot-ci sto­
sunek dziecka 4o o iób atoeżenia w  oparcia o  wy­
niki bo jań  A  Herą i Yu>ign 2jnvo i dobitnie zo- 
hrajowano sjdnacje, wśród których wi.-a sta ją  Je- 
oynacy, dzieci najstarsze, naimłcdsze, średnic. 
Przekrój środowiska sp dec^nt-go w  domu rodzi u- 
rym ułatwia w  znacznym stopniu zrozumienie pó­
źniejszych problemów, -yytai.iająryeh sie przy 
wstawianiu dziecko w  społeczność szerszą, praed- 
ezkolną czy szkolną 

W  dalszym ciągu rozpraw y rozważa autor, nn 
czem polega wpływ- grupy dzioc ęcei na jednostkę 
W  związku z tern rozróżnia cztery ty-py zasadni­
cze, a mianowicie: tyo społecznie bierny, społecz­
nic aktywny, aspołeczny i antyspołeczny. Czynni­
ki wychowawcze działają as strukturę cielesną 
dziecka, ną jego umysławość, sfere .-moclonilną 
I postępowanie Czynniki zaś te przedstąwiają sly 
nim  w  Dopta-d ota-zaam rzeczevego. w p ływ u  wy­
chowawców, w p ływ a grupy dzieci aa jedno*. 1 
w pływu poszczególnych d »B c l na k ą i le  dziecko 
1 na grapę

W pływ y  t j  om aw ia  autor szczegó łow o , aw zglę  
d iw jw  nąjhardglej o k u u ^ n a e w  m  t& tę  m m *

Z  literatury uedagogieenel
91. F R fE D Ł A E N D E R : U spiileezn lan ie s ię  t ó ę  

ka w' w ieku  przedszkolnym . Odbitka z „Ż y c ie  
dziecka ‘ (R o k  1933, N r. 7— Sj. Układ G łów ny u ąU- 
tura: K ra k ó w , ni. G ertrud] 12a.

W iększość trudności w ychow aw czych  aa sw e 
g ró d ło  w  n ieodpow iedn io pokierowanym  w zg lęd ­
nie złe  zorgan izow anem  w ychow an iu  w  latach 
wczesnego dzieciństw  i. P rzyk ro  skutki b łędów  
w ychow aw czych  daj.a się jednak u.unąe ..apomocą 
w : taw iaa ia  <iz: ‘ cka w1 społeczność dziecięcą. Au ­
to r zajm uje sie w  sw e j pracy w łaśn ie  te n  zagad 
nieniem.

W ychodzi on z  założenia, iż  w yeaow an ie  spo­
łeczne ma p ierw szorzędne znaczenie dla rozw o ju  
każdej jednostki. Stosunek dziecka do życ ia  p o ­
w sta je w ręcz  jako w ypadkow a dażpości in dyw i­
dualnych i dążności społecznych. S ln rm oa izow a - 
o ie  tych dążności uważa przeto autor za na jw a­
żn iejsze zadanie w ychow ania , żądając uw zględn ie­
nia te g o 5, już v najw cześn iejszym  wieku dziecka 
Chcąc um ożliw ić  CiOZU.iJer.ie p rz  ‘biegu rozw o ju  
dziecka od  zaran ia życia, op isu je nam autar w a ­
runki, w  k tórych dziecko w zrasta. ~ r

P o  ogólnem  stw ierdź >niu. *e  dziczko w e ta  tał w  
ty c h  poprzez r z y  środow iska : rodzinne, w ycho­
w aw cze  fszk iln e j i w spu lż.i ie dorosłych, om aw ia  
n to r  dokładniej działanie wpływów cdowybti

ciowr P rzyk ła d y  z  praktyk i przedszkola uzupeł­
niają te c iekaw e w yw ody .

W  zakończeniu porusza tutor problem  wycho­
wania rodzinnego. W e d l ig  je go  zdania pow inno 
dziecko p ie -w sze  trzy  la la  życ ia  spędzie w y łą c z­
nic w  środow isku  rodzinneni, p ocz1 n  powinien 
nastąpić podzia ł w ycho vartió tiiędzy rodr-anę n 

-p t7.edsz.kole.

Szczupła ilość stron c iekaw ej ksinżccz.ki spowo- 
’ ipvv,alfi niestety n iew ystarcza jące .oświatlenie n ie­
których kw estyj, a zupełne pom inięcie innych, i 
tąk nie U względniono bezpośredniej ro li matki 
p rzy  tw orzen iu  sie poczucia społecznego, nn? po 
ruszono w ca le  k\\V?tji kszta łtow an ia  sic stylu 
ży c iow ego  -ze wzglądu  na cel, nie wspom niano o  
ro li koinponz.ieji w życńi psycliicznem  i  je j znaczę 
niu d la kierunku ży c iow ego  jednostki N iek tóre  
przypuszczenia wypoyi .odziane m oże za pohopnle. 
nic nzasadniając j«. dokładniej ć.ip. gdv chodzi o 
uczucie- erotyczne w  w ieku  przedszkolnym i N air 
■/nioby też tnoże pokonożjT ilość p rzyk ładów  z ż y ­
cia.

C iekaw a ta rozp raw a przyda się jednak .vy:ho- 
w aw com  już w  obecnej form ie. Napisana jest 
Zw ieźIe i log iczn ie, a p rz y t-1 u popu larn i. Zajmn- 
Jąee w y w o d y  ilustrują znakom icie j uzupełniają 
N m leu ca M * w  tekście % wkiesy

J  L  Kohn
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^Przeniesienie Starostwa 
grodzkiego do gmachu 
Krzysztoforów
i Z  pawodu przeniesienia Starostwa ^rottzKie 
Igo z budynku przy ul. Zacisze L. 3 do gmachu 
Krzysztoforów Rynek GŁ 35 biura Starostwa 
G.odzkiego będą nieczynne w  dniu 29 i 30 gru ­
dnia 1933 r. wyjątkowo w  sprawach pilnych  
mec.erp.ących Ewłoki będą przyjm owane stro 
nv od godz. 10 do 13 ej w  dniu 30 grudnia br. 
f/t nowem  miejscu urzędowania.

Norm alne urzędowanie rozpocznie się z dniem  
B- stycznia 1934.

Dalsza walka 
o  obniżka czynszów

Zw iązek  L ok a to rów  (K ra k ó w , pl M atejk i 3) k >  

knunikuje:
W obec  pogorszen ia  się ogó lnych  stosuuków 

gospodarczych —  a  w  ślad za tem zw iększen ia  s'e 
bezrobocia, da lszej obniżki p lac  urzędniczych , «<- 
fa.z zastoju  w  handlu i przem yśle —  Zw iązk i i 
£rzeszen ia lokatorsk ie  postanow iły  wszcząć aal- 
;zą  akcję  w  spraw ie obn iżki czynszów  od mie 
łzkań  i loka li handlowych tak w starych, jak i 

to w y c h  domach.
Zw iązek  Lokatorów  K ra k ó w , plac M atejk i 3. 

upracował w te j spraw ie odpow iedn i m euiorjał, 
k tó ry  w  najb liższym  czasie zostanie przedłożony 
Radzie M inistrów. Sejm ow i i Senatow i pod  dalszą 

rozw agę.
Celem  skuteczniejszego poparcia, pod ję te j akc ji 

w  spraw ie obniżki czynszów  Z w iązek  Lokatorów  
rw raca  się do ogó l u lokatorów , ażeby w e  w ła ­
snym ich interesie, n iezw łoczn ie zg łasza li się do 
biura Zw iązku  L ok a to rów , P lac  M ate jk i 8, m iędzy 
jo d z . 11 a 1 przedpoł. do zb io row ego  podp isyw a­
nia w ys iać  się m ających m em orjałów .

Podagi narciarskie — 
do Worochty i Kalwarii

D yrekcja O k ręgow a  K o le i Państw o vych  w  K ra  
Low ie, K atow icach  i L w o w ie  komunikują, że  za­
pow iedzian a w ycieczka do W oroch ty  >od hasłem 
„T r z y  dni św iąt na H ucalszczyżn ie ‘ ‘ Klbędzie się.

U czestn icy w y jad ą  z K rakow a w  aocy z  sobo­
ty  na niedzielę bądź to  p oc ią g ien  specjalnym  banź 
też pociągiem  pospiesznym, ze  L w o w a  o  godzinie 
7"05, przybędą do W oroch ty  w  n iedzielę o  godzi­
c ie  12*04. P o w ró t  z "W orochty w e  w to rek  o  godzi 
nie 1733.

W ycieczka  złączy uczestników  z  K a tow ic . So­
snowca, K rakow a, Tarn ow a, P rze .n yś la  i L w o ­
wa. Pozatetn zgłoszona jest w ycieczka n n c ia r z y  
z  W iednia.

T o w a rzy s tw o  K rzew ien ia  N arc ia rstw a  i Sekcja 
Narc. Akadem ick iego OZS. zo rgan izow a ły  szereg 
im prez, w ycieczek , ku ligów  i niespodzianek po ce­
ni ch bardzo przystępnych. K w a te ry  w  W orocn- 
c ie  w  pensjonatach zapewnione Pososta łe  b ile ty  
/es^^cze do nabycia w  Oddziałach PB P . „Orbis**
do soboty godziny 17-tj.

» • •
D yrekcja  O kręgow a K o l? i Państw ow ych  w  K ra  

kow ie  p rzy  w spółp racy  T o w a rzy s tw a  K rz ew ie ­
nia N arc ia rstw a  organ  zujo w  drugi dzień św iąt 
t j dnia 20 grudnia 1933 r. w ycieczko pookagiom 
popularnym

Z K R A K O W A  DO K t L W A i t J I
Odjazd z K ra kow a  godz 8, p rzyjazd  lo K .il- 

w a r jj godz. 9 00. Odjazd z K i lw a r i i  gody. 17 40, 
p rzy jazd  do K ra k o w a  godz. *8 52. C?na prz -,i;udn 
tan i z pow rotem  2.80 zł. D ebre zjazdy  narelar- 
•hie. K u lig i sankami. S k jjó rm g  do Lanckorony 
W yc ie czs i narciarskie w  okoliczno tereny pod k ie 
row n ictw em  przew ód lik ów . Oplata /.a ku lig  0 50 
zł. za sk ijó r in g  040 zł od osoby.

W ygod n y  przejazd  .vagonami pu lm inow sk iem i,

Posterunkowy, zasądzony za pobicie, wnosi o rewiz;ę procesu —  
oskarżając o ten czyn innego posterunkowego

(rg ) K raków  miał w  ostatnich latach szereg sen 
sacyj. Stosownie do swych rozmiarów przecho­
dziły one z mniejszym lub też większym rozgło­
sem. Do spraw, które najszerszem odbiły się e- 
chem i przez długi ezac w  napięciu trzymały opi- 
nję n.szego miasta, należała głośna przed kilku 
laty sprawa akademika jugosłowiańskiego, śp. I- 
vo Corneia.

Jakkolwiek od chwili, gdy rzecz ta miała miej 
sce, tj. od września 1927, wieie upłynęło już cza­
su, to jednak .. pamięci czytelnika tkwią niechyb 
nie żyWo główne ogniwa tej sprawy, która zakoń 
czyta się następnie głośnym procesem i wyrokiem, 
dopiero niedawno uprawomocnionym. Zdawałoby  
się, że sprawa o pobicie śp. Ivo Cornera należy 
już do przeszłości Tymczasem tak nie jest. W p ły ­
nął bowiem w  dniu wczorajszym do prokuratury 
krakowskiej pewien dokument, mogący spowodo  
wać

S E N S A C Y J N Y  Z W R O T  
W  C A Ł E J  T E J  S P R A W IE  
i na zupełnie nowe skierować ją tory.

A  więc przypominamy, że w  dniu 26 t. raeAna 
1927 r. w  godzinach wieczornycn, kilkn tunkcjonn 
rjuszy policyjnych aresztowało na ul. Florjań- 
skie] studenta medycyny U. J., Ivo  Cornera. Znaj 
dował się on w  chwili aresztowania w  stanie nie­
trzeźwym, toteż d^szłu do szamotania i bójki, w 
czasie której

ŚP. CO R NEK  S P O W O D O W A Ł  K O N T U ZJĘ  
JED NEG O  Z  PO S T E R U N K O W Y C H ,
Antoniego B. Wreszcie udało się Cornera dopro­
wadzić do biur I. Komisarjatu P.P., a stąd do celi.

W  celi tej pozostawał Coruer przez całą noc i 
dopiero rano odstawiono go do aresztów „Pod  
Telegrafem ", a stamtąd do więzienia karno-śłed- 
czego. Tutaj lekarz dr. Cieckiewicz stwierdził 

U  CO R NE R A  SK O M PL IK O W A N E  
Z Ł A M A N IE  ZEBRA.
Corner chorował jeszcze przez dłuższy czas i 
umarł naskuiek odniesionego obrażenia.

W  wyniku zajścia odbył się następnie proces 
przeciw dwom funkcjonarjuszom polic ji N a  ławie  
oskarżonych zasiedli przodownik P. P. Józef Przy  
było i posterunkowy P. P . W ładysław  Pawełek, 
którzy —  według zeznań Cornern —  spowodowa­
li Jego kontuzję. Przybyło został uniewinniony. 
Sąd

Z A S Ą D Z IŁ  N A T O M IA ST  P A W E Ł K A
N A  JE D E N  ROK W IĘ Z IE N IA ,
darując mu połowę kary na zasadzie am nestjl

Sprawa ta przeszła przez w szystk ie  instancje. 
Z a tw ierdz ił ją w reszcie Sąd N ajw yższy. W yrok  
p.zeciw Pawełkowi stał się prawomocny. Zbliżał 
się dzień, gdy  Pawełek musiałby udać się do mu 
rów więzienia i rozpocząć odsiadywanie kary.

1 teraz następuje najbardziej sensacyjny ino 
ment całej sprawy. W  dniu wczorajszym  

DO PR O K U R A T O R A  SĄ D U  
A P E L A C Y J N E G O  W  K R A K O W IE  
W P Ł Y W A  PISMO
obrońcy Pawełka, adw. dra Jana Badera.

W  piśmie tem Pawełek wyjaśnia, iż podunnie, 
jak i dotychczas, tak obecnie wyp.era się winy i 
twierdzą że nie miał żadnego motywu pobicia Cor 
nera. W yjaśnia jednak, że 

Z N A  S P R A W C Ę , K T Ó R Y  TE G O  D O K O N A Ł  
Dotychczas uurywał j :go nazWisuo ze względów  
koleżeńskich, a przesłuchiwany jako oskarżony, 
nie miał prawnego obowiązku go zdradzić.

Sprawcą pobicia Cornera 

JEST  P O S T E R U N K O W Y  A N T O N I B.
W edług zapodau Pawełka krytyczne zajście 

•nlaio następujący przebieg:
Corner zestal aresztowany na u l.' Plorjańskiej 

f n tez czterech funkcjonarjuszy policji, przyczem 
jednego z nich dotkliwie pobił. Po doprowadzeniu . 
go na koniisbrjat, Przybyło wraz z Pawełkiem  
wprowadzili zupełnie pijanego Co. nera do are­
sztów, i położyli go na szerokiej pryczy. W  tym 
mumeucie wbiegł do celi

POST. A N T O N I B., SK O C ZY Ł  N A  PR Y C ZĘ , 
K O P N Ą Ł  CO R NER A ,
a na krzyk Pawełka „Co robisz?", uciekł i udał 
się na stację Pogotowia Ra.unUowcgo, gdzie opa­
trzono jego kontuzje, których doznał v  czasie sza­
motania się z Coraerem na ul. Florjańskiej.

Pawełek jeszcze raz podtrzymuje, U  w raz X 
Przyhyłą wogóle  

C O R N E R A  N IE  B ILĘ
jak również nie byli w  stanic przeszkodzić naglenia 
czynowi posterunkowego .Antoniego B.

N a  poparcie swego twierdzenia prosi Pawełek  
o przesłuchanie szeregu hmkcjouarju8_y policyj­
nych, a w  pierwszym rzędzie Przybyły, który był 
świadkiem tegu zajścia.

Prośbą o zarządu  nie wznowienia postępowania, 
kończy się pismo wniesione przez adw. ora B a ­
dera.

Jak widać, cała sprawa znajduje dę obecnie na 
nowych torach i być może, że przybierze zupełnie 
nowy obrót

w szystk ie  m iejsca numerowane, w  pociągu bar- 
dancing.

ln fo rm acy j udzielają i sprzedają b ile ty  ko le jo­
w e: Kasa  osobow e na dworcu g lów u ym  w  K ra ­
lo w ie  od ch w ili og łoszen ia  do czasu odjazdu po­
ciągu, pozatem P B P  „Orbis** Rynek g}., Polsk i 
Z w iązek  Turystyczny ul. Szpitalna 36, W agons 

Ijfts  Cook  ul. .Sławkowska 12 do soboty, godz. 18. 
D yrekcja  zastrzega sobie p ra w o  odw ołan ia  pocią­
gu w  razie  n iekorzystnych w arunków  śnieżnych

„Powielacze" dolarów 
na ławie oskarżonych

(T g ) W  krakow sk im  ^ fd 2ie O kręgow ym  K arnym  
to czy ł sdę w czo ra j proces, będący ep ilogiem  a fe ­
ry  „pow ie lan ia  * dolarów , o k tó re j onegdaj dono­
siliśmy. N a  ław ie  oskarżonych zasiedli J óze f Lei- 
mann (la t 35), kupiec z  K a tow ic , A d o lf B le jw ,iŁ 
(la t 41), kupiec z C zęstochow y. Chaim O zja  / 
Czopp (lu t 35), kupiec z Dukli i Chana Sturm 
la t  33), kupcowa z D u k li

P ierwsi d w a j oskarżeni b y li o to, że w oszukań 
czy sposób p rzyw laszez j U sobie kw otę 17.600 zł., 
k tórą  pod  pozorem  ..pow ielania*1 do larów  wyłu- 
ludzili od p. O ty iji F riessow ej z Dukli. Drudzy 
d w a j pozostaw ali pod zarzutem  udzielania pom o­
cy  w  tem przestępstw ie.

P o  przeprow  tdzonej rozpraw ie, trybunał pod

przewodnictwem s. o. dr. Janickiego wydał wyrok  
zasądzający Leimana, Blejwasa i Ozoppa po lw a  
lata więzienia, Sturmową na 1 rok więzienia, 
wszystkim zawieszono wykonanie kary  na przeciąg 
lat 5-ciu.

Oskarżał prokurator dr. R ęk ieu icz. Bronili 
adw. dr. W yrenhaupi, adw. dr: fu.rnatd Friedm ann 
i  adw . dr. Augnstynek.

  -
—  D Z IŚ  N O C N Y  D Y Ż U R  A P T E K : ul. Szczepili 

ska 1, Kościuszki 18, D ługa d6, Mikołajską 4, Sta* 
rowiślna 77 i Kolwaryjska 27.

—  K A S A  C H O R YC H  AV K R A K O W IE  komun.-
ku ie : Norm alne urzędowanie oraz norm alna ordy 
r.acja lekarska w  okresie św iąt acz rym kończy -ię  
\v sobotę 23 bm. o g o lz .  12-tej a ?,iczy i.a się w e  
ś iodę  27 bm. o  godz. S-e> rano W  czasie od s<v 
boty  poł"dn ia do środy rano czynr.y jest dyżur 
lekarsk i (te le fon  175,50}. w e w torek  wzm ocniony. 
.Apteki kasow e będą czynne w  sobotę do godz 
14-tej w  niedzielę apteka Centrali czynna od 930 
do 1 t-lej. w  poniedziałek apteka nieczynna. w e 
w torek  apteka czynna o l  godz 9*30 do 11-tej.

  U R Z Ę D O W A N IE  W  K A f k  O SZCZĘDNO­
ŚCI m. K R A K O W A . Komunalna Kasa Osz.-zędio- 
ści tn. K rakow a przy ul S/.pitalnci 13 komuniku­
je, że w  dniu 23 g  udnia br. .'w Jcihotę1 tj. we 
W ig ilję  Św iat Ftożcga Narodzenia biura K asy  O- 
rzezędn ole i i Zakładu Zastaw n iczego o tw arte  bę­
dą dla stron do godziny 11-tej przsjpoł,
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—  R O B IL I  W Y S T A W Ę . G ross Takób, właściciel 
składu porcelany Rynek G łówny 1. 8 zgłosił do
polic ji, że  skardziono mu z  gab lo tk i sklepo vej, u 
k tóre j w yrw ano zam ek, naczyn ia z  praskiej p o r  
cclany w arL  oko ło  600 zL

—  P R Z E Z  O KNO  DO S K L E P U . L itm an A b ra ­
ham w łaśc ic ie l sklepu korzennego p rzy  ul. Julju- 
Mn L ea  1. 87 zg ło s ił do polic ji, że  nieznani spra­
w cy  dostnri się oo  jego sklepu p rzez okno od p o Ł  
c .o rcn  i skrad li artyku ły  spożyw cze o ra z  w yro - 
t y b y  ty to n io w e , łącznej w art. oko ło  300 zŁ

B U  A M ,  a R A T l ,  L I K O L E U M  
f i .  K U S S B A U M ,  D l f c T L A  4 3

 c| o -----
—  B N E J SJON, D ietla  107. I, p. Dziś godz. 7'45 

re fera t (w  języku żyd ,) p. prof. M. Szm uiewicza 
r. t. „T rą ged ja  Konstantina Szapiry*1. —  Gaście 
la ile  w idziani.

—  U N IW E R S Y T E T  Ł U p Ó W Y  przy Stow. „Cel- 
r-jj M izrach P  D ietla 11. Dziś godz 7 wiecz. odczyt

M Korzenn ika n. t. Doktryna i jin k *yk a  fa- 
rzyzinu P o  odczycie dysku sji Goście inile w i­
dziani.

- -  B R U R JĄ . Dziś 7.30 w. re fera t r . Scherm-a- 
*:». Jutro plenarne zebranie, pogadanka godz. 3 
|opol,

—  „B A R  K A D IM A H *. „K F IR E J  K M U N A H ".
fi/ iż godz 3-cia w  lokalu  ..Kadim ah'1 konwent se­
n iorów .

—  M E R K A Z  HACE1R11L K rakow ska SI. Dziś 
godz. 7'3Q plenarne zebran e członków.

— ,,H 4 T C H IJ A “  Rynek P odgórsk i 2. D ziś godz. 
745 plenarne zebranie ez lo  ikó ,v  z  referatem  Iow- 
m g ia  M etzgera. Goście n ile  w idziani.

—  Z  W. Z A W . Ż Y D . P R A C . U M Y S Ł , p lac W W  
Św iętych S. W y jazd  na K o lon ję  do Rabki w  so­
botę 2.3 bm. godz. 13 32 z D w orca  G łównego.

—  W  K O LLEtiJU M  W Y K Ł A D Ó W  N A U K O  
W Y C H  dziś w  piątek 22 bm. o  7 w. doroczne W i l -  
iie Zgrodadzcn ie członków .

— W  O CHRONCE D L A  N A J B IE D N IE J S Z E !  
D Z IA T W Y  ŻY D O W SK IE J  (M ostow a 2) odhyl<? 
onegdaj 17 bm. u roezybtrżć ch an u k ow i i  praedsta 
w ien ie dzieci dla dzieci 1 ich rod z icóv .

J A K A  B Ę D ZE  POGODA?

Prognoza na piątek: Śląsk. Podhale, Tatry, -Wyży 
na Maołpolaka, Małopolska wschodnią i Pokucie: 
Zachmurzenie zmienne z przelotnymi opadami, lek­
ki mróz, nocą miejscami umiarkowany. Umiarkowa­
ne wiatry północne i północno-zachodnie. Pozostało 
dzielnice kraju: Chmurno i mglisto gdzieniegdzie 

drobny opad, nocą umiarkowany, w ciągu dnia lek­
ki mróz. Na zachodzie kraju w pobliża zera. Słaba 
•wiarty północno-zachodnie i zachodnie.

P ie n ią d z e  nie rosną n a c m e n ta r z u f
Złodziej —  który ukrył lup tir grobie swego olca

Kraków. 2x grudnia.
• ( r g )  P r z y  ul. Dolnych M łyn ów  1. 6 m ieszkał ku­
piec krakow sk i p. Fcdo vicz. Jesztzc w  roku ubie 
g iym  sp rzy ja ł on sk lep  sw ój, za  k tó ry  uzyskał 
sporą sum sę pieuięuzy. K ap ita ł ten mi.tł s iauow ić 
podstawę do założen ia now ej p laców ki. Naraz^e 
jedn ak 1 p. F edow icz a ie  m iął jeszcze żadnych kon 
krt-Uiycn planów, w z ią ł w ięc  kw otę  19000 — uzy­
skanych ze sprzedaży sklepu _  w ło ż y ł je  do ko­
perty, i ca ły  ten pakunek schow ał w  mieszkaniu 
swem  za Szafą. N ik t nie w ied z ia ł o  tym seno vku, 
za w yjątk iem  p F ećo w icza  i jeszcze  dziesięcio­
le tn iego  Antosia W ilka , k tóry  przychodził często 
do p. Fedow icza  w  odw iedziny.

M ały Antoś nie uw ażał za wskazane ukryw ać 
tej cennej w iadom ości, lecz o p o y ie iz ia ł  o  te.n 
swemu bratu, H enrykow i. Ten znów  zw ie rzy ł stę 
z  tem swemu koledze —  S tan is ław o v i  P ip ien io- 
w i, gdy pew nego dnia przyszed ł do n iego  i, kar 
żąr się na ciężk ie  czasy, w y ra z ił go iow ość  zdo- 
ly e ią  p ieniędzy w  byle jak i sposób, nawet w  d ro ­
dze kradzieży.

I  tak od ust do ust, k rą ży ła  w  ficśsłcm kńłsu 
w iadom ość o  skarbie p. Fedow icza, aż w reszcie  
dnia 18 w rześn ia  ub. roku o rżyb y ło  i o  m ieszka­
nia p rzy  ul. Dolnych M łynó ,v kilku młodych lu­
dzi, k tórzy  w ykorzystu jąc nieobecność p. FeJow i- 
C2a, o tw o rzy li sobie d rzw i m ieszkaaia i zab ra ii

z  za sza fy  19 000 zł. N astąp ił spnc°r na B łon ia , 
gdzie uczestnicy k radz ieży  p o lz .e l :ii s ię łupau- 
K ażdy  w z ią ł po kilka tysięcy złotych.

T e ra z  trzeba było  dobrze ukryć D:eniądz<» A* 
w ięc jeuon ze  sp raw ców  a-ni?ścił łuo w  outelce^ 
k tóra  p rzech ow yw a ł w’ grob ie  sw eg  > ojca ual 
cmentarzu. Gdy odczuw ał potrzebę pMówki uda­
w a ł się na cm entarz i w y jm o w a ł potrzebną il< SÓ 
pieniędzy.

1 tak w szystko było  w  porządku, aż pewneget 
dnia p ok łóc iły  się m iędzy soba kumoszki i Jedna, 
znając tajem nicę drugiej, rzuciła pod je j adrcseuJJ 
„A le  pieniądze nie rosną na cment \rz.u!'‘

T o  w ystarczyło . W ieść  o  nkryiych pieniądzach 
rozeszła się szybko, nastąpiły aresztow ania , do­
chodzenia, śledztwo, aż w reszc ie  cale to to va- 
rzys tw o  zasiadło w czo ra j na ła w ie  oskarżonych, 
przed sędzią dr. T raczew sk im , w  s ą lz ie  k r ik o w -  
skim.

P o  przeprow adzonej ro zp ra w ie  zosta li zasadze­
ni g łów n i opraw cy W ło d z im ie rz  P y l la v a n y  i M ar 
jen  Sew eryn po 4 la ta  w ięzien ia , S ie i in O lechów 
i Stan isław  Żelazny po 3 lata w ięzien ia , Stanisław  
P ip ień  1 rok, H enryk W ilk  pół roku, M ichał EI- 
g ie r t 6 m iesięcy w ięzien ia  z zaw ieszaniem  w yk o­
nania kary. O skarżał prokurator dr. P rzy i lisk i, 
b ron ili adw. dr Kohane, adw. dr. 'm n e rg id ek  i  
adw. dr. Kruh.

Abonament telefoniczny 
narazie nie potaniele!

W przjbzlym roku n«i(ąpi wprowadzenie liczników w firakowit 
i obntlKa tarjf> na abonament telefoniczny

Z  G łE L D Y .

GIEŁDA KRAKOWSKA
Kraków. 21. 12. 1933. Aitcje utrzymane. Dolar

nieco mocniej.
A kc je  bankowe: Bank P o lsk i 82.50.
Akcje przem ysłow e: G azy wschodnie 22.25.
Zebranie g ie łd ow e  zaznaczyło tendercję na ogó ł 

utrzymaną. Zapotrzebow an ie  w  d a ls zyn  ciągu  
słabe ogran iczone do n ic llc z iych  papierów. Chy- 
l i e  w  płaceniu 21 i Chodorów w  zaofiarowaniu  
po kursie 100. bez transakcyj. N oto  vano jed yn 'e  

: akcje Banku Po lsk iego  po kurste ustalonym nieco 
n ocn le j. O broty  niew ielk ie.

Na pegiełdziu  sytuncja podobna.
W aluty  i dewizy oficjalnie h.*z obrotów.
Nn rynku walutowym w  obrotach prywatnych i 

międzybankowych tendencja Jla dolara efektyw- 
e t g o  nieco m ocniej ;za. Zapct-zebo vaaie stosunko 
w o  siln iejsze p rzy  naagół dostatecznej ilości ma­
teriału. Usposobienie chwiejne. W  K ra kow ie  dolar 
go tó w k o w y  5.04—5.70. czeki bankowo 5.65—5.72 
Bank Po lsk i p łacił za dolara  5.60. Z mych walut 

(Tu iit s z te r lir "  29.10—29.30, Frank szw ajcarsk i 
'17?—172.50, Marka niemiecka gotów ka 211.25—  
212-25. w ypłata  212—212.50.

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A
W arszaw a, 21. 12. K ursy .zamknięcia Akcje: 

B. ’ P .»I- ’ °2.r>0. 83 Z ie len iew sk i 7. Papi-sry pra 
centowe: 3-proe. budowlana 38.59, 1-proe. ł n w i3ty 
cy.ina sery  jna HAS. C-proc. dołńrów  i 58.50. l-prcr* 
do la row a  19 85, 7-proe stab iliz icyjna 55, 54 75, 
drobne 55.50. L is ty  zastawne Bku Gosp. K ra j. i ■ 
Bku Roin. bez zm iapv.

D ew izy : B elg  ja  123.80. 123 70, G jm s k  173.25, Ho 
łandja 357 75 Londyn 2913, 2915. N o w y  Jork cz?k 
5 09. N o w y  Jork kabel 5 71, P a ry ż  34 88. P ra ga  
20.13, Sztokiiolm  15050, Szw ajcarj.i 172.05, W ło - , 
c.by 46 78, Berlin  w  obrotach p ryw a t iy ch  212 35. [ 
Tendencja nieiednciita.

W arszaw a, 21 12 W  dniu dzisiejszym dolar c- 
siągnął kurs 5 68, przy  tendencji nocnej.

K raków, 22 grudnia, 
(rg ) Ostatnio krążyły w  Krakowie ppgfuski o  

mającej nastąpić z dniem 1 stycznia 1934 roku oo 
nitce cen za abonament telefoniczny. Mówiono o  
mającej nastąpić obniżce dotychczasowej taryfy, 
wzgi. o wprowadzeniu liczników, co spowodowa­
łoby obniżkę zasadnicze) należytości za abona­
ment, wprowadzając jednak ryczałtowy ilość roz­
mów.

Jak się obecnie z najbardziej kompetentnych 
źródeł dowiadujemy, sprawa obniżki abonamentu 
telefonicznego z dniem 1 stycznia 1934 r w Kra­

kowie nie jest aktualna. Nie będzie żndnej obniżki 
taryfy telefonicznej.

Należy się jedynie Uczyć z zasadniczą refo-mą 
naszego systemu telefonicznego i w prow adzen ia 
systemu tzw licznikowego. System  ten w ym aga 
jednak znacznych adapfacyj technicznych, które 
muszą potrwać pewien okres czasu.

W edług przypuszczeń miarodajnych czynników 
sprawa zmiany systemu telefonów krakowskich 
na liczniki będzie aktualna w marce w zgi. w kwle  
tniu i wtedy nastąpi również obniżka cen za aa 
bonament telefoniczny.

m

Mtimiące ŝ imbfifstwo neitctmlricrn
górnika

Sosnowiec. 21. 12. (K ) N a  Dębowej Górze pod  
Sosnowem rozeszła się wczoraj wieczorem wieść 
o nlezwykłetn samobójstwie, pop chitonem przez 
bezrobotnego górnika- W czoraj wieczorem około 
godz. &-ej wyszedł z biedaszybu wraz z innymi 
kolegami bezrobotnymi Piotr Bereezko, zam. w  
Sosnowcu, przy uL W aw el 8. Po  pewnym cza nie 
Bereezko niepostrzeżenie oddalił się od reszty 
bezrobotnych. Nagle rozległa aię silna detonacja, 
której towarzyszył przerażający krzyk- Gdy Indzie 
przybiegli na miejsce wypadku, na ziemi tarzały 
się krwawe szczątki ciała ludzkiego.

Jak ustaliło dochodzenie policyjne, Bereezko po 
oddaleniu się od reszty towarzyszy, usiadł na po 
lu, podłożył nabój amonitowy pomiędzy nogi i

podpalił. Siła wybuchu rozerwała nieszczęśliwca 
na kawałki. Osierocił on żonę i kilkoro dzieci. 
Sam obójstw o to w yw arło  na obecnych wstrząsające 
wrażenie.

uZasypany w „bfecfaszybte
Katowice. 21. 12. (K ) Dnia 20 bm. popołudniu na 

polach w  Szopienicach obok szybu ,,^liua‘“  w  cza 
sie. wydobywania węgla z dzik ich  odkryw ek , 
przez oberwanie się ziemi zasypany został na g !ę  
Łokuści 8 metrów 24 1etoi Hasik M aksym ilian z 
Szopienic. W ezw an a  na m iejsce kolum na rntowni 
cza s traży  pożarn ej i pogo tow ie  ratunkowe kop- 
,N iiksz“  dotychczas zasypajiego nie zd o ła ły  w yd o  
być na pow ierzchnię.

D O LA R  W  OBROTACH  P R Y W A T N Y C H  W  W A R  
S Z A  W IE

g i e ł d a  p o z n a ń s k a

Poznańska giełda zbożow a z dnia 21. 12. 1933 
Ż yto  transakcyjne 240 ton 14.75. O rjen tacy joe bez 
zruian. Ogólne usposobienie spokojne.

G IE Ł D A  Z U R Y C H S K A
Zurych, 21 12. K u rsy  zamknięcia. D ew izy : P a ­

ryż  20.27, Londyn 14.96. N o w y  Jo 3.33 Brukse­
la 7192 i pół, M edjoian 2719, M r ł r y t  42 30, Am ­
sterdam 207 82 i pól, Beriin  123.45, W iedeń o fic ja l­
ny 72 55, W iedeń noty 58, P ra ga  15 36, W arszaw a  
58.05. Tendencja przew ażn ie m om iejs ia .

T O Ż Y C Z K ! P O L S K IE  W  N O W Y M  JORKU
N ow y  Jork, 20. 12. O tw arcie : D illonow ska 66 125 

Stabiłzacyjna 85.75. D olarow a 58, W arszaw ska 
52.125. Siąska 50125. Zaniknięcie: D illonow ska
bC.75, Stabilizacyjna 84.50, D o la row a  B ienotowaąa i

W arszaw ska 5250, Śląska 50.75. Tendencja niejr- 
dnolita.

D E W IZ Y  E U R O P E J S K IE  W  N O W Y M  JO R K U  

N o w y  Jork, 20. 12. O tw arc ie  i zam knięcie: B er­
lin  37.40—37 05, Londyn kabel 5.12— 5 08 ; jedna 
c z w , P a ry ż  6.13— &.0S i jedna c z a - ,  Z u -ych  30.25 
— 2916, Rzym  8.22— 8.10, Amst-.alam  U k t—02.25 
Tendencja slabu, w obec zw yżk i dolara USA.

P O Ż Y C Z K A  S T A B IL IZ A C Y J N A  

w  Londyn ie L. 80.50, w  Paryżu  fr. fr. '.380 p rzy  
tendencji cokolw iek  m ocniejszej.

O IE I .P A  M E T A L I  W  L O N D Y N IE  

Londyo. 21. 12. cynk dost. natych n. 117*8, ter- 
miD. 1511/16, cyna nalychni. 226 7.8 -227, termin. 
22C 7/8— 227, Banka 2311/2, Straiis 23i. o łó w  n a ­
tych. 113/8. termin. 119/16, uicd aatc-bm. 325,10 
— S2S8, ten u ła  32 7/16— 32^2. L le k U o L l 353/3 
— 303/4.



Wielka debata na temat polityki 
nieznei w Izbie Gmin

Londyn. 81. 12. P A T . P rzyw ód ca  op ozyc ji 
Attlee w ystąp ił w  izb ic Gmin w  spraw ie po lityk i 
zagran icznej, domagając się bardziej ścisłego a- 
jtrejlenia stosunku rządu do zbrojeń bądźto nie- 
mieCKicb, bądźteż W ielkiej Prytanji, kładąc spe- 

' cjałny nacisL na zbrojenia powietrzne.
A tt lee  dom agał się rów n ież wyjaśn ień, czy  w io  

yku wizyta Simona pozostaje w jakimkołwien 
..wiązka z propozycją odnośnie zmiany statutu 

■uigi Narodów . P ro p ozyc je  te, k tóre  A tt le e  uważa. 
7.a bardzo n iebezpieczne, w y w o ła ły  pow ażne za­
niepokojenie wśród pastw mniejszych, które od­
dały  L id ze  dnże usługi.

Co się tyczy Aastrji A t tk e  w yra ża  nadzieję, 
'że rząd stanie zdecydowanie po stronic Austrji. 
jeś li zagażać je j będzie jakako lw iek  agresja z ja ­
k ie jk o lw iek  s tron y .

Simon odpowiadając poszczególnym mówcom, 
izaznaczył, że b y łoby  rzeczą  niewczesną składanie 
d z is ia j jak ichko lw iek  oświadczeń zasadniczych. 
W  stolicach poszczególnych  państw  poczynione 
zosta ły  szybkie i energicznie posunięcia od ch w i­
li godnego pożałowania, opuszczenia przez N iem ­
c y  kon ferencji rozbro jen iow ej. Oświadczenia Hitłe

ra były nadzwyczaj ważne dla wszystkich za­
interesowanych, a specjalne znaczenie miały dla 
Francji.

W yjaśn ia jąc stanow isko W ie lk ie j Brytan jł 
w zg lędem  p rop ozycy j niem ieckich, Simon podkro 
ślił, że rząu brytyjski nie wyraził zgody na przy  
jęcie tych propozycyj, lecz usiłuje w y jaśn ić  sytua­
cję i d ow ied zieć  się, co się naprawdę nkrywa poza 
ośw iadczen iam i H itlera .

Jesteśm y obecnie w  trakcie badań —  ośw iad­
czy ł Simon —  i byłoby rzeczą  m ało taktow ną 
składanie w  te j spraw ie jak ichko lw iek  ośw iadczeń 
publicznych. Z da je  się jednak, że  z punktu widzę 
nia politycznego propozycje Hitlera były uczynio­
ne poważnie. In form acje  prasy że Hitler zapropo 
now al swym sąsiadom zawarcie paktów nieagresji 
są zgodne z rzeczywistością. Uważam  za k on ie ­
czne stw ierdzić, że p ropozyc je  H itlera nie ograni 
czają się do jednego państwa, lecz dotyczą w szyst 
kich państw sąsiadujących z Niemcami. Rząd ory 
ty jsk i w  ocenie p ro p ozycy j n iem ieckich nie za­
pom niał o swych zobow iązaniach w zględem  L i­
g i, a  pozatem  postępowanie sw oje  w tej sprawie 
uzgodnił z postępowaniem rządu francuskiego.

Londyn, żl. 12. PAT. Dzisiejsza J>sLu?ja paria- 
uentarna w sprawie sytuacji między narodowej o i-  

jljyla się podobnie, jaj* słynna dyskusja z dnia 13 
-kwietnia przed Wielkanocą, w dniu rozjechania się 
parlamentu na ferje świąteczne, tym razem Fozcgo 
Narodzenia. Ale, o ile dyskusję z 13 kwietnia cecho, 
■wały momenty wysoce dramatyczne zwłaszcza g-.i. 
;Austin Chamberlain wygłosił przemówienie, któr- 
uotąd pozostało w pamięci wszystkich o tyle dysku 
sja dzisiejsza była najzupełniej bezbarn »a  i pozba­
wiona jakichkolwiek naraziej jaskrawych lub intece 
kujących momentów. Wszystkie przemówienia cecho­
wał wyraźny pesymizm. Pewnym rysem ogólnym 

■debaty było powszechne przekonanie, że propozycje 
Hitlera w formie, w jak iej znane są ze sprawozdań 
'prasowych, są nie do przyjęcia, albow iem bynajmniej 
nie prowadzą oó rozbrojenia ogólnego, ecz do u- 
zbrojenia Niemiec.

Cechą dodatnią było wysuwanie przez szereg inów 
ców konieczności współdziałania francusko-angielskie 
go i ustalenia pewnych sankcyj, któreby zapobiega-, 
ły naprzyszłość sabotowanin przez Niemcy postano­
wień międzynarodowych.

Inną eochą było unikanie wysuwania niezbędno­
ści rewizji terytorialnej. Temat ten poruszony był 
jedynie przez Chamberlaina, który oświadczył, że 
państwo żądające rewizji dotąd nie wysunęło żad | 
nych propozycyj umiarkowanych które postanowi­
łyby pewien kompromis i byłyby załatwieniem osta-

Bukareszt, i i .  12. (P A T ) .  O fic ja lny kom unikat 
m inisterstwa .-praw wewnętrznych w ydany po wy  
borach do parlamentu ..twierdza, że udział obywa­
teli w wyborach wynosi; "<ó procent uprawn:ónych 
do głosowania. W ybory odbywały się w całkowi, 
tym spokoju.

Obliczenia trw ają *• d tlszym  ciągu. Z  tym cza ­
sow ych  danwfh wynika, że praw ie w szystk ie  par 
tje, k tóre przystąp iły  do w yborów , b ę ją  rep^ezen 
tow ane w now ej izbic. W ed ług dotychczasow ych  
w iadom ości, opozyc ja  nie u zyskała  absolutnej 
w iększości g łosów  w  żadnym z departam entów, 
g d r  tymczasem partja rządowa uzyskała więk­
szość w  całym szeregu departamentów.

N o w a  izoa prawdopodobn ie =kładać się będzie z 
305 liberałów , 28 posłow  partj! narodcwo-chłop- 
skiej, g ru pa  chłopska dra Lu pa, secesja liberalna 
Jerzego Bratianu, otrzym uje po 10 m andatów, 
partja chrześcijańska prof. Cuza partja narodo- 
wo-rolnieza ogi, po 6 m andatów  partj-'. w ęg ie r­
ska 28 mandatów, grupa Juoiana 5, partja  A rge- 
tpjnuu 4, partja lu dow a marszałka A~c-resco. par­
t ja  socjaldem okratyczna, oraz Żydzi, a ile nie uzy- 
skją jeszcze potrzebnych Jm 2 procent głosów, 
mogą pozostać b^z mandatów w nowej izbie. Jest 
mużliwe, że przypuszczenia te ulegną zmianie po  
ohiczeniu ostatecznych wyników.

B e z b a r w n a  d y s k u s ja — p e s y m izm
(ecznem. Rew izja terytorjalua - -  oświadczył Austbi 
Chamberlain —  rozważana być rnożo jedynie na 
podstawie zgody wzajemnej i porozumien"a zainte­
resowanych stron. Odnowiedź Simona na krytykę 
taktyki rządu była pozbawiona wigoru i jasne było 
dla wszystkich, że Simun całą debatę traktnje jakc 
konieczną przyurość, której się trzeba jaknajprędzej 
pozbyć. Dlatego też zastrzega się on, że nie uważa 
chwili ooecnej za oupowiednią, aby składał jakiekol 
w iek deklaiacje co do stanowiska rządu.

Z przemówienia Simona wynika potwierdzenie pa- 
I.nująeego powszechnie poglądu, że rząd angielski 

znajduje sięorecnie w tottu pewnych wstępnych roz­
mów. iedyuą nadzieją w  Łych rozmowach jest propo 

} zycja Niemiec zawarcia paktu o nieagresji ze wszyst 
kich ich sąsiadami, aczkolw iek Simon wyraźnie dał 
do zrozumienia, ze propozycja niemiecka związana 
jest z pewnem? żądaniami których minister angiel­
ski nie wyjaśnił.

Pozatem podkreślane było przez Simona postano 
wienie rządu brytyjskiego wspóiuziałania z Ligą Na  
rodów i r uparciu :nteresóv. Ligi oraz konieczność 
zachowania integralności i niepodległości Austrji.

Reasumując debatę można podkreślić, że ccchą 
je j było wyraźne zniecierpliwienie Izby Gmin z puwo 
du przewlekania kryzysu międzynarodowego i oczy 
wista niezdolność rządn angielskiego przedstawienia 
drogj rozwiązania tego kryzysu

Żyd zi bez mandatu w nowym parlamencie
rumuAskim?

D Z IE Ń  P O L IT Y C Z N A  - f '

Dlapzego został r o z w lą ^ y  
„Rozwój**

Podczas onegdajszegc nocnego prsiedzeoia sej­
mowej komisji budżetowej minister Pieracld od­
powiadając posłowi Kymarowi na zapytanie, d la­
czego rozwiązano towarzystwo JRozwćj11, oświad­
czył:

„Rozwój11, który pod pięsnem nastf nr zcetat 
założonży w  r. i913, jako  towarzystwo rozw o ju  
rzemiosł, handlu i przemysłu, do pewnego czasu
nie w y ł  używ ał w iększe j działalności, g d y ż  nie 
m ,ał środków  finansowych. W  to k p  1919 or2ym ai 
100X 00 dolarów , a potem  jeszcze 25.000 dolarów , 
kupił ńruKam ię, za ło ży ł dom  hand low y i eentralę 
zleceń, za ło ży ł bank, kup ił dw a  budynki !  rozw i­
nął alccjc. Pam ięta ją  Panow ie, że zaangażow ał się 
w  po lityce . Cala ta spraw a była ('m awiana, k ied y  
„R o z w ó j11 dał pewne pien iądze d la  p rzeprow adzę 
nia swego kandydata- do Sejmu. Zaangażow ał się 
potem  w zw iązku z zam ordowaniem  p ierw szego 
prezydenta  i został zaw ieszony. W  r. 1923 p rzy ­
w rócon y, rozpoczyna akcję po lityczną  bardzo 
silnie an tyżydow ską. W  r. 192G przechodzi już do 
w ręcz an tyrządow ej walki. T ygod n ik  „R o z w ó j11 
c iąg le  b v l kon fiskow any i c iąg le  zam ieszczał ar­
tyku ły  przeciw  rządow i, oraz podburzające jedną 
część ludności przeciw  drugiej. N ieza leżn ie  od t e ­
go  nastąpiła dokładna rew iz ja  książek „R o zw o ­
ju 11 i dnia 1-go październ ika 1931 r. inspekcja w y ­
kaza ła  w ie lk ie  braki w  prowadzeniu  ksiąg, nie 
b y ło  od d ługiego czasu ani jednej p ozyc ji skła­
dek członkowskich, bilans nie odpow iadał stano­
w i faktycznem u, a na. teren ie jednego z ok ręgów  
w yk ry to  poważno nadużycia finansowe. D zia ła l­
ność tog., tow arzystw a, k tóre  nie rea lizow a ło  ce­
lów: przew idzianych  w  statucie i w  dalszym  ciągu 
upraw iało akcję w yb itn ie polityczną, zagrażała 
porządków ' publicznemu. G dy  z powodu n iew yko 
nyw an ia  prac, ilość członków  spadia do 6, zaczę­
to p rzy jm ow ać m łodych ludzi, k tó rzy  przedtem  
na leżeli do tzw . O bw iepolu  t w  lokalu  była  l ic t y i  
ko składnica m aterja łów , ale sztab do akc ji an­
tyżydow sk ie j. Nie m ożem y przecież dopuścić, że­
by jedna część ludności była bita, by jedna była  
podjudzana przeciw drugiej.

Ulgi kolejowe dla uczniów 
szkół powszechnych

Ministerstwo Wyznań Religijnych 5 Oświeceni* 
Publicznego okólnikiem N i. 175 z dnia 19 grudnia 
193S r. w porozumiomu z Ministerstwem Komunika, 
cji wyjaśniło, co ns«tepiij>■:

1} Do czasu zat e:,iczego uregulowania sprawy, 
nadawania prywatnym szkołom powszechnym praw; 
publiczności —  dzieci, uczęszczające dc prywatnych 
szkól powszechnych, które zostały uznane przez w ła­
ściwy Inspekt c - - ‘ Szkolny za będące na poziomie 
publicznych :.-!■■ cl powszechnych, mogą koiS^atłó 
z ulg taryfowych nakolejach narówni z uc*nia.ni 
szkół publicznych. :•

2) Dzieci, uczęszczające do prywatnych szl**ł po­
wszechnych oraz prywatnych szkół ćwiczeń, istnie­
jących przy prywatnych gimnazjach, w zględzie pry, 
watnych sejnińarjacb nauczycielskich, posiadają­
cych prawa szkól państwowych, mogę równiaż kp 
rzystać z tyrh ulg w  trybie, przewidzianym dla *• 
czniów szkói publicznych.

31 Iaspetkoraty Szkolne będą aż do odwołania z*  
opatrywać swoją pieczęcią zaświadczenia yzkolne 
do ulu kolejowych, wystawione i przez wvm aniona 
w pukcia 2 prywatne szkol;- powszechne i. szkoły 
ćwiczeń.

4) Zainteresowana szkoła wystawia zaświadcza­
nia . do u lg  kolejowych przepisanego wzoru, zaopa­
truje podpisem K ie ro w n ic tw a  szkołv oraz piy/częeis 
szkoły 5 —  zebrawszy te zaświadczenia raz*.m —* 
przesyła io  lnspekiorutu Szkolnego z prośbą o od­
ciśnięcie pieczec’ Inspektorat a.

5) Uczniowie korzystający z ulg kolcjowy-Jh. mu­
szą być zaopatrywani w. legitym acje szkolńe.

Termometry z podwójną skalą
Warszawa, 21. 12. PA T . Minister przemysłu i hau 

dlu rozporządzeniem z 18 grudnia T988 zezwolił na 
to, aby termometry pozostałe na skłaozie u zprz*- 
dawców, które obok tiuli Cel*iu»za posiadaj* ją. 
(tcze ince ikalę i zaopatrzone tą w  plomby one  
miar. mogły byó jm o t *  ipnedewatte do dato W 
rterwi a 1985 r.
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Przed wyrokiem 
w orocetie lipskim
najwi^littt aiitenaewaiM  w yn łije

„Brunatna Księga**
w  FutaUf ą «  , r  1  «  i  z  i  f c f  tio

i kulisy jednej x ujwiększyck ikra* 
dni w  daźwjacŁs

jaką ly ło podk a!km -  Reicbatag*. 

Przekład polaki , Brunatnej Księgi* sfujwn-
ttiD R7vHflnr ?5łitinpfl 1tf>:nA nri ff ilnfitTflp/fi

Administracja „Now ego Dziennika" uzyskała d la  
tuazych Czytelników, pragnących nabyć „Bruna­
tną i-sięg* znaczną zniżkę ceny: cena egzempla­
rza wynosi 15 zL, zaś d la Czytelników „Now ego  
„Peiewnio**

10 zl.
. wraz z  portem 10 zL 6j9 gr.

I’ .mówienia przyjmuje Administracja „N ow eg«  
Dziennika", K raków , Orzeszkowej L. 7, jedynie 
po nadesłaniu należnej kwoty przekazem poczt 

lub czekiem P. K . O. 40u.03J.

j  o

7 I F M I A  cłla  n a r o d u  i y c u s s h l e g o
p u B n n  K e r e n K a J e i r e i  f i s r a e l

Dyrekcja sekoły zawodowej d la dziewcząt ży- 
8©w. ich „Ognisko P racy* w K rakowie, Hu Ste­
fan k a  15, zawiadamia, ze otwiera

Hewy 3-miesią<znv 
kura garudantw a

I  przyjmuje wpity ecaziennie, z wyrkiem s-b5t- 
Wędty foda. 11— 1, do dni* 22 b. u. Wwto&de —  
(Telef. 158-21,

Rabka w zimie!
nzonędny komfortem

„Swif
Znany, pisnrazonęday konfotte. . te idsait

TeteL. 1S
EOD ZARZ. H. BE fK S.

Teter. 18
CAŁY ROK OTWARTr

Ueatralae | n  t  u l t .  Ciepła i tk -a a  w n  > 
w  pokojach. Kąpiuu lrv, u . ze  w e w ilii.

R A B K A  P“n*OPIlKA
{W i l la  j j u » )  g ru n tow L.o  oan o .v ioa y  i  a d  
W ow ion y  o tw a rty  od 15. X II .  B ieżąca c iep ła  i  z i­
arna woda, łazienka, ogrzane koryta rz*. D la d z ie ­
c i  n t  fe r je  z im ow e ceny b. p rzrd ^p ae . Proso, k 
ty  na żądanie Zgłoszen ia  H  •etunaan, K ra k ó w , 
S tarow iś ln a  64, tel. 172-07.

ETYKIETY FIRMOWE
jedwabne, póljtdwabne w u  bawoł/bians dla fabryk 
konfekcji, bielizny, obawia, taloadw modmuakic.

krawiecklcb "i U p. 
r » l .e a . B. Obreaatala, i n t w  XXI] , Tafamyfbka 79

3-miesięczny 
kurs królu 1 snela

wvkw*ntnej bielizny daniokiej d la Pań, umieją­
cych szyć, otwiera szkoła zawodewa d la dziew 
cząt żyd. „Ognisko Pracy'* w  Krakowie, ul. Sto­
larska 15, I. piętro. W pisy  i informacje w kaoce 
larji azkoly codzieauie między godz. 11— 1, z  wy­
jątkiem sobót. Tel. 158 21.

pod redakcją Dra Z. EŁLEKBEhu/i 
zawiera następującą traso:

M. Kahany: Sprawy żyda u akie Do X iY  Zgromąd2-- 
uiu Ligi Narodów 

Dyskusja o ochłonie uoilejszości »"i>« w «y c k  w V I  
Komisji Ligi. Dosłowny tekst przemówień t „ e- 
dług oficjalnego protokołu: K  'Lu (Niemcy — 
dwukrotnej bereugera (Francja —  dwuarytno', 
Saudlbta (Szwecja), hr. Baczyńskiego (Polską), 
FranguLsa (Haiti;, Ormsby Ceres, (Wielka Brf- 
tauja), Benesza (Czechosłowacja), Politir (Gre 
cja), Rrappard. (Szwajcarja), Holatiege (Frnlaa- 
dja, i Guaniego (Urugwaj).

Chaim Litw: Sydzi w  poezji narodzonej P oIskŁ IŁ 
Romantycy (Tuwim, Słonimski, Wittlin, Stur). 

Malenia: Mleaes: Judaizanci we Wschodniej Europie
a

W . Bcrketluiiunicr; Polski re; ortaz o Palestynie 
L Ostersetzer: Powrót Flawjusza. 
tt T U In u o c : Ezempiar eitae humans ■

Warunki pr-rummaty: kwart. zŁ 8. -  Cen* tego 
zeszytu jako pojedynczego zl. 3. —  Wpłaty na P. EL 
O. 24.768, Menom, Warszawa.

AJ, es AdmlnlatrucJ*: War*zawa, uymarska &  4k 
te ł H -fij-fe

Adrt i w L f : LóJbt, Naruiowyara 96.

Z A K O P A N E
Pensjonat „SWOJA"
k o m fo r t o w a  E r ią d s s E }

H  zanądow  D m ie j  K . i 5. W A H R H A fT lC R lE J  
T e M .  i  SIC

Poleca pokoje etonrez K ici nia wykwintna, ceny niskie

Hebrajską nśhynąSi pisesia 
■"*"*■* Hf x ŁBttf Bitctn
K ra k d s , Zwierzyniecka 8. le te to s  161*SO

M d j ia c K k iy  z c s z j t
O*- -Iw ir  11 c lc g k  r o u a n u j

URZĘD NIK  v. kilkulr-- 
nią jnakiyką bankowa 
i— poszukuje jak iegokol­
w iek zajęcia. Łaskaw e 
zgłoszenia do Adrn. .,N- 
Dziennika" pod „M łody"

ZD O LNY, miody urzęd­
nik poszukuje posady na 
goaziny popołudniowe, 
Ł.. skromnem wynagro­
dzeniem. —  Specjalność: 
korespondencja polska, 
prowadzenie ksiąg ma­
gazynowych w  różnych 
systemach oraz kartote­
ka. —  Łaskawe zgłosze­
nia pod ,.5-cio letnia pra 
‘ tyka" do Adm. „Now . 
Dziennika . 230tg

I I IR U B Y
T A P I C Ł H S H 1 E
k h p a j d e  w p r e t  w  w y t w ó r n i

H.(EI)LbSCHKIDT  
STAROWIŚLNA 33
6 podoAsek od 28 zl ||w«na 
otomany .  18 » l i  na 
tapczany . C5 # U  adres

SIERO TA o bardzo skro 
innych wymaganiach, u- 
mie szyć i zua gospodar­
stwo, szuka zajęcia jako 
towarzyszka do starsze! 
lub chorej osoby. Zgło­
szenia pod „S iercta ii. 
R ." do Adin. „N . Dzie. 
nika". 2289bjj

B Y Ł Y  kupiec z bramy 
trykotarsko- galanteryj­
nej poszukuje zastęp­
stwa lub kierownictwa. 
Zgłoszenia poa „Facho­
wiec" do Admin. ,Now. 
Dziennika".

BU CH ALTER  bilansisla, 
korespondent, rutynowa­
ny, ll- le tm a  praktyka 
w dużych przedf.iębior- 
uwacn, rzutki, energicz­
ny. poszukuje zajęcia. —  
Zgłoszenia do Adm. „!•- 
D zieaaika" pod „Zaufa­
ny 28“ . 4650kr

MJLÓWKA. świetne w* 
reny narciarskie. Pcusjo 

nat Ooldberg, poleca cia 
plo pokoje, z utrzyma-i 
nicm, po 5 zl dziennie! 
wraz z instruktorem.

40«9kę

R o Ż N T

„FEM1NA** Kraków, tu. 
Kazimierza 'W ielkiega 
L. tS, m. 1 — (tramwaj 
S-kn1! wykonuje jako » ( «  
cjalność czapeczki dzie­
cięce oraz swetry. ręka-; 
wiczki, szale dla sportu^ 
według najnowszych żur, 
nali Haft ręczny i m *i 
ezyrow y. Szycie b'C- 
l iu y .  pyjam, biustai- 
ków  ' t. p. -- Lekcje 
trykotarstwa ręcznego i 
tkanin. 2J2dx

TR A N  N A JLE PS ZY  
II. transpon

zbiór z roku Jttśś wpro-t 
z Norwegji nadszedł — 
Cena konkurencyjna. — 
Drogerja Schapscnsotica 
Kraków, Esiery 16 —  
(Płac N ow y) Tel. 163*4-

LOKAlE

SŁONECZNE, 4-pokojo­
we mieszkanie z komfor­
tem, blisko śródmieścia, 
i dzielnicy żyd. poszuki­
wane. —  Zgłoszenia p o i 
„Mieszkanie B. 8 “  do. 
Adm. ,,N. Dzienn:ka“ .

23241p

POSZUKUJĘ pokoju 
kuchni w Krakow ie, mo­
żliw ie z komfortem, od 
zaraz.—  Zgłoszenia p o i, 
„Słoneczne i ciepłe" doj 
Adm. „N . Dziennika" i

2323bp

ZAKOMliE „Etócrzito”
1ELEF0N j ‘ 8 

j b i » 7  k o m fo rto w y  pen sfon at

JADWIGI KUR1AMB-ŁEN1SENU0
po gituttwnym remoncie prosi o wcztsnlejue 

laaawianie pokoi na sezon zimowy.

Pąlistine Imptrl EempżHy 
Td K«i« P. 0 . B. 9SS

przylm ule  
zastępstwa
pilskich 
fibcyk i Ekspcrferów

PREŃcME&atA: w Krakowie i aa praw iiliiijoak ZL 0-ótt kwariot. ZL Itr80 
w Krakowie x odnoszen. do doora p m 0 JJ •  „  1Mb
Na prcwincjl x pn u jlL ; pocztową m „  v w
4agraaką t  przwyiLą pocztowa •  ,  llbot
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